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Piątek, 5 Października 1894. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 5 centów, 
pocztą 8 centów. — Biuro Redakeyi i Administraeypi 
uliea Ozarnieckiego |. 8. — Listy należy frankować. 

Reklamacya otwarte wolne od opłaty. 


Telefon Radakcyi nr. 88. 


Prenumerata z prze. ką pocztową wynosi rocznie 16 zł, poźrocznie 8 zł, kwartalnie 


å zł, miesięcznie 1 zi 


35 ot. W miejscu rocznie 12 zł, półrocznie 6 zł, kwartalnie 
3 zł., miesięcznie i z. Prenumerata zagraniczna: W Niemezech 1 zł. 60 ot. mie- | 
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy i literacki“, dadatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają 
eało i półroczu! abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują ed 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 15 ct, drudzy 
30 et. — Przewodnik prenumsrowany osohno Kosztuje 4 zł. I 


gednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów; 
kilkorazowe po 6 centów od miejnca 1 wiersza. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulice Karola Ludwika l. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłacznis agencya pana Adam a, Boulsyard Raspail 
Nr. 105 bia. 


MODERNE ara 


| mienia nn os. 
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Zaproszenie do przedpłaty, 


suren 


Przedpłata na Gazetę Lwow- 
ska wynosi za czwarte éwierćrocze, 
w miejscu 3 zł, pocztą 4 zł; 
za miesiąc październik: w miejscu 1 
zł, pocztą 1 zł. 35 et. Z Prze- 
wodnikiem za czwarte ćwieróro- 
sze w miejscu 3 zł. 75 ct, po- 
oztą 4 zł. 75 et.; za miesiąc paździer- 
nik w miejscu 1 zł. 30 ct., pocztą 
1 zł. 65 et. Prenumeratę missięczną 
przyjimuje się tylko od 1 lub 16 każ- 
dego miesiąca. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


Na podstawie umowy zawartej 
g redakcyą dwutygodnika ilustrowanego 
„Swiat“ zawiadamiamy szanownych pre- 
wumeratorów naszych, iż nabywać mogą 


dwutygodnik 
„Swiat“ po następującej cenie: 


ilustrowany 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 30 
września b. r. nadać najmiłościwiej radey 
sekcyj w Ministerstwie wyznań i oświaty, 
dr. Karolowi Zellerowi, tytuł i chara- 
kter radcy ministeryalnego, a sekretarzowi 
ministeryalnemu w temże Ministerstwie, Jó- 
zefowi Kanera, tytuł i charakter radcy 
sekcyi, obu z uwolnieniem od taksy. 


Dnia 8 października b.r. został wydany i 
rozesłany z c. k. nadwornej i państwowej dru- 
karni w Wiedniu LXXI zeszyt Dziennika ustaw 
państwa w wydaniu niemieckiem. 


Zeszyt tan zawiera : 


piękne to pismo, celujące tal doborem i Ny 198. Obwieszczenie Ministerstwa obrony kra- 


treści literackiej, jak i artystyczną war- 


tością działu obrazkowego, po cenie | 


wyjątkowo zniżonej, a mianowicie: 


Prenumeratorowie Gazety 


Lwowskiej mogą otrzymywać! 
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Z cyklu: „Z dalekich lądów.“ 


XII. 
(ciąg dalszy). 


naa 


Atak konwulsyi zrobił w nim wyłom, 
przez który jad klimatu wlewał się teraz za- 

jezy i niepowstrzymany. 

— I cóż! Cóż słychać na farmie? — 
Zapytałem nagle pani Kariny, czując, że mu- 
SZĘ koniecznie myśleć i mówić o czem innem. 

|  — Ludzie pracują — odpowiedziała mi 

nie patrząc na mnie. — Gabryel od świtu 
0 nocy na polach... Powiada, że straty po- 

niesione przez tamtych, dadzą się pokryć 
wkrótee... Ale ja się domyślam, że mówi tak 
tylko, aby mnie uspokoić... On mniema, że 
mnie materyalne klęski tak zgnębiły i dziwi 
Się... Mój Boże! czemże jest pieniądz dla 
mnie... Nigdy, nigdy nie rozumiałam jego 
wartości; albo raczej dawano mi ją poznać 
w taki Sposób, żeby mi go na zawsze zoby- 
dzić... Czy uwierzysz pan, iż Afryka i z te- 
50 względu dogadzała memu usposobieniu, 
śię ma tak mało do czynienia z pieniędzmi 

w Codziennem życiu?.. Nie cierpię, nie na- 
k zę brzęku złota; mam wstręt do bankno- 
niedz a ten ruch liczenia i zgarniania pie- 
takia 76 dla mnie czemś takiem !... czemś 


„ Nie dokończyła. Podeszła do okna i od- 
a patrzyła w nie czas jakiś. Jakoż 
s E PP wywołane temi słowy, ukazy- 
sh a SIĘ w perspektywie palm i omglo- 

a Or podrównikowych, do których przed 


jowej z dnia 15 wrześnie b. r., w sprw- 
wie zmian w przepisach, odnoszących się 
do obrony krajowej. Część I. 


| dziesiąt milionów rubli! Dość powiedzieć, że 
AM KTT - T bank wystawił na sprzedaż w tym roku je- 
CZESC NIEURZĘD OWA dynie A guberniach kijowskiej, podolskiej, 
L ooo o O| wołyńskiej, czernichowskiej, połtawskiej ogó- 
R > 34.0. łem 308 dóbr, obszaru 203.205 dziesiatyn, 
Lwów, 4 października. |} długiem do jedenastu milionów rubli — a 
Pomimo silnego poparcia i wszelkich jak donoszą dzienniki — niepodobna prawie 
środków zaradczych ze strony rządu, z wielką | przeniknąć, gdzie szukać przyczyny tak ol- 
szlachecką posiadłością w Rossyi jest coraz | brzymiego obdłużenia; niezawodnie składają 
gorzej. Próba utrzymania dóbr w rękach | Się na nią z jednej strony fatalne stosunki 
szlachty przez tworzenie majoratów, nie od- | ekonomiczne i przesilenia rolnicze przez jakie 
niosła pożądanego skutku i w ogóle tak się | przechodziła Rossya w latach ostatnich, z 
nie powiodła, iż, jak zapewniają, rząd zamie- | drugiej nieporadność, marnotrawstwo i brak 
rza udzielić zezwolenia na sprzedaż dóbr ma- | fachowego wykształcenia właścicieli ziem- 
jorackich w tej myśli, że da się w ten spo- | skich. l 
sób, zwłaszcza na Litwie i Rusi pozyskać od- „Jak słychać, rząd nosi się z myślą u- 
powiednie parcele dla prawosławnej rdzennie | czynienia jednej jeszeze próby, celem przyj- 
rossyjskiej ludności. Ośinioletnia działalność | ścia Z pomocą zubożałej szlachcie. Oto Z 0- 
szłacheckiego banku rolniczego świadczy naj- į kszyi budowy kolei syberyjskiej, przypomnia- 
wytnowniej o upadku szlachsekiaj wielkiej | no sobie plan zmarłego generał-gubernatora 
posiadłości. Ani niska stopa procentowa, ani | ziem nad Amurem, barona Korfa, który pod- 
długoterminowy, aż do trzech czwartych war- | niósł myśl zaaklimatyzowania w Syberyi szla- 
tości szacunkowej majątku udzielany kredyt | Checkiej wielkiej posiadłości. Plan ten ma 
nie zdołały wytworzyć ztego banku instytu- | pozostawać w związku z projektowanem na 
eyi, która byłaby deską ratunku dla podupa- | wielkie rozmiary osiedleniem włościan wzdłuż 
dłego i zrujnowanego z własnej przeważnie |toru kołei syberyjskiej. Czy wyzutej z ziemi 
winy stanu szlacheckiego. Po otwarciu banku | szlachcie, a poleconej przez jej marszałków 
szlachta rossyjska czerpała z niego pełnemi | jako zasługującej na szczególniejsze uwzglę- 
garściami. W pierwszym roku udzielono 2172 | dnienie będą rozdawane dobra koronne bez- 
pożyczek, w drugim 2552, w następnych la- į płatnie, czy pod bardzo przystępnymi warun- 
tach liczba ich zmniejszała się i spadła w | kami, to kwestya, która stanowi obecnie, jak 
roku ubiegłym na 1242 a to z pewnością bie | się dowiadujemy z dzienników rossyjskich, 
z braku kompetentów, lecz raczej z powodu, | przedmiot studyów. 
iż coraz mniej było takich, którzy mogliby 
dać na dlry zaciągnięty konieczną ewikcyę. 
W przeciąga lat ośmiu: klientela banku otrzy- 
mału ogółem przeszio 408 milionów. a z ol- 
brzymiej tej sumy, jak podnoszą z goryczą 
dzienniki rossyjskie, mała tylko cząstka zo- 
stała obróconą na istotne cele gospodarstwa. 
Zaległości rat wzrosły juź w drugim roku na 
okrągło 12 milionów, a w następnych latach 
podnosiły się ciągle i wynoszą obecnie kilka- 


karana 


_ Delegacye. 


Budapeszt, 3 października. 
(III pełne posiedzenie Delegacyi austryackiej). 


Prezydent baron Chlumecky otwiera 
posiedzenie o godzinie 11 przedpołudniem. 


| niemi uciekła, a one poszły za nią jaki 
kenene.. 


Hilda zsunęła się z moich kolan. 
Mamusiu! — wymówiła, wtulając 
swą przeźroczystą twarzyczkę w fałdy nie 
bielszej od niej sukni matczynej. —- Mamu- 
siu, chodźmy już! 

Wyrwana z zadumy młoda kobieta zwró- 
ciła na dziecko swe smutne, zaszklone oczy. 

— Jakto, Hildo! rzekła zdziwio- 
na — napierasz się odejść od wujaszka Li- 
no? To ci się nigdy jeszcze nie zdarzyło. 

— Hilda mi się sprzeniewierza — zau- 
ważyłem, zdobywając się na uśmiech — Hil- 
da już nie kocha swego wujaszka. 

Dziewczynka spojrzała na mnie z wy- 
rzutem, dotknięta w swej przedwczesnej, głę- 
bokiej nerwowości, którą stan chorobliwy wy- 
subtylizował jeszcze. 

-— To nie prawda — rzekła z powa- 
gą. — Hildzie teraz przybyło serduszko, ko 
wszystkich więcej kocha i mamusię i tatu- 
sia i ciebie wujaszku, i Ullę, chociaż ona da- 
leko, i Vera, i dobrych ludzi, i złych, bo ich 
nikt nie kocha, i niebo, i słońce i świat 
cały... Ale ztąd iść chcę, bo... 

Zawabała się, i przenosząc ze mnie 
na matkę, a z matki na mnie pytające spoj- 
rzenie : 

— (zy dusza może mieć rączki? — 
spytała nagle. — Bo mnie — ciągnęła da- 
lej, przykładająe jakimś uroczystym ruchem 
drobną dłoń do swej dziecięcej piersi — 
bo mnie zdaje się ciągle, że ktoś, kogo nie 
widzę, ale który musi być bardzo dobry, bie- 
rze moją duszę z rączką tak zupełnie jak 
mamusia, kiedy idziemy na spacer. 1 prowa- 
dzi ją gdzieś daleko... daleko... Jak długo 
siedzę, to mnie to zaczyna boleć. 

„. Pani Karina porwała ją w objęcia na- 
rniętnie. 

— Nie mów tak Hildo! Dziecino moja 
ukochana... nie mów tak! 
Ozemu , mamusiu ?... 


szku ?... 


czemu wuja- 


— Czułem drżenie jej rączki wsunię- 
tej pod moje ramię, i drżeniu temu odpowia- 
dało przyspieszone bicie własnego serca. 

— I cóż pani ztąd wnosisz ? 

— A pan? 

Podniosła nagle głowę, zwracając ku 
mnie swą dziewiczą twarz, do płatka zbiela- 
łej róży podobną. W zielonawym pół mroku 
alei, spojrzeliśmy sobie znowu w oczy głę- 
boko, przeciągle, tak jak wtedy, w oświetle- 
niu pożarnej łuny i jak wtedy wystarczyło nam 
to za słowa. 

Jej strwożone, cierpiące źrenice, zdawały 
się mówić: „Nie wiem zkąd znasz moją ta- 
jemnicę, ale to wiem, że ją znasz nie przez 
złość ludzką, bo byś mną pogardzał, tylko 
przez wolę Boga, bo czuję w tobie dla siebie 
tem większą przyjażń i szacunek. Więc skoro 
tak jest, to musisz wiedzieć także, jak dalece 
bezbronna jestem i jak wszystkiego lękać się 
muszę. Ten, który jest moim jedynym opie- 
kumem i obrońcą, jest zarazem tym, który 
nie powinien nigdy dowiedzieć się o grożą- 
cem mi niebezpieczeństwie. Zastąp go jeżeli 
możesz *.... 

A mój wzrok, w który dusza ma prze- 
lała wszystko, eo w niej było jeszcze z tych 
uczuć bezinteresownych a czystych, i tkli- 
wych, jakie czasem raz tylko w życiu poru- 
szają piersią człowieka, a czasem wraz z nim 
idą do grobu, nie znalazłszy takiej chwili 
coby je zbudziła — mój wzrok odpowie- 
dział jej: 

„Nie omyliłaś się. Tem bielszą mi się 
wydajesz, odkąd wiem, z jakiego śmietnika 
liliją wyrosłaś. A jeżeli życia mego potrzeba 
na osłonę twej nieskazitelności, możesz je 
wziąć bez wahania, jak bez wahania po- 
święca się rzecz marną, dla ocalenia rzeczy 
wielkiej... 


Ukośny promień zachodzącego słońca | 
, wpadł w tej chwili przez okno i ozłocił jej 
(blado-płową główkę, a ona stała tak, pro- 
mienna i różówa nagle, pomiędzy nami usu- 
niętymi w cień, i spoglądała po nas swemi 
anielskiemi oczyma, rozumiejąc tak wiele, 
a tego tylko nie pojmując, że nam zakrwa- 
wia serca. 

Odprowadziłem je do domu. W drodze 
Hilda odzyskała coś z dawnej żywości i kil- 
kakrotnie odbiegała naprzód, goniąc zapó- 
Źnione motyle i bawiąc się z Verem. 

(o do nas, sziiśay w milczeniu. Zda- 
wało mi się, iż pani Karina pragnie mnie 
o coś zapytać, ale że to pytanie przez usta 
jej przejść nie może. Chciałem więc zosta- 
wić ją w zupełnym spokoju; skoro jednak 
weszliśmy w aleję mangusową, spostrzegłem 
że odwraca głowę za lada szelestem i spo- 
gląda w lewą i prawą stronę gąszczu Z Wy- 
jraźną trwogą. Raz nawet zatrzymała się mi- 
mowoli, wstrząśnięta dreszczem. 

— Co pani jest? zapytałem zdziwiony. — 
Wesprzej się proszę na mem ramieniu. Drżysz 
cała? Co to znaczy? 

Przysunęła się do mnie. 

— Niewiem — odpowiedziała szeptem — 
ale od paru dni... może to złudzenie tylko — 
ale zdaje mi się, że jestem śledzoną.... Dwa 
razy dostrzegłam za krzakami, jak się idzie 
w stronę Źródła... jakieś czarne postacie 
jakby zaczajone.... 

— Pewno pijanych bubisów, którzy 
w drodze do domu posnęli — przerwałem, 
nie dając poznać po sobie wrażenia, jakie 
na mnie uczyniły te jej słowa. 

— Nie. To nie byli bubisi... To byli 
krumani. Raz było ich dwóch... raz jeden 
tylko. Widząe, że ich dostrzegłam, przypadli 
do ziemi i znikli mi z oczu. A prócz tego, 
wczoraj, i dzisiaj zdarzyło mi się słyszeć 
w gąszczu jakieś dziwne szelesty, jakby skra- 
dających się kroków ludzkich... Nie mówi- 
łam nic Gabryelowi.... Ale to mnie tak roz- 
straja. 


(iąg dalszy nastąpi |. 
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Na ławie rządowej PP. Ministrowie: 
hr. Kalnoky, generał Krieghammer, Kallay 
i admirał bar. Sterneek. 

Del. Pacak i towarzysze wystosowali do 
Pana Ministra spraw zagranicznych następu- 
jącą interpelacyę : 

W komisyi budżetowej Delegacyi au- 
stryackiej twierdzono, że żadna konwencya 
z Serbią nie została zawarta. Podpisani po- 
zwalają sobie przedłożyć P. Ministrowi na- 
stępującą konwencyę z Serbią, która w nie- 
mieckim przekładzie francuskiego tekstu 
brzmi: 

I. Serbia obowiązuje się nieść Austro- 
Węgrom pomoc dla utrzymania a ewentualnie 
przywrócenia porządku i pokoju w krajach 
okupowanych. 

II. Serbia zobowiązuje się z nikim nie 
zawierać wojskowych konwercyj, ani też nie 
zawierać z żadnem innem państwem trakta- 
tów bez wyraźnego zezwolenia Austro- Węgier, 
pod warunkiem, że zezwolenie takie nie bę- 
dzie Serbii odmówione, o ile traktaty te lub 
konwencye nie naruszają interesów Austro- 
Węgier. 

III. Austro-Węgry gwarantują na wszel- 
kie ewentualności tron serbski dynastyi Obre- 
nowiczów. 

TY. Austro-Węgry zobowiązują się zo- 
stawić Serbii zupełną swobodę działania 
wobec Bułgaryi i zabezpieczyć jej wszelkie 
korzyści, jakie Serbii ewentualna wojna z 
Bułgaryą przynieść może. Podp.: Mijatowicz, 
Piroczanacz, hr. Khevenhiiller. 

Podpisani na interpelacyi zapytują, czy 
prawda, że ta konwencya zawartą została w 
roku 1882 i czy jeszcze dotychczas ma moe 
obowiązującą ? 

Po odczytaniu tej interpelacyi, refero- 
wał del. Russ budżet marynarki wojennej. 

Podczas rozpraw nad tym działem 
wspólnego preliminarza, podniósł Młodoczech 
Kaftan, że zadanie austryackiej fioty po wię- 
kszej części ogranicza się na obronie brze- 
gów i portów, i ztego powodu zaleca budo- 
wę lekkich i obrotnych okrętów, a nie 
ciężkich, pancernych kolosów. Mowca mnie- 
ma, że stosowne wprowadzenie w życie my- 
śli kolonizacyjnej, jest najlepszym środkiem 
dla podniesienia zamorskiego austryackiego 
handlu. 

W końcu zapytuje mowea kierownika 
marynarki wojennej, dla czego przy przebu- 
dowie okrętu „Miramare*, krajowy przemysł 
nie był uwzględniony, w jaki sposób stara 
maszyna tego okrętu została zużyta i jaki 
jest wynik prób, robionych z krążownikiem 
„Satellit* i z monitorami „Marosz“ i „Leita“. 

Del. Klaie podniósł sprawę przyjmo- 
wania elewów do akademii marynarki w 
Bjece skarżąc się, że mało są uwzględniam 
aspiranci narodowości nie-niemieckiej. 

Admirał bar. Sterneck odpowiedział 
natychmiast na to zażalenie zapewniając, że 
przy przyjmowaniu do pomienionej Akademii 
aspirantów narodowość nie odgrywa żadnej 
roli. Ubiegający się jednak o miejsca w tym 
zakładzie młodzieńcy dalmatyńscy, słabo w 
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ogóle władają językiem niemieckim. Dalma- | 
tyńcy zresztą są dzielnymi marynarzami, a 
zarząd marynarki wie o tem z doświad- 
czenia. 

Referent dr. Russ zauważył, że inne 
kraje koronne są jeszcze słabiej niż Dalma- 
cya reprezentowane w Akademii marynarki 
i stwierdził, że 80 procent wszystkich ele- 
wów pochodzi z krajów nadbrzeżnych. To, co 
powiedział del. Klaic, jest tylko echem wno- 
szonych już dawniej życzeń narodowościowych. 

Na tem zamknięto dyskusyę i przyjęto 
budżet marynarki zgodnie z przedłożeniem 
rządowem. 

Na porządek dzienny wchodzi budżet 
krajów okupowanych. 

W rozprawie ogólnej zabrał pierwszy 
głos Młodoczech Slama. Krytykował on o- 
stro zarząd Bośnii, ganił, że wbrew konsty- 
tucyi nie bywają przedkładane zamknięcia 
rachunkowe i że przedłożony preliminarz nie 
pozwala jasno rozpatrzyć się w administra- 
cyi krajów okupowanych. Mowea po posta- 
wieniu szeregu zapytań do P. Ministra Kal- 
laya, uznaje wprawdzie postępy na wielu po- 
lach życia publicznego, dodaje jednak, że mo- 
gą one raczej zadowolić turystę, niż wieśnia- 
ka bośniackiego, który ze wspaniałych budo- 
wli, zakładów kuracyjnych i hotelów nie ma 
żadnego pożytku. Gospodarcze stosunki lu- 
dności są — zdaniem mowcy — złe. Zamiast 
wyścigów konnych, należałoby urządzać szkoły 
ludowe. Jako główny powód niezadowolenia 
ludności wymienia mowca podatek t. z. dzie- 
sięcinę i sposób jego ściągania. Wspomniawszy 
o rzekomych aresztowaniach urzędników w 
Serajewie, zapytuje dia czego ich tak długo 
trzymano w areszcie polieyjnym; dalej do- 
maga się uregulowania kwesty! opodatkowa- 
nia i stosunków agrarnych. 

Delegaci Ludwig iHartl zbijali za- 
rzuty del. Slamy i zaznaczyli, że Austro- 
Węgry objęły kraje okupowane nie z zamia- 
rem podbicia ich, lecz zapewnienia im dobro- 
dziejstw cywilizacji. 

Del. Klaic zapytywał się, jak ma się 
rzecz z budową kolei wzdłuż rzeki Bcsny do 
granicy dalmatyńskiej, oraz z zaprowadzeniem 
katastru gruntowego. 

Tu nastąpiła krótka przerwa w obra- 
dach a po otwarciu na nowo posiedzenia za- 
brał głos P. Minister Kallay: 

Wspólny Minister O. Kallay oświadczył, 
że wywody opozycyi, jakkolwiek zawierają 
poszczególne i to drobne zażalenia, niepopar- 
te zresztą dowodami, świadczą przecież o 
objektywnem stwierdzeniu rzeczywistych po- 
stępów Bośnii od czasu ostatnich Delegacyj. 
Co do zarzutu, że w dziennikach zagrani- 
cznych administracyę Bośnii omawiano w 
sposób niekorzystny, odpowiada P. Minister, że 
Bośnia nie jest na tyla bogatą, ażeby mo- 
gła kupować sobie dzienniki. Na polu rolni- 
ctwa i hodowli bydła, w przeciągu lat nie- 
wielu nastąpił zupełny przewrót. Z liczby 
92 gmin zorganizowanych w Bośnii, jedna 
tylko w roku 1893 zamknęła budżet deficy 
tem. Postęp w regulacyi dziesięcin widoczny; 
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również frekwencya szkół podniosła się o 
15 procent. Inwestycye pokrywał Rząd do- 
tychezas z nadwyżek dochodów. Reforma po- 
datku (t. zw. dziesięciny) jest konieczną, za- 
leży ona jednak od dalszego rozwoju 1 po- 
stępu kraju. Wykończenie budowy kolei aż 
do granic Dalmacyi uważa Minister jako 
kwestyę dla Bośnii żywotną, Zarzut germa- 
nizacyi Bośnii jest zupełnie bezpodstawny. 

Przemówienie P. Ministra przyjęto okla- 
skami, poczem kredyt okupacyjny w całości 
uchwalono. 

Zabiera głos P. Minister spraw zagra- 
nicznych hr. Kalno ky celem dania odpo- 
wiedzi na interpelacyę del. Pacaka i trzech 
innych Młedoczechów. 

Już w komisyi budżetowej — są słowa 
P. Ministra — zapytywali mnie pp. Pacak i 
jego przyjaciele polityczni, czy została za- 
wartą konwencya wojskowa z Serbią i czy 
ma ona moc obowiązującą do tej chwili. Od- 
powiedziałem kategorycznem: nie. I dzisiaj 
także podtrzymuję w całości tę odpowiedź. 

Radykalne stronnictwo w Serbii już 
dawno kolportowało w prasie ów tekst kon- 
wencyi, przedłożony przez del. Pacaka i na- 
wet ja sam czytałem go w jakiemś piśmie. 
Jest on jednak apokryfem; nigdy żadna po- 
dobna konweneya w r. 1882, gdy byłem Mi- 
nistrem spraw zagranicznych zawieraną nie 
była. Być może, że przedemną i w innych 
okolieznościach w celu zagwarantowania bez- 
pieczeństwa Serbii, układ jakiś zawarto, do 
którego odnoszą się obecne wieści — stracił 
on jednak całą swoją aktualność, a w ka- 
żdym razie nie mógł zawierać takich absur- 
dów, jak naprzykład $. 4 przediożonego 
przez del. Pacaka tekstu konweneyi, w któ- 
rym Serbii dano carte blanche względem Buł- 
garyi. 

Delegacya przyjęła tę odpoviedź do 
wiadomości, poczem uchwaliła bez rozpraw 
zamknięcie rachunków z r. 1892, dochody 
z ceł i preliminarz wspólnego Ministerstwa 
skarbu. 

Następne posiedzenie w piątek. 


E _ 


Głosy prasy niemieckiej. 


Namiętną walkę, jaką prowadzą prze- 
ciw Polakom od czasu pielgrzymki Niemców 
poznańskich i Prus zachodnich do Warzinu 
pisma bismarkowskie i sprzymierzone z niemi 
dzienniki staro i młodo konserwatywne, na- 
rodowoliberalne i inne, potępił znany profe- 
sor Delbrück w ostatnim numerze Preussi- 
sche Jahrbücher. Czytamy tam: „Sąd, jaki 
w piśmie naszem o polityee polskiej wypo- 
vyiedzieliśmy, opierał się na wniosku, że do- 
tjehczasowa polityka polska zupełnie chy- 
biła celu i zamiast do germanizacyi, prowa- 


dzita do polopizacyi. Skoro zaś rezultat tej | 


polityki jest tak lichy, to winny temu za- 
sady, któremi się w tej polityce kierowano“. 
W dalszym ciągu potępia Delbriek bezwstyd, 
obłudę i niesprawiedliwość „narodowej* pra- 
sy, która w tej sprawie zamiast wystąpić z 
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Z POD RÓWNIKA. 


PANIE AO DA 


Jezioro Tuxpango. 


I. 
(Ciąg dalszy). 


— Dobrześmy zrobili, żeśmy im przer- 
wali, mówi mi półgłosem Mateo, w chwili, 
gdy nasz przewodnik całą siłą powstrzymuje 
i uspokaja konia, który się rwie naprzód; 
don Blas może nam zawdzięczać życie je- 
dnego ze swoich synów. Trzeba nam będzie, 
sennor, uzupełnić nasze dzieło, usiłując po- 
godzić tych dwóch młodych kogucików. Po- 
wodem zbrodni, której o mało nie byliśmy 
świadkami, musi być z pewnością kureczka, 
jeżeli nie jakaś doświadezona wdówka. Ko- 
biety czy tygrysice, mężczyźni czy tygrysy, 
wszyscy sobie równi na polu „szaleństwa 
miłości”, a który z nas nie marzył o zwycięże- 
niu rywala, jeśli za młodych lat namj za- 
wadzał? Ja, który do pana mówię, otrzyma- 
łem trzy pchnięcia nożem, zanim zdobyłem 
żonę i dzieci, a wszystko to z powodu zalo- 
tnic, które mnie oszukiwały. 

Mateo zamilkł, a tymczasem dał się 
słyszeć potrójny koński galop przed nami na 
drodze. 

— Byki! — krzyczy do nas Lorenzo nad- 
słuchując, usuńcie się! 

I dając dobry przykład, przewodnik 
nasz zbacza ze ścieżki pod gałęzie drzew ; 
my czynimy to samo. Prawie natychmiast 
ukazuje się kobieta, młoda dziewczyna, trzy- 
mając w ręku lasso, którego drugi koniee 
owija się w około rogów byka, wyprawiają- 
cego straszliwe podskoki i miotającego się 
w prawo i w lewo. Drugie lasso, trzymane 
przez starca, siedzącego na koniu, utrzymuje 
byka z drugiej strony, nie dając mu zejść z 


drogi. Spostrzegając nas, amazonka zdziwio- 
na, zatrzymuje nagle swego konia; byk, ko- 
rzystając, że nie jest ciągniony w jej stro- 
nę, goni po pod drzewa. W tej chwili nad- 
biega Lorenzo, zamienia kilka słów z młodą 
dziewczyną, bierze od niej lasso i krzyczy, 
by się usunęła. Owijająe lasso w około kuli 
siodła, młodzieniec daje ostrogę koniowi i 
naciąga rzemień. Stary hodowca zbliża się 
do zwierzęcia i kole je. Byk porywa się | 
wściekły i znika wkrótce, wraz z dwoma 
swymi przewodnikami. 

Młoda dziewczyna zjechała znów na 
drogę i wiia nas z uśmiechem. 

— Lorenzo zabrał moje miejsce, sen- 
nor, mówi do mnie, i polecił mi zaprowadzić 
was do domu mego ojea, który jest większy 
od ich domu. Chcecie iść za mną ? 

Ukłoniłem się, dziękuję i trochę za- 
kłopotany tą nagłą zamianą przewodnika, 
idę krok w krok za młodą osobą, której pię- 
kność od razu mnie uderzyła, Ubrana w ka- 
pelusz z cienkiej białej słomy, z pod które- 
go wymykają się dwa gęste kruczej czarno- 
ści warkocze. moja przewodniczka, której 
szarfa zamiast okrywać głowę i biust, okrę- 
coną jest w około pasa, jedzie z odkrytemi 
ramionami. Strój jej cały, bardzo prosty, 
składa się z haftowanej; bluzki z krótkimi 
rękawami i spodnicy z błękitnej bawełnian- 
ki, zdobnej falbaną, z pod której wyzierają | 
nóżki, ubrane w zgrabne buciki, sznurowane 
na gołej nodze. Prawdę mówiące, jeżeli strój 
naszej młodej przewodniczki okrywa ją, nie 
cięży on jej wcale. ' 

Od czasu do czasu amazonka zwraca 
się w moją stronę i wtedy podziwiam je- 
dnocześnie łagodne jej oczy, okrągłe ramio- 
na, giętkość całej postaci, harmonię kształ 
tów, drobne ręce i nogi i klasyczną regu- 
larność rysów. Piękna jest ciałem i rysami 
twarzy ta córka puszczy i wbrew ciężkiemu 
rzemiosłu, któremu zdaje się oddawać — 
gdyż widzę drugie lasso, owinięte w około 
kuli jej siodła — ruchy jej posiadają wdzięk 
wrodzony. 


— Tygrysica, dla której Maximo i Lo- 
renzo o mało się nie pomordowali! — mówi do 
mnie Mateo, podkreślając swoje słowa pchnię- 
ciem w bok, dając mi tem dowód swej siły 
i poufałości w stosunku do mnie i ukazując 
dwa rzędy zębów w uśmiechu.... 

Nie mam czasu odpowiedzieć, bo prze- 
chodzimy przez łąkę, na której pasą się ko- 
nie i byki, muszę więc na nie zwracać uwa- 
gę ze względu na bezpieczeństwo mojej 080- 
by. Mijamy kilka gaików; góra, chroniąca 
jezioro od wiatrów znajduje się przed nami, 
a jezioro błyszczy do słońca po prawej stro- 
nie. Wkrótce zjawiają się cztery psy, zajadle 
na nas szezekając. Nasza przewodniczka ze- 
skakuje natychmiast z konia, by nas bronić 
1 oddaje go dwom indyanom, którzy jakby 
z pod ziemi wyrośli. Wchodzimy na pagórek 
i na płaszczyźnie spostrzegamy obszerny dom, 
z widokiem na jezioro. Na progu domu, o 
bambusowych ścianach, ukazuje się matrona 
ze zwiędłą twarzą, w której rysach jednak 
odnajduję podobieństwo z córką, sennoritą 
Amadą. 


IL. 

Już ośm dni upływa, jak jestem pie- 
szczonym gościem don Onesima i jego żony 
a jednocześnie wielkim przyjacielem sennority 
Amady, w której towarzystwie tułam się co 
dnia rano i wieczór w okolicach jeziora lub 
potoku, który spływa z góry, użyźniając ją. 
Posiadam w młodej dziewczynie przewodnika 
bardzo miłego, a zarazem inteligentnego; u- 
podobała już sobie moje rzemiosło badacza 
zoologii i botaniki i niewyczerpana jej cie- 
kawość obrzuca mnie pytaniami, zmuszając 
do nieustannych wykładów. Żyła dotychczas 
nie przypatrując się temu, co ją otaczało, 
piękna moja towarzyszka; obecnie przypa- 
truje się, widzi, zachwyca się, a podziwy jej 
i przedemną nawet szersze horyzonty oiwie- 
rają. W czasie zwykłym, Amada, która jest 
amazonką nieporównanej zręczności i odwagi, 
pomaga ojcu w staraniach, jakich wymaga 
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praktycznemi propozycyami, „poprzestaje na 
wyciu i wrzasku* i nawet nie ma odwagi 
powiedzieć otwarcie, że pragnie istotnie ger- 
manizacyi, a prawi tylko o „utrzymaniu nie- 
mieckości*. Delbrück żąda wyzwolenia się z 
dotychczasowych przesądów i zbadania „po- 
zytywnej polityki polskiej*. 

Wobec nieustających wycieczek, jakie 
pojawiają się w prasie antipolskiej, powiada 
trafnie Germania: „Od pewnego czasu w ża- 
dnej dziedzinie nie kłamią tyle, co w celach 
agitacyi antipolskiej, która dla jej aranżerów 
służy do wysokich innych celów politycznych. 
Kierownicy tego zdrożnego ruchu zajmują 
wszyscy to stanowisko, że Polacy czuć się 
winni poddanymi pruskimi, przytem jednak 
cierpieć pod naciskiem ustaw wyjątkowych“. 

Na zjeździe delegatów narodowo - libe- 
ralnego stronnictwa wa Frankfurcie nad Me- 
nem poruszono także „kwestyę polską“, przy- 
czem dr. Fester wielbił ks. Bismarcka jako 
geniusza nad geniusze i wyraził życzenie, 
aby mowy księcia wpłynęły błogo na posta- 
nowienia sfer decydujących przy kierowaniu 
sprawami państwowemi. 

Polakami zajmował się nawet trzeci 
wiec antisemitów z północnych Niemiec. Po 
załatwieniu się ze swojeini wewnętrznemi 
sprawami, przyjął następującą deklaracyę: 

„Trzeci północno-niemiecki antisemieki 
wiec oświadcza, że jest przeciwny nieprzy- 
jaznym usiłowaniom polskiej szlachty i du- 
chowieństwa przeciw Niemcom, jakto w mo- 
wach cesarza i Bismarcka zaznaczonem zo- 
stało, a które do tego zmierzają, aby szla- 
checkie rządy zaprowadzić i lud uciskać. 
Chętnie jednak, o ile się to z naszem nie- 
mieckiem poczuciem da pogodzić, cheemv 
iść z polskim ludem przy wyborach ręka w 
rękę". To oświadczenie przyjęto jednogłośnie. 
Jest ono bezwątpienia bardzo iuteresującem, 
bo widać, że antisemieka partya ma zamiar 
swoją agitacyę i na średni stan polski roz- 
ciągnąć. 

Pisząc o stanowisku ministra Miquela 
wobec kwestyi polskiej, Freisin. Ztg. stwier- 
dza, że właśnie minister skarbu Miquel był 
tym, który po przyjęciu teki uznał jako je- 
dną z najkonieczniejszych potrzeb w zmianie 
ówczesnej polityki rządu inne traktowanie 
ludności polskiej. Pan Miquel, który wówczas 
wiele obracał sią w sferach handlowych i 
przemysłowych, nie taił wobec nich wcale, 
że uważa politykę ks. Bismarcka wobec Po- 
laków za całkiem błędną. Zamiast od- 
stręczać tak poważną część ludności pruskiej 
przez ostre obchodzenie się z nią, należało- 
by o ile można. być dla niej uprzejmym i 
w-ten sposób starać się ją pozyskać; z po- 
mocą gwałtu i surowych zarządzeń nie po 
wiedzie się z pewnością przemienić Polaków 
w dobrych Prusaków. Jeżeli od owego czasu 
złagodniała nieco polityka pruska wobee lu- 
dności polskiej, to w niemałej części należy 
to przypisać p. Miquelowi. 

Prasa bismarekowska nie tai już swo- 
ich zamiarów w obee kanclerza hr. Capri- 
viego. Obecnie występuje przeciw niemu ju 


dzikie jego bydło. Jednakże, na trzeci dzień 
po naszem przybyciu, Mateo, który także był 
vaquero i lubi niebezpieczeństwo tego rodza- 
ju, z radością wziął na siebie obowiązki mło- 
dej dziewczyny i złożył na nią część tych, 
które przy mnie zwykle wypełniał, z czego 
byłem mocno zadowolony. Pospieszam do- 
dać, aby nie wpaść w podejrzenie, że jeżeli 
podziwiam surową piękność mojej uczenicy 
i nieporównany wdzięk jej lat ośranastu, „sza- 
leństwo*, jak mówi Mateo, wyrażając się o 
miłości, wcale żadnej w tem roli nie gra. 
Moje uczncia dla ślicznej mojej i niebezpie- 
cznej towarzyszki nie przechodzą miary rze- 
czywistej sympatyi i podziwu wobec bardzo 
pięknego dzieła Boga... 


Wśród naszych wycieczek, których eel 
i miejsce zawsze z góry oznaczamy, zdarza 
się nam często spotkać Maxima lub Loren- 
za, albo obu razem. Przyciąga ich najsilniej- 
szy z magnesów a także — jak mi się zda- 
v ało spostrzegać, zawistne podejrzenie. Aż 
do ubiegłego roku, widzieli oni w towarzyszee 
swoich lat dziecianych, nie więcej, tylko 
młodszą siostrę. Nagle, z niespodziewaną 
szybkością, jak to się często zdarza w równi- 
kowych krajach, dziecko, nie tylko, że się 
przemieniło w kobietę, ale do tego w bar- 
dzo piękną kobietę i uczucia, jakie dwaj bra- 
cia żywili ku niej, także nagle się przekształ- 
ciły. Obydwa ją kochają i obecność jej mię- 
sza ich, onieśmiela; zauważyła to i mnie się 
przyznała. Smieje się z tej przemiany jeszcze 
dla niej niezrozumiałej, dziwi się, widząc, że 
dwaj j.j dawni przyjaciele pożerają ją ocza- 
mi, chociaż znają ją dobrze. Bawi ją, gdy sły- 
szy ich przemawiających drżącym głosem; 
dziwi się płomieniowi, jaki się pali w ich 
oczach, gdy ośmielą się spojrzeć jej prosto 
w twarz; śmieje się, kiedy śledzą każdy jej 
ruch i gotowi są spełnić każde jej życzenie. 


(Ciag dalszy nastąpi). 


otwarcie monachijska Allgemeine Zeitung i 
powiada między innemi, że zachodzi pyta- 
nie, czy hr. Caprivi ze względu na to, że za- 
nosi się na zmianę kursu zechce nadal kie- 
rować sprawami państwa i czy cesarz ze- 
chce ster pozostawić nadal w jego ręku. Roz- 
strzygnięcie tej kwestyi przysłuża wedle 
konstytucyi cesarzowi, a także jest osobistem 
jego prawem. 
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Z dworu rossyjskiego. 


O przejeździe cara i rodziny carskiej 
przez stacyę Zdołbunów telegrafują z Bro- 
dów do Neue freie Presse pod d. 2 b. m.: 

Car przejechał wczoraj przez stacyę 
Zdołbunów, która była wojskiem obsadzona; 
ruch wszystkich pociągów wstrzymano. Po- 
ciąg dworski zatrzymał się na stacyi dzie- 
sięć minut, a podczas tego czasu car, który 
nie wyglądał bynajmniej tak, by można u- 
ważać za usprawiedliwione alarmujące po- 
głoski o stanie jego zdrowia, stał w oknie 
nie rozmawiając z nikim. Carowa znajdo- 
wała się w innym wagonie. Osoby orszaku 
opowiadały o ciągłym niepokoju i trwodze 
cara oraz bezustannych jego szybkich i nieprze- 
widzianych przez nikogo dyspozycyach co do 
celu podróży. W obee tego przypuszczają mo- 
żność rychłego powrotu tą samą drogą, jaką 
nastąpił przyjazd a to tem bardziej, że nie 
wycofano straży wojskowych. 

Jak zapewniają, powołano profesora 
Leydena, wskutek rady generała Hurki, któ- 
rego lekarze przed rokiem już porzucili pra- 
wie zupełnie, a którego prof. Leyden w Ber- 
linie o tyle postawił na nogi, że mógł w nie- 
dzielę osobiście przedstawić się carowi w 
Spale. Car na własne życzenie poinformowa- 
ny został o charakterze swojej choroby. Mi- 
mo, iż w ogóle jest bardzo przygnębiony, 
wyjeżdżał w Spale prawie codziennie, a na- 
wet polował kilkakrotnie. Nie dalej jak w 
piątek ubił jeszcze jelenia. 

Natomiast petersburski korespondent 
Kreuz Zeitung nie daje zadowalających 
wiadomości o stanie zdrowia cara. Wyjazd 
następcy tronu do Darmstadtu zaniechany zo- 
stał nie tyle na życzenie cara, jak raczej sku- 
tkiem żądania lekarzy. Ponieważ rodzina ear- 
ska spędzi zimę na Kortu, przeto zarządzono 
odpowiednie kroki, ażeby sprawy państwa nie 
na tem nie ucierpiały. 


Wesele carewicza zostało — jak się 
zdaje — odłożone na ezas nieograniczony, 
nikt jednak nie wierzy w unieważnienie 
zaręczyn. Faktem jest tylko, że prokurator 
synodu Pobiedonoscew napisał do księżniczki 
Alicyi list, który zarówno ze stanowiska nie- 
mieckiego, jak ewangelickiego może być u- 
ważanym jako coś w najwyższym stopniu nie 
na miejscu. 


nownego dyrektora do pięknie kwiatami i dywa- 
nami przystrojonej sali, gdzie dziatwa ze szkoły 
ćwiczeń odśpiewała najpierw pieśń powitalną, 
poczem weszła drobna dziatwa z ogródka Froe- 
blowskiego, prowadzona przez kierowniczkę i 
matki, i obsypała dyrektora  bukietami. Je- 
den z chłopczyków, syn adw. dr. Blizińskiego 
wygłosił przesliczny wierszyk okolicznościowy; 
jedna z matek wyraziła w serdecznych słowach 
podziękę za opiekę nad dziećmi — poczem dzia- 
twa odśpiewała pieśń pożegnalną. Z kolei przy- 
szły żegnać dyrektora dziewczęta ze szkoły ówi- 
czeń. Jedna uczenica 4 klasy ze szkoły polskiej 
a Sawczakówna z ruskiej wygłosiły przemówie 
nia pożegnalne, zakończone spiewem: Mnohaja 
lita! Dyrektor, rozrzewniony, dziękował serde- 
cznie. Następnie weszły do sali kandydatki ze 
wszystkich czterech kursów, a w ich imieniu 
panna Frankowska w pięknie ułożonej mowie 
wyraziła żal rozstania się i podziękę za trud, 
pracę i opiekę kierownika zakładu. Wzruszająca 
to była przemowa: — uczenice płakały, to też 
drżącym głosem odspiewały kantatę prof. Softy- 
sa do słów p. Machczyńskiej. Wreszcie żegnali 
szan. dyrektora koledzy i koleżanki. W imieniu 
całego grona nauczycielskiego przemówił prof. 
Żuliński podnosząc z gorącem uznaniem i wdzię- 
cznością zasługi i zalety ustępującego zwierzchni- 
ka i kolegi, — poczem wręczono dyrektorowi 
wspaniałe album pamiątkowe z fotografiami. P. 
Dziedzicki jeszcze raz w serdecznych słowach 
dziękował zapewniając, że chwilę tę piękną na 
zawsze we wdzięcznej zachowa pamięci. 


— Fabryka asfaltn i tektur ognio- 
trwałych we Lwowie p. Szeligi-Łyszkiewicza, 0 
której niedawno pisaliśmy obszerniej, otrzymała 
między innemi na Wystawie, — co z przyje- 
mauością notujemy, — medal srebrny Mi- 
nisterstwa handlu. 


— Krajowy wzorowy warstat szew- 
ski. Dzięki troskliwości Wydziału krajowego o 
rozwój przemysłu i ekonomiczne podniesienie 
kraju naszego, został w mieście Starym Sączu 
założony „Wzorowy krajowy warstat szewski*, 
który przy pomocy specyalnego werkmistrza ma 
wykształcić postępowych, biegłych w swoim kun- 
szcie szewców. 

Nauka w zakładzie trwa trzy lata po 8 
godzin dziennie, a przyjmuje się na uczniów ta- 
kich chłopców, którzy skończyli szkołę ludową i 
mają lat 14. Po trzechletniej praktyce otrzymu- 
je uczeń „List wyzwolenia* i znajdzie Korzystne 
umieszczenie, przez co wydoskonali się na wzo- 
rowego rzemieślnika, którego kraj nasz tak bar- 
dzo potrzebuje. 


Nauki udziela się zupełnie bezpłatnie, a 
niezamożni uczniowie zamiejseowi mogą prócz 
tego otrzymać po pewnym czasie skromny zasi- 
łek z funduszów publicznych. Utrzymanie zaś 
w Starym Sączu jest bardzo tanie. 


Wszelkich wyjaśnień udziela „Zarząd kra- 
jowego wzorowego warstatu szewskiego* w Sta- 


rym Sączu. 


KRONIKA 


Lwów, 4 pażdziernika. 


— Dzień Imienin Najj. Pana, dziś 
przypadający, obchodzono w kraju naszym, ró- 
wnie jak w całej Monarchii w sposób uroczysty. 
W stolicy kraju odbyły się w kościołach metro- 
politalnych uroczyste nabożeństwa. 

W archikatedrze lwowskiej celebrował o 
godz. 9 zrana, ks. Arcybiskup Morawski w asy- 
stencyi ks. biskupa Puzyny i licznego ducho- 
wieństwa Mszę św, na której byli obecni: JE. 
Pan Namiestnik Kazimierz hr. Badeni, oraz na- 
czelnicy władz cywilnych i wojskowych, człon- 
kowie Wydziału krajowego z JE. Marszałkiem 
ks. Eustachym Sanguszką na czele, Senat aka- 
demicki Uniwersytetu, profesorowie Politechniki, 
Rada miejska, przedstawiciele rozmaitych korpo- 
racyj i stowarzyszeń, tudzież liczne rzesze pu- 
bliczności. Przed kościołem honory wojskowe od- 
dawał batalion 15 pułku piechoty z kapelą na 
czele, 


— Najj. Pan raczył najmiłościwiej udzie- 

lić z prywatnej Swej szkatuły konwentowi 00. 
Reformatów w Bieczu, na restauracyę kościoła i 
udynku klasztornego zapomogi w kwocie 200 zł. 


i — C. k. Namiestnictwo nadało gr. 
Kat. Probostwo reg. coll. w Ilemnie ks. Mikoła- 


Jowi Kurbasowi, gr. kat. proboszczowi w Ho- 
ziejowie. 


— 


odbył Niezwykle rzewna uroczystość 
nap 18 w niedzielę, dnia 30 z. m. w semi- 
riia żeńskiem we Lwowie. Było to pożegna- 
no, "Ktora p. Ludwika Dziedziekiego, który mia- 
swev,) inspektorem krajowym ustępował ze 
5 Eo stanowiska. Dyrektorem zakładu był tyl- 
B az lat, — lecz swoim podniosłym umy- 
ciu, szlachetnością serea, delikatnością w obej- 
nał sej tem zaś energiczną działalnością, zje- 
eż dee ogólną sympatyę i szacunek tak ko- 
zakładzie) j rymi poprzednio 14 lat przebył w 
się o AO. i uczenie. Uroczystość rozpoczęła 
Mszą św wee zrana w zabudowaniu zakładu 
uezenice były której całe grono nauczycielskie i 

Jły obecne. Następnie zaproszono 8za- 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 5 


Ze zgłoszeniami o przyjęcie należy się spie- 
szyć, gdyż liczba uezniów jest ograniczoną, a 
nauka zacznie się stanowczo z początkiem listo- 
pada b. r. 


— Na dochód Towarzystwa „Rodzina* 
odbędzie się wspaniałe przedstawienie w cyrku 
Sidolego w sobotę, 6 b. m. 


— Nowe pismo. Mamy przed sobą pro- 
spekt Gazety Grudziądzkiej, która zacznie wy- 
chodzić w Grudziądzu z dniem 1 października 
b. r., pod redakcyą p. Wiktora Kulerskiego Z 
Copot. Ci, którzy znają bliżej energicznego reda- 
ktora, wiedzą dobrze, że przystępuje on do swego 
zadauia z zapałem i nie wątpią, że spełni 
je z godnością. Zadanie to nie tak łatwe. 
Nie było tutaj dotąd pisma w języku pol- 
skim. Gazeta Grudziądzka — jak zapowia- 
da prospekt — zarzuci zupełnie spory w spra- 
wach domowych z innemi pismami polsko-kato- 
lickiemi, a stanie natomiast gorliwie i gorąco w 
obronie wiary katolickiej i w obronie praw na- 
rodu polskiego A że tylko ekonomicznie silni 
możemy coś zdziałać i zdobyć sobie odpo- 
wiednie stanowisko, będzie Gazeta wydawała 
jako dodatek Tygodnik rolmiczo-przemysłowy, 
zachęcając do wytrwałej pracy około podniesienia 
rolnictwa, jako też do usilnego popierania kra- 
jowego przemysłu. W drugim dodatku: Gościu 
Świątecznym, znajdzie czytelnik Słowo Boże i 
powieści ku rozweseleniu i zabawie. Gazeta bę- 
dzie się pojawiała trzy razy tygodniowo; prenu- 
merata jej wynosi tylko 4 marki rocznie. Nie 
wątpimy, że i unas głos redaktora nie przebrzmi 
bez echa i że w miarę możności znajdzie mo- 
ralne i materyalne poparcie. 


+ Zmarł w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie Aleksander Kuncewicz, b. artysta opery pol- 
skiej we Lwowie, w ostatnich latach artysta 
teatru ruskiego. 


— Z obserwatoryum e. k. Szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie. Dnia 4 października. Ba- 
rometr opada. 

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe dnia 3 października do 12 w połu- 
dnie dnia 4 października b. r., mieliśmy wiatr 
wschodni o średniej prędkości 4 m/sek., nie- 
bo zachmurzone, a powietrze bardzo wilgotne (82 
procent wilgotności względnej). Opad, deszcz, wy- 
sokość opadu 2:5 mm. 


października 1894. 
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+11'3%0., najwyższa --14-490. wczoraj popo- 
łudniu, najniższa --8'690. w nocy. 

Wczoraj popołudniu i dziś rano było po- 
chmurno, w nocy padał deszcz. 

Zniżka barometryczna 755 do 760 mm. 
znajdowała się w Sycylii; zwyżka 775 do 
770 mm. na morzu Niemieckiem. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
162 mm. 


Prognoza na dobę 5 października bieżącego 
roku (od północy do północy): Wiatr będzie 
wschodni o średniej prędkości 4 m/sek.; średnia 
temperatura doby pozostanie około -|-1090., niebo 
będzie przeważnie zachmurzone, a względna wiigo- 
tność powietrza około 80 proe.; opad, deszcz chwi- 
lami. 


Średnia temperatura w tym czasie była : 


— Śmierć podczas hypnozy. Sąd 
w Nyiregyhaza, na wniosek prokuratora, zarzą- 
dził śledztwo w sprawie hypnotycznego seansu, 
podczas którego zmarła panna Ella Salamon. 
Przesłuchano już kilkanaście osób. Znany newro- 
patolog wiedeński, profesor Benedikt, wyraża się 
bardzo sceptycznie o tym wypadku; jest on sta- 
nowczym przeciwnikiem wszelkich doświadczeń 
mediumiezno-hypnotycznych, dokonywanych tak, 
jak obecnie i występował nawet bardzo ostro w 
roku zeszłym przeciw podobnym eksperymentom 
Krafft Ebinga. W obecnym wypadku utrzymuje 
Benedikt, że panna Salamon umarła prawdopo- 
dobnie przed zahypnotyzowaniem ; że zbytecznem 
byłoby wdawać się w roztrząsanie kwestyi jej 
jasnowidzenia podezas hypnozy, albowiem żaden 
rozsądny człowiek w istnienie mocy jasnowidze- 
nia w ogóle wierzyć nie może. Pana Salamon 
przeczytała pewnie poprzednio, za porozumie- 
niem z hypnotyzerem, kilka książek medycznych 
i ztąd znała tak dobrze topografię płuc. Bene- 
dikt uważa te wszystkie doświadczenia za oszu- 
stwo, a panna Salamon poddawała się im, bo 
jej pochlebiało uchodzić za jasnowidzącą. O isto- 
tnej przyczynie śmierci nie można, zdaniem Be- 
nedikta, nie powiedzieć, dopóki nie nastąpi urzę- 
dowa, sądowa obdukcya zwłok. 


— Zuchwały napad. W majątxu Gi- 
baniszki, dzierżawionym przez Grossa a położo- 
nym w powiecie trockim, dokonano zuchwałego 
napadu na dom dzierżawcy. Zabitych jest siedm 
osób, t. j. dzierżawca, jego żona i matka, oraz 
czworo ludzi ze służby. Na ślad sprawców zbro- 
dni dotąd nie natrafiono. 


— Pojedynek. Edmund Chojecki, zna- 
ny we Francyi powieściopisarz (Charles Edmond) 
zajmuje posadę bibliotekarza senatu. Niedawno 
został on napadnięty w artykule pióra p. Bec- 
quea, który nazwał posadę tę synekurą. Edmund 
Chojeeki posłał mu sekundantów. Do tej pory 
niewiadomo, czem zakończyła się ta sprawa. Sę- 
dziwy powieściopisarz liczy obecnie z górą: 
lat 70. 


— Wielki pożar. Z Amiens donoszą: 
W kawiarni Luce wybuchł wiełki pożar. Wła- 
Ściciel lokalu, skutkiem przerażenia zwaryował:; 
żona jego, skoczywszy z drugiego piętra, zabiła 
się. Pod gruzami hotelu znaleziono zwęglone 
zwłoki spiewaczki. 


— Tunele przez Pyreneje. Czytamy 
we France militaire o projektowanem połącze- 
niu kolejowem Hiszpanii z Francyą przez budo- 
wę dwóch tunelów w Pirenejach. Rokowania w 
tym względzie oddawna już się prowadzą, Hisz- 
pania ociągała się jednak z decyzyą przychylną, 
dla strategicznych pobudek. Sprawa ma być 
obecnie rozpatrywana przez parlamenta obu kra- 
jów. Wedle projektu, każdy z tuneli miałby 7 
do 8 kilometrów długości i na każdej linii sta- 
nąłby dworzec międzynarodowy. Roboty około 
budowy trwałyby lat 10. Obie linie kolejowe 
mają być nadbrzeżne: jedna biegłaby nad zato- 
ką Biskajską, od Bayonne do San Sebastian, 
druga nad morzem Sródziemnem, od Perpignan 
do Figueras. 


— Francuzi w Japonii. Okazuje się, 
że armia japońska sprawność swoją i zwycię- 
stwa nad Chińczykami ma do zawdzięczenia Na- 
poleonowi III. W r. 1866 na prośbę rządu ja- 
pońskiego, Napoleon III. posłał tam pięciu ofi- 
cerów, z których trzech jeszeze żyje. Byli to: ka- 
pitan głównego sztabu Chanoine, obecnie gene- 
rał dywizyi w Lille i porucznicy: Descharmes, 
obecnie generał kirasyerów w Paryżu, Brunet, 
obeenie generał brygady w Tulle, Masselot, za- 
bity podczas oblężenia Metzu i du Bousquel, któ- 
ry zmarł w Japonii w r. 1882, jako członek 
rady stanu mikada. Oficerowie ci najprzód w 
Yokohamie a następnie w Jeddo wyuczyli 500 
żołnierzy pieszych, 200 konnych i 100 artyle- 
rzystów. Żołnierze byli bardzo pojętni. Wkrótce 
liczbę tych uczniów powiększono do 1.500 i z 
tego rozsadnika wyszła obecnie tak dobrze zor- 
ganizowana armia japońska. Napoleon III. inte- 
resował się Japonią: w r. 1867 posłał władcy 
tego kraju 30 koni czystej krwi arabskiej, oraz 
porucznika d Hincourta, który zajął się tam zor- 
ganizowaniem stadnin rządowych. W r. 1868 przy- 
był tam jeszcze do tych stadnin kapitan Jourdan, 
obecnie generał w Lugdunie. Przed wojną z 
Niemcami wszyscy oficerowie powrócili do Fran- 
cyi, a został tylko du Bousquel, który doszedł 
w Japonii do wysokiego stanowiska, 


— Monarchowie Japonii i Chin. 
W obee toczącej się wojny na dalekim Wscho- 


dzie, nie od rzeezy będzie zapoznać czytelników 
z bliższymi szczegółami, tyczącymi się monar- 
chów : japońskiego i chińskiego. 

Cesarz japoński z małżonką obchodził nie- 
dawno srebrne wesele. Wstąpił na tron w roku 
1867, mając lat 15. Jest 121-szym z rzędu ce- 
sarzem panującej obecnie dynastyi. Panowanie 
dzisiejszego cesarza japońskiego było obfite w 
wypadki. W roku 1868, na rok przed ślubem 
zniesiono władzę szogurów (feudałów), która pa- 
raliżowała nawet władzę cesarską. W 1882 r. 
środki, wymierzone przeciw chrześcianom japoń- 
skim, zniesiono. Prześladowanin religijnemu zo- 
stał położony kres. W r. 1889 ogłoszono kon- 
stytucyę. 

Dzisiejsza cesarzowa japońska, która ucho- 
dzi w Japonii za piękność, jest księżniczką z 
domu Iezydżo. jednej z pięciu starożytnych ro- 
dzin. pochodzących z rodu Fudżywara, którego 
członkami zawsze są obsadzone trzy najwyższe 
godności przy cesarzu i z pośród którego cór 
brali sobie żony cesarze. Przedmiotem szczegól- 
nej opieki cesarzowej jest szkoła dla córek zna- 
komitych rodzin, założona przez nią w Tokio. 
W szkole tej są apartamenty cesarzowej, korzy- 
sta ona jednak z nich tak rzadko, że cała ar- 
mia tragarzy przynosi meble do tych aparta- 
mentów przed jej przybyciem, odnosi zaś po jej 
wyjeździe. Para cesarska jest zupełnie niedostę- 
pna dla cudzoziemców. Pierwszy sekretarz am- 
basady angielskiej dostał się raz tylko do pała- 
cu, jedynie w charakterze przedstawiciela pewnej 
znanej firmy, której poruczono restauracyę pałacu. 


Cesarz chiński ma obecnie 24 lat. Ożenił 
się w 1889 roku. Małżonkę wybrała dlań jego 
matka, cesarzowa wdowa. Jest ona Mandżurką. 
Zanim przeznaczono ją na małżonkę bogdycha- 
na, musiała przekonać cesarzowę matkę, że po- 
siada wszelkie przymioty, niezbędne dla cesarzo- 
wej chińskiej. Z pośród Chińczyków tylko naj- 
wyżsi dygnitarze mogą widywać cesarza. Opu- 
szeza on rzadko pałac. Zdarza się to jedynie 
wówczas, gdy bogdychan zamierza złożyć ofiarę 
w jakiejkolwiek świątyni lub też gdy udaje się 
w odwiedziny do byłej cesarzowej regentki, któ- 
ra część roku przepędza po za Pekinem. W ta- 
kich razach na wszystkich ulicach, przez które 
ma przejeżdżać cesarz, ruch jest wstrzymany. 
Domy muszą być pozamykane. Niebezpieczeństwo 
grozi ciekawemu, któryby się wysunął na uli- 
cę, może go bowiem dosięgnąć strzała, puszczo- 
na przez straż cesarską. Cudzoziemcy zwykle by- 
wają zawiadamiani najprzód o przejeździe cesa- 
rza. Są oni grzecznie proszeni o niewychodzenie 
na ulieę. Audyencya u cesarza jest zaszczytem 
bardzo kosztownym, zwłaszcza jeżeli idzie o re- 
habilitacyę opinii jakiego urzędnika. Pośrednicy 
otrzymują w takich razach od 4000 ao 10.000 
taetów (od 8000 do 20.000 rubli). Dla dygni- 
tarzy łapówki są jeszcze większe. 


— Anegdota o Brahmsie. Znakomity 
kompozytor niemiecki Brahms był raz na obie- 
dzie u jednego ze swych wielbicieli, który wi- 
dząc, iż mistrz lubi winko, kazał pod koniec 
biesiady podać szezególnie dobrą markę, a zale- 
cając ją rzekł: — „To Brahms między memi 
winami!“ A na togBrahms, skostowawszy, rzekł: 
„Znakomite, pyszne — ale podaj że pan swego 
Beethovena 1“ 


— Bitwa Racławicka (panorama) na 
Wystawie krajowej otwarta codziennie od 8 rano 
do 8 wieczór. Wstęp 50 et. od osoby. 


— Przewodnik po Lwowie: Zakład 
narodowy im. Ossolińskich (ul. Ossolińskich 1. 2), 
otwarty codziennie od 9 rano do 2 popofudniu 
z wyjątkiem niedziel i świąt. — Muzeum im. 
Lubomirskich otwarte od godziny 9 rano do 1 
z południa (we wtorek i piątek także popołudniu 
od 8—5). — Muzeum im. Dzieduszyckich (Tea- 
tralna 18), jest przez czas trwania Wystawy otwarte 
codziennie (z wyjątkiem czwartku) od g. 10—3. — 
Muzeum przemysłowe miejskie, otwarte codzien- 
nie (z wyjątkiem poniedziałków) od 9 rano do 
3 popołudniu (w niedziele i święta od godziny 
10 do 1). Biblioteka muzealna otwarta codzien- 
nie od godziny 11 do 8, w niedziele i święta 
od godziny 10 do 1. — Nieustająca wystawa 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych (Tea- 
tralna 10), otwarta codziennie od godz. 10 rano 
do 5 wieczorem. — Biblioteka uniwersytecka (ul. 
św. Mikołaja 1. 4), otwarta codziennie od 8—1 
z południa i od 4—6 wieczorem. — Biblioteka 
Politechniki otwarta codziennie od 10—1 i od 
4—8 wieczorem. — Biblioteka Pawlikowskich 
(ul. Trzeciego Maja 1. 5) otwarta we środę i w 
sobotę od 11—1. — Archiwum aktów grodzkich 
gmach Bernardyński) otwarte od 9—1. — Ar- 
chiwum i muzeum Stauropigialne (gmach Stau- 
(opigii) otwarte codziennie od 9—1 rano. 

—  Widowiska w mieście. Panorama 
polska (Plac Halicki l. 12, od godziny 9 rano do 
godz. 9 wieczorem). — Teatr Skarbkowski o 
g. 71/4 wieczorem. — Teatr letni o godz. 8. — 
Cyrk Sidolego na placu Franciszkańskim o godz. 
8 wieczorem. 


— OQbserwatorynm e. k. Szkoły poli- 
technicznej we Lwowie można zwiedzać codzien- 
nie z wyjątkiem niedziel i świąt, za poprzedniem 
zgłoszeniem się w rektoracie, od godziny 12—1 
w południe lub też w zarządzie obserwatoryum 
od godziny 4—6 popołudniu. 


Notatki Uigracko-r1ySIYCZNE. 


Z Teatru. (Debiut p. Maryi Polkowskiej). 
Wezoraj wystąpiła na scenie naszej po raz 
pierwszy p. Marya Polkowska w roli Julki Bą- 
beckiej w komedyi Z. Przybylskiego p. t. „Dwór 
we Władkowicach*. Nie zwykliśmy wyrażać 
stanowczego zdania po pierwszym występie, czę- 
sto bowiem wrażenie takiego debiutu jest za- 
wodne. Nie możemy też już dzisiaj wyroko- 
wać o talencie młodej debiutantki ani o jego 
rozwoju na przyszłość. Możemy tylko powiedzieć, 
iż wrażenie nasze z wczorajszej próby nie było 
całkowicie dodatnie. Ruchy, postać, a nawet 
głos młodej debiutantki nie zdają się odpowia- 
dać zakresowi ról naiwnych. Panna Polkowska 
za mało wczoraj okazała naturalności i wdzięku, 
a z drugiej strony pospolitą rubaszność Juiki 
Bąbeckiej może zanadto jaskrawo zaznaczyła. 
W skutku tego postać owej Julki, tak wyborna 
swą prostotą w interpretacyi Pysznikównej, stra- 
ciła wiele na uroku. To co tu mówimy, gotowi 
jesteśmy cofnąć najzupełniej, jeżeli p. Polkowska 
w dalszych występach okaże, że pierwsze nasze 
wrażenie było fałszywe. Radzimy wszakże mło- 
dej debiutantce usilną pracę nad wykształceniem 
ruchów — bardzo nieestetycznych — i głosu 
bardzo dotychczas niepodatnego — a zwłaszcza 
nad wyrobieniem w grze swojej owej naturalno- 
ści i prostoty, która jest koniecznym warunkiem 
powodzenia na scenie w ogóle, a zwłaszcza w 
rolach naiwnych. 


Bepertoar teatralny. Dziś, we czwar- 
tek przedstawienie składane na dochód członków 
orkiestry teatralnej. 

Jutro, w piątek „Dora“ komedya w 5 
aktach Wiktoryna Sardou. 

W sobotę „Bal maskowy*, wielka opera 
w 5 aktach Verdiego. Występ panny Róży Cu- 
dekównej, oraz panów Aleksandra Myszugi, Ga 
bryela Górskiego i Henryka Kowalskiego. 


Edward Hansliek, znany pisarz i kry- 
tyk muzyczny, profesor historyl i estetyki sztuki 
muzycznej w Uniwersytecie wiedeńskim, podał 
się o uwolnienie z tego stanowiska. Hansliek 
skończył dnia 11 z. m. lat 60, a w służbie 
państwowej pozostaje już lat 45. Wstąpił do 
tej służby w r. 1849, skończywszy studya pra- 
wne i został wkrótce koneypistą w Ministerstwie 
oświaty. Od najmłodszych lat wielki wielbiciel 
muzyki, postanowił następnie jej całkowicie się 
poświęcić; w roku 1856 habilitował się jako 
prywatny docent „Historyi i estetyki sztuki mu- 
zycznej*, w r. 1861 zaś został profesorem nad- 
zwyczajnym a w r. 1869 zwyczajnym profeso- 
rem tychże przedmiotów w Uniwersytecie wie- 
deńskim. 


Koncert kompozytorski Władysława 
Żeleńskiego odbędzie się we środę, dnia 10 b m. 
w sali Domu narodnego. W program wchodzą 
najnowsze utwory znakomitego kompozytora or 
kiestralne i wokalne. Największe zainteresowanie 
obudzą jednakże ustępy z „Goplany*. Jako wy- 
konawcy wystąpią w koncercie panna Szlezygier 
i p. Myszuga, oraz chóry i orkiestra gal. Towa- 
rzystwa muzycznego. Kompozytor przybył już do 
Lwowa w eelu odbycia prób. 


W Wiednin zostanie w tym miesiącu 
przedstawiony wiełki balet Rund um Wien, 
w którym przed oczamh publiczności przesunie 
się całe życie wiedeńskie wśród wspaniałych 
dekoracji. 


W Medyolanie odegrano w nowym tea- 
trze międzynarodowym operę Franchettiego p. n. 
Fior d' Alpe z wielkiem powodzeniem. Kompo- 
zytor był przedmiotem licznych owacyi. Opera 
ma być świetnie instrumentowana i bogata w me- 
lodye. 


„Emancypantki* Prusa zostaną prze- 
tłómaczone na język niemiecki. 

Przekład rozpoczyna dr. Rafał Lówenfeld 
znany tłómacz Sienkiewicza. 


Alfred Nossig wydał tom „Szkiców ar- 
tystycznych z Wiednia*. 

Mowa tu o architekturze wiedeńskiej, ga- 
leryi Cesarskiej, akademii, pomnikach Wiednia i 
o naszych zbiorach artystycznych w Wiedniu, a 
więc zbiorach ks. Czartoryskiego, hr. Wodziekie- 
go, Kazimierza Chłędowskiego, dra Rappaporta, 
hr. Lanckorońskiego itd., wreszcie o pracowniach 
i artystach, między innemi o Ajdukiewiczu, Po- 
chwalskim, Rybkowskim i i. 


W Paryżu obraduje kongres socyologów 
pod przewodnictwem John Lubboeka, z Austryi 
przybyli profesorowie Schaefie i Gumplowiez. 


W Paryżu. Na zjeździe czerwcowym V. 
kongresu więziennego wystąpi z referatem mię- 
dzy innymi Włodzimierz Spasowicz. 


Girardi wystąpił po urlopie w teatrze 
An der Wien zadsjąc kłam wszystkim niepo- 


kojącym pogłoskom o swojem zdrowiu. 


Literaci amerykańscy rozpoczęli w 
czasach ostatnich, żywą zwracać uwagę na dra- 


mat. Z wybitniejszych pisarzów pracują obecnie 
Bret Harte nad sztuką „Z gór Kalifornijskieh *, 
Charles Blut wykończa kemedyę 


na tle spirytyzmu, generał Lew Wallace, słynny 
autor „Ben Hura“ skończył tragedyę, 


zarów. 


poa 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Utrudnienia w Rossyi dla handlu 
austro: węgierskiego. Galicyjskie Izby han- 
dlowe wmiosły do JE. P. Ministra handla 
hr. Wurmbranda, wspólny memoryał w obro- 
nie handlu austro-węgierskiego, doznającego 
wielkich trudności na komorach rossyjskich, 
łączących linie kolejowe austryaekie z ros: 
syjskiemi. Trudności te szezagólniej dotkli- 
wie czuć się dają naszemu krajowi. Są one 
wynikiem znanego układu berneńskiego. za 
wartego przez zarządy kolejowe państw środ- 
kowo-europejskich. Art. 10 tego układu wpro- 
wadził w życie bezpośrednie taryfy między 
Austro-Węgrami a Rossyą, a zarazem usta- 
nowił urzędowe komercyalne agentury kole- 
jowe, dla załatwiania wszelkich formalności 
cłowych przy wprowadzaniu towaru. Właśnie 
te urzędowe agentury kolejowe w Rossyi są 
powodem ogromnych utrudnień i szykan dla 
handlu i przemysłu austro-węgierskiego, eks- 
portującego swoje wyroby do państwa ros- 
syjskiego. Kupiec i przemysłowiec zdany jest 
zupełnie na łaskę urzędników agencyjnych, 
którzy z natury rzeczy pilnują przedewszyst- 
kiem interesu kolei i skarbu państwowego, 
a w dalszym dopiero rzędzie interesu kupca; 
tego ostatniego pozbawiono zupełnie zaufa- 
nego zastępcy przy załatwianiu tyle wa- 
żnych formalności ełowych i dalszej wysyłki 
towaru. 

Dawniej te formalności załatwiali pry- 
watni spedytorzy i agenci, będący niejako 
mężami zaufania kupca i przemysłowca, pil- 
nujący przedewszystkiem jego interesu; oni 
udzielali zaliczek na towar, pilnowali nale- 
żytego klasyfikowania towaru pod względem 
ełowym. Nie dogadzała zarządom kolejowym 
taka pośrednia obrona interesu kupca i prze- 
mysłowca, dlatego stworzono wyłącznie urzę- 
dowe komercyalne agentury kolejowe. Kto zna 
system urzędowania w Rossyi, może łatwo 
ocenić, jakie one szkody przynoszą handlowi 
i przemysłowi austro-węgierskiemu, wywożą- 
cemu swoje towary do Rossyi. 

Zaprowadziwszy takie agentury na gra- 
nicy suchej, Rossya nie zaprowadziła ich w 
związku handlowym drogą morską i tam han- 
dlowi pozostawiła możność strzeżenia swoich 
interesów za pomocą mężów zaufania. Wsku- 
tek rezolucyi austryackiej Rady państwa, Mi- 
nisterstwo handlu w roku 1891 zwróciło u- 
wagę na te niedogodności i starało im się 
częściowo zapobiedz przez zaprowadzenie po- 
granicznych taryf. 

Obeenie sprawa stała się znów aktual- 
ną Zarządy kolejowe rozpoczęły rokowania 
co do nowych taryf bezpośrednich w ruchu 
kolejowym między Austro-Węgrami a Ros- 
syą; wobec tego galicyjskie Izby handlowo- 
przemysłowe zwróciły się do Ministerstwa 
hand u, domagając się z całą słusznością ta- 
kich na przyszłość postanowień, któreby nie 
przynosiły tak dotkliwych szkód handlowi i 
przemysłowi austro-węgierskiemu. Mianowi- 
cie domagają się Izby handlowe, ażeby na 
przyszłość obowiązywało postanowienie, iż 
kupcom i przemysłowcom przysłuża prawo, 
jeżeli to wyraźnie na liście przesyłkowym 
zaznaczą, używania do załatwienia wszelkich 
formalności ełowych spedytorów prywatnych 
lub agentów ; dopiero, jeżeli na liście prze- 
syłkowym nie zrobi wysyłający towar takie- 
go zastrzeżenia, w takim razie wykonać ma 
te czynności urzędowa komercyalna agencya 
kolejowa. Na razie zaś domagają się Izby 
handlowe wprowadzenia na suchej granicy 
rossyjskiej takich samych postanowień przy 
załatwianiu formalności cłowych jakie obo- 
wiązują w jej portach i w ruchu handlowym 
drogą morską z Anglią, Francyą, Belgią, 
Holandyą i Ameryką. 

Memoryal Izb handlowych traktuje tę 
rzecz wyczerpująco i szczegółowo wykazuje 
szkody, jakie ponosi szczególnie handel ga- 
licyjski, a dalej austro-węgierski. Zdarzają 
się n. p. wypadki, że urzędy ełowe rossyj- 
skie sklasyfikują towar wedle najwyższej kla- 
sy celnej, a kupiee nie znajduje żadnej obro- 
ny u kolejowej agentury. Cło tak wymierzo- 
ne, bywa natychmiast ściągane od odbior- 
cy, któremu wprawdzie pozostaje droga re- 
kursu, bardzo wszakże wątpliwa. Te wszyst- 
kie trudności skłoniły Izby do przedstawie- 
nia prawdziwego stanu rzeczy i stwierdze- 


satyryczną 
„Prawa mężczyzny”, Mark Twain pisze sztukę 
tórej 
akcya rozgrywa się w czasach rzymskich ce- 


4 


nia, że agentury urzędowe spowodować mu- 
szą upadek handlu i eksportu Austro-Wę- 
gier do Rossyi. Ograniczenie działalności a - 
gentur, jak się domaga memoryał Izb, przy- 


czynić się może do wprowadzenia handlu nag 


tory normalne. 


Rozprawy komisyjne. Celem zabez- 
pieczenia następujących robót, a to: prania 
i naprawy prześcieradeł, sienników, koców, 
poszewek i t. d., reparacyi żelaznych łóżek 
i desek okutych, tudzież nowego okucia de- 
sek a względnie dostarczania nowych części 
do tychże, dalej przerabiania materaców i 
poduszek włosiennych, tudzież przeszywania i 
sporządzania sienników dla oficerów na czas 
od 1 stycznia do końca grudnia 1895, odbę- 
dą się rozprawy komisyjne na podstawie pi- 
semnych ofert w urzędach magazynów po- 
trzeb wojskowych: 1. w Przemyślu 17 paź- 
dziernika 1894, 2. w Stryju 19. październi- 
ka 1894, 8. w Rzeszowie 25 października 
1894, gdzie też. tudzież w biurze lwowskiej 
Izby handlowej i przemysłowej, mogą być 
przejrzane wszelkie bliższe warunki. 

W dnin 17 paździeruika 1694 o godz. 
11 przed połudn. odbędzie się w intenden- 
turze 10 korpusu w Przemyślu, pisemna roz- 
prawa ofertowa co do zapewnienia prania i 
naprawy bielizny chorych dla szpitali woj- 
skowych w Przemyślu, Gródku, Stryju, Rze- 
szowie i Sanoku na czas od 1 stycznia do 
końca grudnia 1895. Dotyczące poszczególne 
określenia mogą być przejrzane w burze 
Izby handl. i przem. 

W daiu 10 października 1894 o godz. 
4 po poł. odbędzie się w komendzia wojsko- 
wej dla miasta Lwowa rozprawa komisyjna 
na podstawie ofert pisemnych celem zabez- 
pieczenia dostawy wszelkich do menaży po- 
trzebnych artykułów (z wyjątkiem mięsa wo- 
łowegn) na czas od 1 listopada 1894 do 30 
września 1895. Bliższych szczegółów i infor- 
macyj można zasięgaąć w tutejszej komen- 
dzie miejskiej. 

W celu zabezpieczenia robót introliga- 
torskich, potrzebnych dla e. k. Namiestnietwa 
i e. k. Rady szkolnej krajowej na czas od 
1 stycznia 1895 do 81 grudnia 1897, odbę- 
dzie się licytacya ofertowa w dniu 26 paz- 
dziernika 1894 o godz. 10 przed poł. w kan- 
eelaryi c. k. Dyrekeyi urzędów pomoeniczych 
c. k. Namiestnietwa, gdzie też mogą być 
przejrzane warunki licytacyi i dotyczące ce- 
ny fiskalne. 

Celem zabezpieczenia następujących ro- 
bót, a to: prania i naprawy prześcieradeł, 
sienników, koców, poszewek i t. d., repara- 
eyi żelaznych łóżek i desek okutych, tudzież 
nowego okucia desek a względnie dostarcza- 
nia nowych części do tychże i ich polakie- 
rowania, dalej przerabiania materaców i po- 
duszek włosiennych, tudzież przeszywania i 
sporządzania sienników dla oficerów na czas 
od 1 stycznia do końca grudnia 1895 odbę- 
dą się rozprawy komisyjne na podstawie pi- 
semnych ofert; 1. w dniu 11 października 
1894 w wojskowym magazynie łóżek we 
Lwowie, 2. w dniu 17 października 1894 w 
wojskowym magazynia potrzeb wojskowych 
w Stanisławowie, 3. w dniu 18 października 
1894 w wojskowym magazynie potrzeb woj- 
skowych w Czerniowcach, tudzież w krajowej 
komendzie stacyjnej w Suczawie, gdzie też, 
jak również w biurze Izby handl. i przem. 
mogą być przejrzane wszelkie bliższe wa- 
runki, 


Targ zbożowy. 


A aaa 


Lwów, 2 paździenika : pszenica nowa 
625 do 6:60, stara 6'25 do 6'60, żyto nowe 
4 75 do 5'10, stare 4*75 do 5'10, jęczmień brow. 
5'— do 5-75, jęczmień pastewny +— do 4:25, 
owies stary —'— do ——, owies nowy 5— 
do 5'50, rzepak nowy stacyami 875 do 
925, groch 5— do 7:50, wyka 4-50 do 5—, 


nasienie lniane —-— do —'—, nasienie ko- 
nopne —*— do — —, bób —— do — — 
bobik 4— do 450. hreczka — do ——, 
koniczyna czerwona 40— do 48—, biała 
60— do 80—, szwedzka 50— do 60—, 
kminek -*— do ——, anyż ——*— do — —, 
kukurudza stara —*— do — —, nowa — — do 
——, chmiel 25 — do 30—, spirytus —— 
do ——, Waranty na wrzesień —— do 


Ruch na targu zbożowym słaby. — Po- 
szukiwane: jęczmień z gotową dostawą w 
przednim gatunku, koniez biały. — W chmie- 
lu stagnacya zupełna. Wyborowe gatunki 
dochodzą do 35 zł. 


Sprawozdanie tygodniowe lzby han- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i produktów 
we Lwowie, od 22 września do 29 września. b. r. 
bez opłaty akcyzowej. Pszenica stara —'— do 
—-'—, nowa 6:25 do 670, żyto stare —'— do 
——, nowe 470 do 5'15 jęczmień browarny 
stary 5— do 585 nowy 5'—, de 5'85, paste- 
wny 425 do 460, owies stary 5'05 do 5:55 
nowy 505 do 555, breeczka —*— do ——, 
kukurudza zeszłoroczna —.— do — —, nowa 
—— do ——, proso 5— do 5'10, groch 
do gotowania 5— do 8'10, groch pastewny 


4:50 do 5'50, fasola 6:50 do 11:50, bobik 4 — 
do 450, wyka 4— do 5—, koniczyna 40: — 


do 75—., koniczyna biała n. —*— do — — 
anyż rossyjski —'— do —'—, anyż płaski —' — 
do —'—, kminek — — do —'—, rzepak zi- 
mowy nowy 850 do 9'75, rzepak letni —*— do 
—'—, stary —— do —'-—, Inianka —-— 
do ——, uasienie lniane 9— do 975 
soczewica 8'— do 9—, rzepik zimowy —*— 
do —'—, nasienie konopne — — do ——, 


chmiel] nowy 36— do 62*—, nafta zwykła 16-— 
ło 17—, salonowa 18-— do 19*—, wszystko 
sa 100 kilogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, 
tontyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
14 45 do 14 75. 


USTATNIA POCZTA 


Wczoraj odbyła się w Módling pod 
Wiedniem w obecności Najj. Pana uro- 
czystość jubileuszowa zakładu rolniczego 
„Prancisco-Josephinum*. Monarcha przybył 
o godzinie 9 rano i został powitany na dwor- 
cu kolejowym przez Namiestnika Dolnej Au- 
siryi, starostę, duchowieństwo i reprezenta- 
cyę gminy. W zakładzie przyjmował Najj. 
Pana Minister rolnictwa hr. Falkenhayu, 
członkowie kuratoryi i grono nauczycielskie. 
Monarcha oglądał wszystkie części zakładu, 
wyrażając Swoje zadowolenie. 

Monarcha zwiedzał również dom misyj- 
ny św. Gabryela i dom sierót, założony przez 
Hyrtla, gdzie sieroty wykonały pieśni cho- 
ralne i utwory muzyczne, tudzież ćwiczenia 
wojskowe, Przy powrocie Jego Oes. Mości 
na dworzec, żegnała ludność Monarchę peł- 
nymi zapału okrzykami. 


O tekst toruńskiej mowy cesarza Wil- 
helma, toczy się ciągle jeszcze w prasie nie- 
mieekiej spór na całej linii. Pisma wrogie 
Polakom uderzają na Reichsanzetgera, że do- 
tąd nie podał autentycznego brzmienia, a 
najgłośniej wymyślają pseudozachowawcze 
pisma, wychodzące w Księstwie, jak Pos. 
Tagebl. i Bromb. Tagebl. Natomiast pisma 
oficyalae tłómaczą to milczenie tem, że mo- 
wa cesarska była improwizowaną i że auten- 
tyczny jej tekst, jeżeli w ogóle będzie ogło- 
szony, podany zostanie do wiadomości publi- 
cznej po powrocie cesarza do Berlina lub 
szefa tajnego politycznego gabinetu, który w 
tych dniach był u cesarza w Rominten. 

Cesarz wydał wczoraj w Rominten po- 
lecenie, ażeby ambasador niemiecki w Peters- 
burgu, Werder, informował go codziennie o 
stanie zdrowia cara. 

Poświęcenie 182 sztandarów przed po- 
mnikiem Fryderykd Wielkiego w Berlinie, 
odbędzie się dnia 18 b. m. wobee wielu 
panujących książąt niemieckich i króla serv- 
skiego Aleksandra. 

W formie urzędowej telegrafują z Ber- 
lina, że przyczyną aresztowania podoficerów 
berlińskiej szkoły pirotechnicznej nie było 
wykrycie propagandy socyalistycznej wśród 
nich, leez wykroczenia przeciw subordynacyi. 
Kilku podoficerów sprzeciwiało się rewizji, 
zarządzonej celem skontrolowania ich trybu 
życia i namawiało innych do demonstracji 
przeciw tej rewizyi. 

Komitet, który zajmuje się urządzeniem 
pielgrzymki Niemców z Prus Wshodnich do 
ks. Bismarcka, ogłasza co następuje: 

Zamierzona pielgrzymka z Prus wscho- 
dnich odłożoną została do roku przyszłego. 
Komitet urządzający wycieczkę pozostaje 
ten sam. 

Z Prus Zachodnich donoszą, że naczel- 
ny prezes regencyi p. (łossler objeźdża pro- 
wincyę i ogląda majątki, któreby od Niem- 
ców nabyć mogła komisya  kolonizacyjna. 
Zakupno dóbr niemieckich z funduszu tej 
komisyi uspokoi może tych, którzy agitowali 
przeciwko rządowi. Dotąd wyrzucano mu, że 
ta „dojna krowa“ istnieje tylko dla zbankru- 
towanych Polaków. 


Wileńskij Wiestnik donosi, iż minister 
sprawiedliwości Murawiew rozporządził, aby 
cała rozprawa w sprawie krożańskiej odby- 
wała się przy drzwiach zamkniętych, wsku- 
tek czego wstęp dla publiczności i sprawo- 
zdaweów jest wzbroniony. Wczoraj rozpoczę- 
to przesłuchiwanie oskarżonych. 

Kóln. Ztg. zaprzecza podanej przez 
Kreuz. Ztg. wiadomości, jakoby w Rossyi 
miano ustanowić regencyę, nie ma bowiem 
do tego żadnego chwilowo powodu. 

Wezoraj rozpoczęła się w Bytomiu przed 
sądem przysięgłych rozprawa przeciwko 57 
osobom, przeważnie Polakom, oskarżonym o 
wywołanie znanych ekscesów robotniczych 
w Bielszowieach. 


Z Sofii donoszą, że rządowi udało się 
doprowadzić do zlania się stronnictwa kon- 
serwatywno-liberalnego ze stronnictwem u- 
miarkowanych russofilów, tak, że cała opo- 
zycya będzie się składała tylko z 9 Canko- 
wistów i 3 zwolenników Karawełowa. 
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Zjednoczenie to ma być dziełem no- 
wego ministra Weliczkowa, który zapewnił, 
że stronnictwo russofilskie będzie zachowy- 
walo lojalność w obec księcia i dynastyi. 


Wedle depeszy z Belgradu, odkryto 
tam niedawno defraudacye w zarządzie mo- 
nopolu tytoniowego, skutkiem czego ponosi 
sıarb szkodę przeszło na milion franków. 


O spisku przeciw konsulowi włoskiemu 
w Marsylii obiegają następujące szczegóły : 
O spisku doniósł Włoch dr. Raconta, który 
otrzymał o zamierzonym zamachu poufne wia- 
domości od anarchistów. Materyały wybu- 
chowe przygotowano w pobliżu Marsylii i 
przewisziono do Hiszpanii. Oczekiwano je- 
szcze przybycia jednego ze sprzysiężenych z 
Hiszpanii, który przybył w piątek. Jeden 
tylko z aresztowanych jest zdeklarowanym 
anarchistą ; nie ma żadnych danyeh, któreby 
pozwalały twierdzić to samo o pozostałych 
siedmiu aresztowanych. Śledztwo, które jest 
gorliwie prowadzone, nie dało dotąd żadne- 
80 wyniku. Minister sprawiedliwości kazał 
sobie przedstawić stan sprawy. 


Ambasador austro-węgierski w Paryżu, 
hr. Hoyos, powrócił z urlopu i objął urzędo- 
wanie. . 

Według doniesienia dzienników fran- 
cuskich, ustąpienie gubernatora Algieru © m- 
bona jest już teraz niewątpliwem. Następcą 
jego ma zostać Constans. 

Silny oddział pierwszego pułku legii 
zagranicznej odchodzi w najbliższych dniach 
do Syamu dla wzmocnienia tamtejszych wojsk. 

Zaprzeczają pogłosee o zamordowaniu 
francuskiego kuryera w Maroko. 
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Z Hagi telegrafują : 

Według doniesienia urzędowego, poległ 
następca tronu i syn sułtana Lomboku dnia 
29 wrześzia b. r. 


Z Kairu donosi Politische Correspon- 
deng, że niedawno aresztowano w Aleksan- 
dryi Włocha, którego podejrzywano o zamiar 
zamachu na wicekróla Egiptu. Znaleziono 
przy nim sztylet wyostrzony. 


Biuro Reutera donosi z Yokohamy: We- 
dług ostatnich wiadomości o ruchach wojsk 
japońskich na Korei, po bitwie poa Ping- 
Jang pomaszerowała armia w kierunku pół- 
nocnym i weszła do Anezu. Pierwsza kolum- 
na dotarła aż do Kong-czin (?) i Ku-Sieng, 
3 i 5 dywizye pozostawione zostały w Ping- 
Jang, gdzie umieszczono główną kwaterę. 
Według tych wiadomości pogłoski o klęsce 
poniesionej przez Japończyków pod Anczu, 
zdają się być bezzasadnemi. 

Krąży pogłoska, że dnia 28 września 
widziano flotę japońską o dziesięć mil od 
Szan-hai-Kwan, które oddalone jest od Pe- 
kinu o 200 mil. Znaczne siły bojowe zostały 
tam wysłane przez Chińczyków, aby prze- 
szkodzić wylądowaniu wojsk japońskich. — 
Urzędowa depesza donosi, że przybyło 5000 
Japończyków w okolice zatoki Possieta na 
granicy rossyjskiej. 

Według ostatnich depesz, w Pekinie 
wzrasta wrogie usposobienie przeciwko cu- 
dzoziemeom. Obawiają się zdobycia Pekinu 
przez Japończyków, gdyż rząd chiński nie 
może ufać swoim żołnierzom z powodu pa- 
nującego między nimi rozprzężenia. 


TRLEGRANNY EAZETY LWOWSKIEJ | 


Wiedeń, 4 października. Deputowany 
do Rady państwa Stiirghk, jak donosi Wie- 
ner Ztg.. mianowany radcą ministeryalnym 
extra statum w Ministerstwie oświaty. 

Najj. Pan mianował profesora Franci- 
szka Szuklje go, centralnym dyrektorem wy- 
daw .sietwa książek szkolnych i nadał mu przy 
tej sposobności tytuł i charakter radcy Dworu. 


Wiedeń, 4 października. Najj. Pan 
wyjechał wczoraj do Gódólló. 

Gódólo, 4 października. 
przybył tu dziś rano. 

Budapeszt, 4 października. Tzba ma- 
gnatów rozpoczęła wczoraj obrady nad pro- 
jektem ustawy o swobodnem wykonywaniu 
religii. Przed gmachem muzeum zebrała się 
liezna publiczność, która jednak wstrzymy- 
wała się od wszelkich manifestacyj. — Epi- 
skopat obu obrządków przybył prawie w 
komplecie. Galerye były słabe obsadzone. 
Kardynał Schlauch przemawiał przeciw pro- 
jektowi, oświadczając, że kościelne przedło- 
żenia są zgubne dla państwa i dla społe- 
czeństwa. 

Przeciw projektowi przemawiali dalej : 
patryarcha serbski Brankowicz, grecko-oryen- 
talni biskupi rumuńscy Metianu i Popea, 
Stefan br. Szapary i Emeryk hr. Szechenyi. 

Za projektem przemawiali: były mini- 
ster oświaty Osaky, biskup reformowanego 
Kościoła Szasz, minister oświaty Eötvös i 
Stefan br. Keglevich. 

GQyergyö Szent Miklos, 4 paździer- 


Najj. Pan 


Paryż, 4 października. Urzędownie za- 
przeczają o blokadzie portów na Madaga- 
skarze. 

Wiadomość, że w Londynie została zwo- 
łana rada ministrów, rzekomo skutkiem kwe- 
styi Madagaskaru, stała się powodem, że 
część prasy ponownie występuje gwałtownie 
przeciw Anglii. 


Casimir-Pórier do 


Paryża. 


Londyn, 4 października. Biuro Reu- 
tera donosi: Pogłoska o zwołaniu rady mi- 
nisteryainej nie ma zupełnie pewnej podsta- 
wy, atoli sądzą, że w razie gdyby rzeczywi- 
ście rada ministeryalna zwołaną być miała, 
to raczej celem ustanowienia środków dla 
ochrony interesów angielskich na dalekim 
Wschodzie, aniżeli celem obradowania o 
kwestyi Madagaskaru. 


Londyn, 4 października. Według ko- 
munikatu rządowego dzisiejsza rada ministe- 
ryalna nie jest w żadnym związku z zapo- 
wiedzianą również na dzień dzisiejszy radą 
gabinetową w Paryżu. Dzienniki oświadczają 
jednomyślnie że niema żadnego powodu do 
zaniepokojenia. Między Francyą i Anglią 
niema żadnej takiej kwestyi, któraby niedała 
się załatwić w sposób przyjacielski. Jedynie 
sprawa egipska posiada stosunkowo powa- 
żniejszy charakter. Niema jednak powodu do 
przypuszczenia że W. Brytania nie uczyni 
zadość swoim zobowiązaniom. 


Londyn, 4 października. Biuro Reutera 
donosi z Port Louis (na wyspie św. Maury- 
cego), że we wszystkich portach Madaga- 
skaru ogłoszono blokadę. 


Yokohama, 4 października. 


powrócił wczoraj 


Zigroma- 


nika. Deputowanym do sejmu węgierskiego | dzone tutaj okręty wojenne niemieckie otrzy- 
wybrany został Aleksander Matlekovics z | mały rozkaz udania się do portów w Chi- 


obozu liberalnego. 


nach północnych. 
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Grupa XV. 


Naj podsiawie uchwały komitetu sędziów 
otrzymali : 


Dyplom honorowy Min. handu : 


Dyrekcya młyna, tartaku parowego i 
fabryki parkietów maszynowych hr. H. Mie- 
rowej, Kamionka Strum., za parkiety. Tene- 
rowicz F., Lwów; Bracia Muranyi, Kraków; 
Bracia Wczelak, Lwów, za znakomite wyro- 
by stolarskie. 


Dyplom honorowy komitetu Wystawy : 


Spółka stolarzy, Lwów, za pełne sma- 
ku, stylowe garnitury mebli. 


Medal złoty komitetu Wystawy : 


J. Zeyland, Poznań; Tadeusz Prugar, 
Lwów; Bobrich Antoni, Lwów; Stasiński 
Ludwik, Kraków; za doskonałe wyroby sto- 
larskie. Sokulski Tadeusz, Lwów: Wakulski 
Kazimierz, Kraków; za doskonałe wyroby 
snycerskie. 


Srebrny medal Ministerstwa handlu : 


Wasyłycia Michał, Lwów; Otto Karol, 
Kraków; za wyroby stolarskie. Stypuła Jó 
zef, Tarnawa; za sprzęty. Kruk Stanisław, 

wów; Duval Władysław, Kraków; Rogow- 
ski Jędrzej, Przemyśl; Pawliszak Michał, 
wów; za wyroby stolarskie. 


Medal srebrny komitetu Wystawy : 


Dorohyi Jan, Tyśmienica, za roboty 
stolarskie. Ostrowski Alojzy. Lwów, za wyro- 
by stolarskie. Bąkowski L. Kraków, za wy- 
rób kijów bilardowych. Fiedler Karol, Stani- 
sławów, za roboty stolarskie. Turczyński E., 
Lwów, za wyroby rzeźbiarskie. Majerski Fer- 
dynand, Przemyśl, za wyroby snycerskie; Ci- 
un Władysław, Lwów; Wendorff Alojzy, 
Kraków; Gettlich Marceli, Jasło; za wyroby 
Stolarskie. Bętkowski Wiktor, Słotwina ; Jan- 

owski Aleksander, Lwów; za wyroby be- 
Larskie. Acht Juliusz L., Lwów; Malewski 
8 ję Lwów; za wyroby z korku. Rarogie- 
lez Antoni, Przeworsk; Lewicki Jakób, 
SR za snycerstwo. Korniak Józef, Rze- 
chał” 28 wyroby stolarskie. Czernawski Mi- 
- Lwów, za snycerstwo. W. Remi-Roma- 
Lwów, za tapicerstwo. Kluz Antoni, 
wyroby stolarskie. pe 
š zywaczka, za wyrob OSŁY- 
sakie, Andraszek J. Lwów, za * db bi- 
pni Karol, Biała; Lenard Jan, 
tę za wyroby stolarskie. Miller Franc., 
Z za wyroby bednarskie. Mędryś Piotr. 
Ka Leia: wyroby snycerskie. Stronczyński 
ros, UzErniowce, za wyroby stolarskie; Ko- 
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EE eksander, Lwów, za roboty koszy- 


Medal bronzowy Ministerstwa handlu : 

Borkowski Józef, Lwów; Korny: Teo- 
dor, Perehińsko; Kopeć Ludwik, Lwów; Szczer- 
ba J., Lwów; za wyroby stolarskie. Arga- 
siński Jan, p. Pomorzany, za wyroby be- 
dnarskie. Fiel Józef, Lwów, za wyroby to- 
karskie Lisiński Walenty, Brzesk, za wyro- 
by rzeźbiarskie. Wiśniewski Józef, Lwów, za 
wyroby bednarskie. Filomena Dziubińska, 
Krasne, za wyroby tokarskie. Teodor Proko- 
powiez, Lwów, za wyroby stolarskie. Witmann 
Jakób, Lwów, za wyroby stolarskie. 

Medal bronzówy komitetu Wystawy : 

Lachman M., Tarnopol, za łódź. Tro- 
jan Teofil, Bochnia, za wyroby stolarskie. 
Mikołajski Zygmunt, Kraków, za wyroby to- 
karskie. Adamowski Stanisław, Lubaczów; 
Pańkowski Stanisław, Kraków, za wyroby 
stolarskie. Niewrzałkiewicz Jaa, Busk; Ra- 
chfał Władysław, Bochnia, za wyroby tokar- 
skie. Sommerstein Leizor, Tarnopol, za wy- 
roby snycerskie. Mikłaszewski Józef, współ- 
pracownik firmy Weber i Kirschner. Neu- 
bauer, współpracownik firmy J. Prugara. Su- 
łek, Okocim, bednarz u Gótza. Habryło Woj- 
ciech, Słotwina, za bednarstwo. Tuczapski 
J, Jaworów, za wyroby snycerskie. Sworzeń 
Jan, Rzeszów, za wyroby stolarskie. Brandt 
Mendel, Lwów, za wyroby koszykarskie. Sa- 
mek Wojciech, Bochnia, za wyroby snycer- 
skie. Qromosiak Mikołaj, Krynica, za de- 
szezułki do żaluzyi. Stepkiewicz Jaa, Gorii- 
ce, za stolarstwo. Cholewa Stanisław, Prze- 
myśl; Bielski Stanisław, Lwów; Irzyniee 
August, Milatyn Nowy, za wyroby stolar- 
skie. Rogaczyk Wincenty, Rogi, za wyroby 
snycerskie. Leon Lemperiere i Spółka, Nowy 
Sącz, za saboty. Feldman A. J., Podgórze, 
za sprzęty domowe. Soczek Henryk, Kra- 
ków, za wyroby tokarskie. Prydatkiewiez Pa- 
weł, za wyroby snycerskie. 

List pochwalny : 

Argasiński, współpracownik firmy „Ka- 
pelusze* w Brodach. Kamiński Wawrzyniec, 
bednarz w Nowym Jorku. Turkowski Fran- 
ciszek, tokarz w Nowym Jorku. Sowiński, 
snycerz w Chicago. Kawka Jan, Kraków. za 
płaskorzeźby. Wojtów, rzeźbiarz u Prugara. 
Prusak, rzeźbiarz u Gettlicha w Jaśle. Plu- 
dra. Harz, współpracownicy u Fiedlera w Sta- 
nisławowie. Grzybowski, Staszkiewicz, Zduń, 
współpracownicy u Prugara. Wuzel i Spół- 
ka, Budapeszt, za ołówki. Nandor Gyulay, 
Szegedyn, za środki naukowe z drzewa. Hol- 
czuk Stanisław, Konopka Aleksander, współ- 
pracownicy u J. Tenerowicza, Lwów. 


Grupa VI. 
Łowiectwo. 


Na podstawie uchwały komitetu sędziów 
otrzymali : 


Dyplom honorowy Ministerstwa handlu : 


i Dzikowski Alfred za wzorowo wykona- 
ną i wykończoną we własnym warstacie broń. 


Dyplom honorowy Ministerstwa rolnictwa : 
Towarzystwo Lisowieekie, Lwów, za 
28-letnie wzorowe prowadzenie gospodarstwa 


łowieckiego i przedstawienie listy strzałowej, 


świadczącej o stopniowem podnoszeniu się 
zwierzostanu. 


Dyplom honorowy komitetu Wystawy : 
Władysław Spausta, Koszarki, za ze- 
branie i wystawienie przyborów kłusowni- 
czych i broni, za naukowe zestawienie for- 
macyi i rozrostu rogów rogacza i wystawie- 
nie szkod leśnych wyrządzonych przez zwie- 
rzynę na sadzonkach i drzewach. 


Złoty medal komitetu Wystawy: 


Stanisław hr. Stadnicki, Krysowice; 
Roman br. Potocki, Łańcut; Adam ks. Sa- 
pieha, Krasiczyn; Andrzej hr. Potocki. Krze- 


dbałością swą i zapobiegliwością uchronił 
młodzież od wszelkiego wypadku, choć czas 
był słotny i chłodny. Imieniem więc tej mło- 
dzieży, która przypatrzeć się mogła postępo- 
wi na polu przemysłu i wiedzy i niejedną 
ważną korzyść bezsprzecznie odniosła, wyra- 
żaiuy podziękowanie dr. Sobolewskiemu. Ró- 
wnie serdecznie dziękujemy Pani profesoro- 
wej Łomniekiej za gościnne przyjęcie, za 
prawdziwie macierzyńską opiekę okazaną na- 
szej młodzieży. 

Dyrekcya c. k. gimnazyum brodzkiego.* 
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W tych dniach przybędą do Lwowa dla 
zwiedzenia Wystawy specyalni sprawozdaw- 
cy włoskich dzieuników , a mianowicie ; 
Corriere della Serra w Medyolanie i Gazetta 


szowice; za wzorowe gospodarstwo łowieckie. | Piemontese w Turyaie. 


Medal srebrny Ministerstwa rolnictwa : 


Kazimierz hr. Badeni, Busk; Tow. św. i 
| Telegrafowany kurs wiedeński. 


Huberta; za racyonalne prowadzenie gospo- 
darstwa łowieckiego. 


Medal srebrny komitetu Wystawy: 

Szadkowski i Kopczyński, Lwów, za do- 
borową broń. Juliusz Bielski, Rycheiee, za 
racjonalne prowadzenie gosp. łowieckiego, 
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Wiedeń 4 października 1894, godz. 10 


, minut 30. Akcye kredytowe 369-25, jAkcye 


kolei państwowej 368-65, Akcye tytoniowe 
Anglo - austryackie 16675, Union- 


Rudolf Nerlich, Bielsko, za nasiona dla re-j pany —'—, Akcye kolei Karola Ludwika 


miz i przybory łowieckie. Jan Stachiewicz, | 


Lwów, za nasiona dla remiz. Marcin Müller, 
Lwów, za ubrania i obuwie myśliwskie. 


Medal bronzowy Ministerstwa rolnictwa : 


Taba:zkowski Kazimierz, kierownik war- 
statu A. Dzikowskiego. Tabaczkowski Fran- 


ciszek, rytownik w warstacie A. Dzikowskie- ; 
go. Parandziej Jan, dozorca polowania Liso- ; 


wieckiego, za nienaganną 15-letnią służbę. 
Matkowski Antoni z Wełdzirza, za wypycha- 
nie i udekorowanie okazami łowieckiemi pa- 


wilonu Poppera. Jarosz i Sobołta, za okazy „minut —, Alpejskie Towarzystwo 
| za 85:40, 


z własnej pracowni rusznikarskiej. 


Medal bronzowy komitetu Wystawy: 
Liebig, za model parku do łapania ży- 


——, Południowa 10715. Renta papierowa 
——, akcye banku dla krajów koronnych 
266—, 4-pre. listy zast. banku krajowe- 
o 9650,, 4-pre. pożyczka krajowa z ro- 
ku 1898 95:70, Napoleondor ——, Rubel 
papierowy —'—, 4%-pre. węgierska renta 
złota —'—, za 100 marek 61:02. Usposo- 
bienie silniejsze. 

Wiedeń, 4 października 1894 r. godz. 2 
górni- 
Węgierskie akcye kredytowe 
Akcye anglo - austryackie 16725, 
Union 27975, Akcye ko- 


465:50, 
Akcye banku 


wcem dzików. Ziehlarz, starszy leśniczy ze i kolei Karola Ludwika 216'50, Akcye kolei 


Spasa, za model parku do łapania żywcem 
dzików i okazy łowieckie. Habicht Wilbelm, 
z Gumnisk, 
dziale łowiectwa i rybołowstwa. Wojakowski 


ieni kodnik À 
za zestawienie szkodników w j stwowej 36437, Akcye kolei Lwowsko-Ozer- 


Północnej 340—, Akcye kclei Południowej 
108-75, Losy tureckie 66:50, Akcye kolei pań- 


(rymarz), za przybory łowieckie dostarczone | niowieckiej 286'75, Akcye kolei węgierskiej 


firmie A. Dzikowskiego. Hartl Edmund, za 


wzorowe i artystyczne wypychanie okazów 
łowieckich. 


Kroniczka wystawowa. 
Otrzymujemy następujące pismo: 


Półnoeno-wschodniej 96:80, Wiedeńskie losy 


| komunalne 174:—, Akcye tytoniowe 221-25, 


Węgierskie obligacye indemnizacyjne 95:70, 
Akcye kolei Elbetal 27350, Akcye banku dla 


| krajów koronnych 267:—, 4-pre. węgierska 


„Niepoślednio zasłużył się w obec tutej- renta złota 121:50, Akcye banku związko- 
szej młodzieży gimnazyalnej lekarz powiato- wego 14680, Rubel papierowy 1:33:50, Wę- 


wy dr. Franciszek Sobolewski; własnoręcznie 
zebrał z ofiarności publicznej znaczniejszą su- 
mę i tem samem ułatwił 122 biedniejszym 


, uczniom wycieczkę na Wystawę; w dniu 28 
września towarzyszył im wraz z profesorami — 


gierska renta papierowa 96:40, Usposobie- 
nie silne. 


Odpowiedzialny redaktor: Adam Krechowiecki. 


Ruch pociągów Kolejowych 


ważny od 1 maja1894'r. według czasu środkowo-europejskiego. 


Do Lwowa 
przyohodza: 
Z Krakowa, (Berlina, 
Wrocławia Wiednia) 
Z Warszawy ... 
Z  Muszyny - Krynicy 
przez Tarnów (tylko 
GA 1/, do włącznie **/ę 
Z  Muszyny-Krynicy i 
Chabówki p. Tarnów 
Z  Muszyny -Krynicy 
rzz Tarnów lub 
zeszów (tylko od 
36], do włącznie *5/°) 
Z Muszyny-Kryniey p. 
SIR 6 8 6-0 © 
Z Nadbrzezia i Tarno- 
brzega a. - 
Z Podwołoczysk i Bro- 
dów (na dw główny) 
Z Podwołoczysk i Bro- 
dów (na dw. Podzam.) 
Z Suczawy . . * 
Z Kimpolunga . 
Z Radowiee . 
Z Berhometu n. 
Czudyna 
Z Nowosielicy . - .. 
Ze Słobody rungurskiej 
kopalni . 
Z Husiatyna 
licz 


Pociągi 
pospieszne 


Pociągi 
osobowe 


9:00 
9-00 


2:32 


610| 9:00 


525 
5:25 6:10) 9:00 


8.i 


przez Ha- 
Ge ak FAKE 
Z Czortkowa przez Ha- 
(W 9036 SZNE 
Z Bełzca Sokala, Jaros. 
Ze Sokala. . . , , 
Z Ławocznego (Pesztu 
Miszkelca, Szerenesa 


Munkasca, Chyrowa i 
£iStanisławowa przez 


| 
[= 


Ze Skolego, Chyrowa, 
Stanisławowa i Bory- 
sławia przez Stryj . 

Ze Skolego i Stryja 


2:02 
8'47 


| 


Ze Lwowa 
kozak 

Do Krakowa, (Wiednia, 
Wroeławia, Berlina 

Do Warszawy . . . 

Do Muszyny - Krynie 
i Chabówki p. Tar- 
nów lub Rzeszów 

Do Muszyny - Krynicy 
przez Tarnów (tylko 
od t/s do włącznie *'/,) 

Do Muszyny - Kryniey 
przez Tarnów . . 

Do Muszyny - Krynicy 
przez Stryj 

Do Nadbrzezi 
nobrzegu . . . . 

Do Podwołoczysk i Brv- 
dów (z dw. głównego) 

De Podwołoczysk i Bro- 
dów (z dw. Podzam ) 

Do Suczawy "e 

Do Czortkowa przez Ha- 
licze e AMG O 

Do Husiatyna przez Ha- 
liczą. 289.2: 

Do Słobody rungurskiej 
kopalnie dnc 

Do Nowosielicy . 

Do Berhomethu n. S. 
Czudyna 

Do Radowiec. . 

Do Kimpolunga. 

Do Sokala MAPA. 

Do Bełzea Sokala Jarosł. 

Do Borysławia p. Stryj 

Do Ławocznego (Mun- 
kasca, Szerenesa, Mi- 
szkolea, Pesztu i Chy- 
rowa przez Stryj) 

Do Stanisławowa przez 


a i Tar- 


i 


Sya de e 4 
Do Skolego Hrebenowa 

i Chyrowa przez Stryj 
Do Stryja i Skolego 


Pociągi 
pospieszne 


224 


osobowe 


4:50) 10:35 
4:50 


toi 
g 


iol a E 
1010} 4:50 a 
244] 940 


2.55] 10:04 
10:15 


10-20 


10:47 
255) 16:30 


255 


10.30 
10.30 


— [1015 — 


1015] — |10-30 
255] — 


9:20| 6:45 
916] — 
5.40| 9.50 


"E R 


9:40) 7.10 
9.50| 2:10 


9.50 
3-05 


Cennik Iwowskiej Izby handlowej I przemysłowej | 


pracą 
walutą 
+ et. 


jądają 


Lwów, d. 4 października 1894. 


1. Akcye za sztukę. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. Ilwow.-czer.-jas. po 200 zł. w. a. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 


2. List. zast. za 100 zł. 
Banku hipot. 5 pr. w. a. w 40 1. 
A A pr- w. a. 
wylosowane z 10 pr. premią 
Banku hipot. 4'/4 pr. los. w 50 1. 
Banku kraj. 4*/spr. w. a. los. w 51 1. 
g n fo pr. w.a. „ w571. 
Tow. kred. galic. ziems. 4 pr. w. a, 


omis. 

Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. 
los w 41”, lat 

ápr. w. a. los. w 521. 

4'|,pr. w. a. los. w561. 


3. Listy dłużne za 100 zł. 
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi 

(daw. 5 pr.) 21/4 pr. w. a. . . 
Ogól rol. kred. Zakład dla Œ. i B. 

w . 6 r. w. a. los. w 15 lat 


4. Obligi za 100 zł. 
ndemniz. gal. 5 pr. m. k. 
Gal funduszu propin. 4 pr. w. a. 
Bukow. fund. propin. 5 
Komunalne Banku kraj. 5 
Pożyczki kr. 6 pr. w. a. 
Pożyczki kr. Ś'/s pr. w. a. 


bez kupona biełącego. 


r. w. 4. 
lo TI. em. 


ARE KUA koronowej i 
Losy miasta Erakowa . . 
4 Stanisławowa 


5. Monoży. 
Dukat cesarski . TEE 
Napoleondor . 
Półimperymł . . . . . . 
Rubel roszyjski srebrny . 

* papierowy . 
100 marek niemieckich . 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


Dnia 2 pażdziernika 1894 


Dług państwa. 
Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopad . 
luty-sierpień . 


Jednolity dług państwa w srebrze 


styczeń-lipiec 


kwiecień-październik . . . . . . 99 25 
1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 148 75 149.75 
1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 147.75 14825 
1860 po 100 zł. 5 pr. . 
1864 po 100 zł. . 


Losy z roku 
n n 
n 


ù 1864 po 50 
Renty Com. ; 


zł. pr 


zł. 


po 42 litr. austr. 
Listy zast. domen. państw. po 1 


20 


Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 12390 124.10 
Kenta papierowa 5 pr. z r. 1861 . 


płacą żądają 


. 9910 
98 95 


99.05 
99.05 


99 30 
99 15 


99.25 


. 15550 15650 
. . 19650 197.50 
. 19650 197.50 


160.25 161.25 
97.90 98.10 


2. Obligacye. indam. 5 pr. (za zł. m. k. 


8. Akeyo. 


Bank Anglo aust., 200 zł. emit. ze. 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 


16850 169 — 
37125 37175 


Niższo-austr. tow. eszomt. po 500 zł. 748 — 750.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . 


Gal. banku d. han. i prz.a z 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . —— 3 
200 zł. 26830 268.90 


Bank dla krajów koronnych a 


Bank austro-węgierski a 600 zł. . 
00 zł. w srebrze . 


Koi. Albrechta 


ł.200wpl. 40 pr. —.— 


ma e 


. 1084 


1038 — 


Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł. mk. 461 — 463 — 


Koi. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. 
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) a 200 zł. 


6'55]koteż w biurze informacyjnem ©. k. austryać 


UWAGA. 


Godziny drukowane grubemi ezcionkami ozna- 


= z czają porę noeną od godziny 6 wieczór do godziny 
Pociągi j5 min. 59 rano. 


Czas średnio - europejski różni się od czasu 


6.55 lwowskiego o 36 min.; 12:00 czas środkowo-europej- 
6-55] 


ki = 12:36 czas lwowski. 


W biurze informaeyjnem c. k. austr. Kolei 
państwowych we Wiedniu (I; Johannesgaasse ar F 
ie 

kolei państwowych we Lwowie (ulica Trzeciego 
Maja 1. 3 Hotel Imperial, sprzedaż biletów strefo- 


wych, okrężnych, dowolnie zestawialuych zeszytów | 


do jazdy, taryf i rozkładów jazdy w formacie kie- 
szonkowym. |Informacye w sprawach taryfowych i 


przewozowych. 


Nadesłane. 


Okulista dr. Teodor Balłaban 
ordynuje w chorobach i operacyach ocznych przy 
ul. Wałowej L 7 od godziny 10—12 przed połudn. 
i od 3—5 po południu. Dla ubogich bezpłatnie od 

godziny 9—10 rano. 187 


Wszech naak lekarski h 1093 


dr. B Madeyski, 


b. elew-asystent klin. lekars Uniwersytetu Jagiell., 
lekarz chorób wewnętrznych, 
mieszka obecnie ulica Akademicka 1. 10, ordynuje 
od godziny 2—5 po południu. 

Teiefon w cukierni Wgo F. Grossa w parterze. 


Wstęp wolny na Wystawę krajową ma 
każdy, kto kupi w kasie Wystawy los 
za 1 zł. w. a. 949 


| Wystawy i Muzea. 


I 
| 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
| Przy plaeu św. Ducha 1. 10, 1. piętro, jest 
otwarta codziennie od godziny 10 rano do 
i godz. 5 po południu, — Wstęp od osoby ko- 
! sztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
180 ct. Dla członków wstęp wolny. 


Muzeum przemysłowe miejskie o- 
i twarte codziennie (z wyjątkiem poniedział- 
ków) od 9 rano do 3 popołudniu (w nie- 
dziele i święta od godziny 10 do 1). Biblio- 
teka muzealna otwarta codziennie od godzi- 
ny 11 do 8, w niedziele i święta od godzi- 
ny 10 do 1. Wstęp w dnie powszednie 30 
et, w niedzielę wolny. 


— Zakład narodowy im. Ossoliń- 
|skieh. Biblioteka otwarta codziennie od go- 
| dziny 9 do 2 z wyjątkiem niedziel i świąt 
| uroczystych. Gabinet monet i medali pol- 
| skich otwarty jest dla zwiedzających co- 
dziennie w godzinach urzędowych, a nadto 
we wtorki i piątki także od godziny 3 do 5 
po południu. 


— Muzeum im. Dzieduszyckich 
przy ulicy Teatralnej l. 18, otwarte dla pu- 
bliczności w święta i niedziele od godziny 
10 do 11 przed południem, we środy i so- 
boty od godziny 11 do 3. Wstęp wolny. 


płacą żądają 


Północna kolej po 1000 zł. m. k.  3410.— 3420: — 
Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k.. . — — —— 
Lwów-Czer. kol. Í. po 200 zł. a. w. . 286.50 288.50 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. a. w. — 
Połud. kol. panstw. po 200 zł. w. a. . 204.50 20550 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 207.25 20825 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 


płacą żądają 
Kol. Gal. Lwów-Czern.-Jas. emisya a 300 


zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . 8970 90 — 
Z r. 1884 , 9645 97.45 

z r. 1866 . —.— —— 

z r. 1872. . . —— m 

Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 10580 10680 


Węg. regulacya Cisy pe 100 zł. 4 pr. 141.50 14250 
6. Losy. 


Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. a. w. 196.50 197.— 
Clarego po 40 zł. m. K.. 57.50 58.50 


Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pre. . —.— —— Bo 0.0 0% 
Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pre. Tow. żegl. par. na Dunaju 8 100 zł. m. 140.— 141.— 
w złocie w 50 L . . . . . . .128.— 123.80 | Keglewicha po 10 zł. m. k. . . . . —— —— 
Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pre. Losy miasta Krakowa po 20 zł. a. w. 26.50 2725 
a w. w 50L . . . . . . . . 98.60 99.40 | Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. . 24.75 26.25 
5 k "R „ 3 pre. . 115.26 115.50 Pożyczka miasta Budy po 40 zł. a. w. 60.— 6150 
4 »n — n» _ »Śpr.emisya 1889 116.75 117.50 | Paliego po 40 zł. m. k. . . . . . 57.— 58— 
Gal. zak. kr. ziem. krak. los. w 181. 6pr. —.— —.— | Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 ar 1 70 ie 2 
bee a ». TOR „ Po 1 E 
s 2 Roka z B GE 105 103.50 | Fundacya szpitala b Rudolfa 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . . 96.50 97.50 łe EEN m 
mon n nPośpr wśll.wyl. 97.75 98.25] Salma po 40 zł. m. k.. . . . . * 6950 70 — 
3 k non »po 4js pr. w St. Genois po 40 zł, m. k. . . . . 71.50 72.50 
52 latach zwrotne . . . . . . . 98.25 98.75 f Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł. a. w.) 46— 48,— 
Banku kraj, 4'/, pr. w. a. los. w 51™/a 1. 100.— 100.50 | Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k.. . 143.— 145 — 
Obligi komunalne Banku krajowego po. » PO 50zł. a. w. . . 11.— 73.— 
5 pr. w. a. I. emisyi . . . . .  —— —— Waldsteina po 30 zł. m. k. . . . 5050 5250 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 I. wyl. |. 102.50 10350 | Windischgratza po 20 zł. m. k. . —— —— 
Banku anst: węg. 4'/s pr. . . . . . 101.50 10250 
Woe- Zair kred. ziem. ake. w 39 1. r 7. Weksle (zn 3 miesiące). 
wyl. po 5 pre. oe: +. . 100.— 100.80] Augsburg na 100 w. p. n.. . . . . —— —— 
» » » „ wyl. 4'jq pr. . 100.60 101.40 Borlin a 100 marek 3 p. n. cą 221 
o» » „n WALL wyl Frankfurt za 100 marek w. p. n. . . —— —— 
po 4 pro. . + . © «. . . 96— 96.90] Hamburg za 190 marek w. p. n. . | — m —— 
Londyn za 10 ft. szt. . . . . . 123.95 124.40 
b. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 z4.) | Paryż za 100 fr. . « . . 4925— 49.30. — 
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. —.— —— Kurs złota. 
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ax.) Dukat cesarski mon. . . . . 5.91 — 5.94 — 
a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . . —.>— — m] „ pełnej wagi. . .5.89,— 5.91.— 
Kol. półnoena po 100 zł. em. 1886 49/, 99.70 100.50 | Korona . Pam M m0 — 
= ». po 100zł. „ 1877 „ 10050 101 —|20-frankówka . . . . 9.86.— 987. - 
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 Rosyjski półimperymł . . . . . ——— m —— 
po 300 zł, 4ta pr. . . . . - men mame] Talar związkowy . . . 0 
datto (Jarostaw-Sokal) m —— | Brebro . . . . — m mz 
me E 
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Licytacye. 


L. 11812 (6444 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 
Złoczowie podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie sumy 778 zł. | 
44 et. z pn. przymusowa sprzedaż] realno- 


gei pod lk. 62 w Gołogórach położonej wyk. jest adw. dr. Billet, a kuratorem niewiado- | da 1894 zawsze o godzinie 10 rano, 


którymby z jakiejkolwiekbądź przyczyny u-; L. 16677 


chwała rozpisująca lieytacyę 1 dalsze u 


(6429 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy miej.-deleg. S. 


na własnej w dwóch terminach mianowicie 
dnia 29 października 1894 i dnia 26 listo- 


chwały w sprawie niniejszej zapaść mające | II. we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia pada 1894 każdym razem o godzinie 10 


wcale lub też wcześnie doręczone być nie j na rzecz Jewki Suszko, sumy 62 zł. 16'/, przed południem. 


mogły, ustanowiono adw. Rożankowskiego z | ct. w. a. z pm. licytacyę realności Masy | 


Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 


zastępstwem adw. dr. Heynego w Złoczowie | spadkowej śp. Mirona Suszko własnej wyk , lieytacyjnych przejrzeć moźna w registratu- 
masy spadkowej | bip. 200 gminy Remenów objętej, na dzień rze sądowej. 


zaś kuratorem  mieobjętej 


po Ozyaszu Schwadron i Lówischu Sigal | 23 października 1894 i na dzień 22 listopa- | 


w 


hip. 1. 543 ks. gr.| gminy Gołogóry objętej: mego z miejsca pobytuj Samueła Greidinge- | biurze II. 
dłużników Ozyasza Schwadrona i Gittli Schwa- | ra jest adw. dr. Wittlin. 
Złoczów, dnia 30 czerwca 1894. 


dron po połowie własnej w tutejszym sądzie Í 
w drodze publicznego przetargu na rzecz 
ks. Antoniego Węgrzynowicza na dniu 16 
pażdziernika 1894 i na dniu 16 listopada 1894 


żej ceny wywołania jednak nie niżej 1/8, 
części wywołania sprzedaną zostanie. 

Poręczne 10 pre. ceny wywołania. 

Resztę warunków, tudzież wyciąg hi- 
poteczny i akt ocenienia realności przejrzeć 
można w tutejszej registraturze. 

Kuratorem wierzycieli którzyby po 
dniu 6 kwietnia 1894 jako dniu wystawienia 
wyciągu tabularnego na sprzedać się mają- | 
cej realności prawa rzeczowe nabyli, lub 


L. 6235 


(6480 3—3) 


W dniach 25 października 1894 i 5, 
każdym razem o godzinie 10 przed połud- | listopada 1894 o godzinie 10 przed połu 
niem z tem przedsięwziętą zostanie, że na | dniem przeprowadzoną zostanie oelem ścią- 
pierwszym terminie realność ta za cenę wy |gnięcia wierzytelności 5 rat po 85 zł. 20 
wołania so jest wartość szacunkową 1600. ct. i resztującego kapitału 1629 zł. 35 et. 
zł. lub wyżej tejże, zaś na drugim także ni- | wa. z pn. przez Sąd tutejszy licytaeya cia- 
ła hipotecznego wyk. hip. 1. 441 księgi gr. 


gm. Bóbrka objętego 


liasza, Ire i Basi 


Krauthammerów własnego, na drugim ter- 


minie 


| 5640 zł. 


także poniżej 


Poręczne 10 pre. 
Kurator wierzycieli 


Kahane. 


ceny 


szacunkowej 


adwokat doktor 


C. k. Sąd powiatowy. 
Bóbrka, dnia 26 sierpnia 1894. 


Cena wywołania 560 zł 

Wadyum 56 zł. 

Na pierwszym terminie realność tę 
nabyć można za lub wyżej ceny wywoła- 
nia, na drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg 
hipoteczny przejrzeć można w tusąd. regi- 
straturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli ad. 
dr. Kulikowski 

Lwów, 23 sierpnia 1894. 


L. 2577 (6483 8 —-8) 

C. k. Sąd powiatowy w Rawie zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia sumy 100 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Jakóba Schatz- 
kera w tutejszym sądzie powiatowym sprze- 
daż posiadłości lwh. 384—692 gminy kat. 
Werchrata objętej, dłużnika Jurka Leszezy- 


Kuratorem wierzycieli ustanowiony 
adwokat doktor Jamiński w Rawie. 
| Wadyum wynosi 49 zł. 82 et. 
I Rawa, dnia 28 czerwca 1894. 


| L. 2649 (6417 3—3) 
| W dniach 29 października 1894 i 28 
| listopada 1894 o godz. 10 rano odbędzie 
się w tut. sądzie przymusowa sprzedaż real. 
ności pod lk. 60 w Jordanowie położonej 

i wedle wh. 469 ks. gr. tejże gminy Jorda- 
| nów Israela Mojżesza 2 im. Michalińskiego 
(własnej na rzecz Franciszka Bocheńskiego 
jo 863 zł. aw. z pn. 

| Cena wywołania 875 zł. aw. 

Wadyum 87 zł. 50 ct. wa. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze tutejszej. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli ustanowiono p. adw. dr. Wiktora Ku- 
trzebę w Jordanowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Jordanów, dnia 9 września 1894, 


L. 19471 

W celu wydzierżawienia dochodu z pra- 
wa poboru 3-ech zapór mytniczych w latach 
1895, 1896 i 1897 na drodze gminnej Do- 
lina-Wyszków administrowanej przez władze 
polityczne, odbędzie się na dniu 25 paździer- 
nika br. w biórze e. k. Starostwa w Stryju 
publiczna licytacya przez składanie ofert pi- 
semnych. Wywołalną ceną fiskalną roczną 
stanowi czynsz dzierżawny za rok 1894 a 
mianowieie : 

a) za myto drogowe w 3 klm. w Ob- 
liskach w kwocie 2420 zł. 

b) za myto mostowe na rzece Świcy 
we Wygodzie 1425 zł. 

c) a myto drogowe w 9 kim. w Zakli 
w kwocie 325 zł, Razem w kwocie 4170zł. 

Bliższe warunki tej dzierżawy według 
których dzierżawa może obejmować jedną, 
dwie lub wszystkie trzy zapory, przejrzeć 
można w biurze pomienionego e. k. Starostwa 
w godzinach urzędowych, gdzie także wnie- 
sione być mają oferty marką na 50 et. ostem- 
plowane, sporządzone według wzoru podane- 
go we warunkach, zaopatrzone w 150/, wa- 
dyum z ceny wywołania w gotówce lub pa- 
pierach wartościowych należycie opieczęto- 
wane do godziny 12 w południe w dniu li- 
cytacyi. Oferty nia ułożone według wzoru 
tudzież oferty zawierające jakiekolwiekbądz 
zastrzeżenia, jak niemniej oferty później lub 
w innem miejscu podane nie będą uwzglę- 
dnione. 

Stryj, dnia 27 września 1894. 


L. 30565 (6457 3—3) 

Celem wydzierżawienia gruntu położo- 
nego pod Nr. top. 1807/1 w Podwołoczyskach 
uzywanego niegdyś jako zakład kontuma- 
cyjny dla bydła a obejmującego e ań 
około 38 morgów rozpisuje się konkuren- 
cyjną rozprawę za pomocą pisemnych ofert 
na dzień 11 października 1894 pod nastę- 
pującymi warunkami: 

1. Do dzierżawy przypuszcza się każ- 
dego, kto do tego jest zdolnym według 
obowiązujących ustaw państwowych i krajo- 
wych, przytem jest w możności dać wyma- 
gane zabezpieczenie i nie jest w myśl istnie- 
jących ustaw wykluczonym od zawierania 
aktów prawnych. 

2. Powyższy grunt wydzierżawia się 
na trzy lata t. j. na czas od 1 listopada 
1894 do końca października 1897 z zastrze» 
żeniem zatwierdzenia wyniku konkurencji 
przez wysokie e. k. Ministerstwo skarbu, 
któremu przysłuża dowolny wybór między 
wniesionymi ofertami w ten sposób, że na- 
wet niższa oferta przyjętą być może. 

8. Jako cenę wywołania ustanawia się 
roczny czynsz dierżawny w kwocie 500 zł. 
słowami pięciuset zł. w miesięcznych ra- 
tach z góry opłacać się mający. 

4. Z podanej na wstępie przestrzeni 
w mowie będącego gruntu około 33 morgów 
odstąpiły władze skarbowe administracyi 
sądowej 1610 metrów kwadratowych pod 
budowę gmachu na umieszczenie e. k, sądu 
powiatowego i urzędu podatkowego w Pod 
wołoczyskach. Tuż wymieniona przestrzeń 
nie stanowi więc przedmiotu niniejszej 
dzierżawy. 

W myśl reskryptu Wysokiego ek. Mi- 
nisterstwa skarbu z dnia 18 czerwca 1884 
l. 16958 obowiązanym będzie dzierżawca 
na wypadek gdyby powyższy grunt miał być 
użyty do swego pierwotnego przeznaczenia 
tj. na cele kontumacyjne, oddać takowy wy- 
sokiemu skarbowi na wezwanie, a to natych- 
miast całkiem lub częściowo bez poprzedniego 
wypowiedzenia i bez roszezenia sobie jakich- 
kolwiekbądź pretensyi do wysokiego skarbu 
a więc i zwrotu poniesionych z tego powo- 
du strat. Z wyjątkiem tego ostatniego wy- 
padku ustanawia się termin do wypowie- 
dzenia dzierżawy dla wysokiego skarbu na 
trzy miesiące, zaś dla dzierżawy na sześć 
miesięcy przed upływem omówionego czasu 
dzierżawy. 

5. Powyższy grunt może być używa- 
nym tylko pod uprawę płodów polnych, na 
skład drzewa i na wypas bydła. 

6. Do powyższej konkurencyjnej roz- 
prawy przyjmie się tylko opieczętowane pi- 
semne oferty, które mają być wniesione na 
ręce naczelnika tarnopolskiej e. k, powia 
towej Dyrekcyi skarbu lub tegoż zastępcy 
najpóźniej do pierwszej godziny po południu 
dnia 10 października 1894. 

7. Powyższe pisemne oferty mają być 
zaopatrzone we wadyum w kwocie 50 zł. 
W gotówce, lub w państwowych papierach 
Wartościowych, których wartość obliczoną 
być ma według kursu giełdy wiedeńskiej, 
Jednak nie po nad wartość nominalną, po- 
winien być w nieh dokładnie określony 
Przedmiot dzierżawny, a; ofiarowany czynsz 
dzierżawny ma być w takowych podany tak 
cyframi jakoteż literami. i 

Oferty te nie mogą zawierać w sobie 
żadnego zastrzeżenia któreby się nie zga- 

zało z warunkami niniejszego obwieszcze- 
nia lieytacyj i powinny obejmywać wyraźne 
oświadczenie oferenta, że warunki lieyta 
cyjne są mu dokładnie znane, i że tako- 
wym poddaje się bezwarunkowo. 

8. Oferta obowiązuje oferenta od chwili 
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(6456 3—3) jej wniesienia, zaś skarb państwa dopiero 


od dnia, na którym zawiadomiono oferenta, 
że jego oferta została przyjętą. 

9. Po zatwierdzeniu oferty zostanie 
sporządzony formalny kontrakt pisemny z 
dzierżawcą, który ma ponosić przypadającą 
należytość stemplową i koszta sporządzenia 
kontraktu. 

10. Na zabezpieczenie czynszu dzierża- 
wnego ma dzierżawca złożyć kaucyę dzier- 
żawną w gotowce lub państwowych papie- 
rach wartościowych, która ma się równać 
jednej trzeciej (1/8) ofiarowanego czynszu 
dzierżawnego. 

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu. 

Tarnopol, d. 27 września 1894. 


L. 3907 (6420 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sołotwinie po- 
daje do wiadomości, że w sprawie egzeku- 
cyjnej Wysokiego Skarbu przeciw Izakowi 
Kriegel pto 20 zł. wa. z pn. odbędzie się 
egzekucyjna sprzedaż realności wyk. hip. 
1438 gm. kat. Sołotwina objętej w dwóch 
terminach dnia 25 października 1894 i dnia 
29 listopada 1894 każdym razem o godzinie 
10 przed południem, w których realność ta 
przy pierwszym terminie tylko wyżej lub 
za cenę szacunkową w drugim terminie ta- 
kże niżej ceny szacunkowej sprzedaną zo- 
stanie. 

Cena wywołania 270 zł. 

Wadyum 37 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
ts. archiwum. 

Sołotwina, 20 lipea 1894. 


L. 6394 (5876 2—3) 

W tutejszym Sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dniu 31 października 1894 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 5 gru- 
dnia 1894 nawet poniżej takowej, licytacya 
realności 1. 196 daw. 46 now. według wyk. 
hip. 248 ks. gr. gm. Bolechów Kajetana 
Berkowskiego własnej, na rzecz Jana Wój- 
cika pto 275 zł. a. w. z pn. 

Cena wywołania 351 zł, 

Wadyum 35 zł. 10 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w ts. re- 
gistraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu Bazylego 1 Katarzyny Pankiewiczów i 
dla wierzycieli hipotecznych ustanewiono ku- 
ratorem adw. dr. Rabinowicza. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Bolechów, 13 sierpnia 1894. 


L. 10707 (5978 2—8) 

C k. Sąd obwodowy w Przemyślu po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w spra- 
wie egzekucyjnej Kalmana Freundenheima 
przeciw Leibowi Haarpuderowi o zapłacenie 
kwoty 5000 zł. a. w. z pn. odbędzie się dnia 
81 października 1894 i dnia 5 grudnia 1894 
każdym razem o godzinie 10 przed połud- 
niem w biórze nr. 1 przymusowa sprzedaż 
realności pod lk. 523 w Przemyślu na lwow- 
skiem przedmieściu położonej wedle Dom. 
VII pag. 348 nr. 5 haer. dłużnika Leiba 
Haarpudera własnej. 

(Cenę wywołania sianowi kwota 22656 
zł. 40 et. 

Wadyum 10 pre. tejże. 

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiono adw. dr. Rosenbacha w Prze- 
myślu z substytucyą adw. dr. Goldfarba. 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół opisania przynależności, akt oszacowa- 
nia i wyciąg tabularny można przejrzeć w 
tusądowej registraturze. 

Przemyśl, 2 lipca 1894. 


L. 2156 (5806 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Wiśniowczyku 
w sprawie egzekucyjnej galicyjskiego zakła- 
du kredytowego ziemskiego w likwidacyi we 
Lwowie przeciw Ozyaszowi Kirschenbaum pto 
1500 zł. w. a. z pn. przedsięweźmie przy- 
musową publiczną sprzedaż ciała hip. lwh. 
148 ks. gr. gm. kat. Hejworonka objętego 
Ozyasza Kirschbauma własnego w dniach 
81 pazdziernika i 30 listopada 1894 każdym 
razem o 10 godzinie przed południem w za 
budowaniu sądowem. 

Cena wywołania 3500 zł. w. a. 

Wadyum 350 zł. w. a. 

Resztę warunków przejrzeć mozna w 
ts. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Wiśniowczyk, 9 sierpnia 1894. 


L. 4911 (6316 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia, iż 
celem zniesienia współwłasności z pn. odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie powiatowym sprze- 
daż posiadłości lwh. 40 w Niwie, Katarzyny 
Pochroniowej, Zofii Kwapnicewskiej i Ma- 
ryanny Dulianowej własnych, w dwóch ter- 
minach, mianowicie dnia 31 października i 
8 grudnia 1894 każdym razem o godzinie 10 
przed południem. 
. Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony e. k. 
notaryusz Jan Maczyszyn. 


„areia Lwowska“ Nr. 227 z dnia 5 października 1894, 


Cena wywołania wynosi 2515 zł. 
Wadyum 251 zł. 
Radłów, 24 sierpnia 1894. 


L. 7848 (6301 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 
przeprowadzi celem wydobycia pretensyi To- 
masza Tokarczyka w kwocie 100 zł. z pn. 
publiczną egzekucyjną sprzedaż połowy po- 
siadłości objętej wyk. hip. 1l. 712, 713 i 715 
gminy Piwniczna Wolfa i Reisli Sternów, 
własnej, na dniu 31 października 1894 i na 
dniu 5 grudnia 1894 o godzinie 10 rano. 

Cena wywołania 530 zł. a. w. 

Wadyum 135 zł. a. w. 

Resztę aktów przejrzeć można w regi- 
straturze. 

Stary Sącz, 8 sierpnia 1894. 


L. 6612 (6372 2—3) 
Dnia 81 października 1894 i dnia 6 
grudnia 1894 każdym razem o godzinie 10 


l. | przed południem odbędzie się w tutejszym 


sądzie publiczna przymusowa licytacya real- 
ności wddług wyk. hip. 1. 720 ks. gr. gm. 
Mikołajów, dłużniezki Maryi lo Piotrowskiej 
20 Górnik własnej, celem zaspokojenia wie- 
rzytelności kasy pożyczkowej gminy Mikoła- 
jowa w kwocie 67 zł 

Cena wywołania 260 zł. 80 et. 

Wadyum 36 zł. 80 ct. 

Na pierwszym terminie realność ta 
sprzedaną zostanie tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drugim zaś terminie także 
niżej takowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Józefa Palidowi- 
cza z Mikołajowa. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Mikołajów, 30 sierpnia 1894. 


L 3712 (6067 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Zatorze prze» 
prowadzi w budynku sądowym w dniach 5 
listopada i 3 grudnia 1894 o godzinie 10 
rano, celem zaspokojenia wierzytelności Anieli 
Koryrskiej w kwocie 134 zł. publiczną licy- 
tacyę realności Piotra i Ludwiki Strzemeckich 
własnej, lwh. 272 gminy katastralnej Zator 
objętej. 

Cena wywołania 494 zł, 

Wadyum 50 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest dr. Karol Biegański w Zatorze. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze. 

Zator, 20 sierpnia 1894. 


L. 5090 (6479 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Andrychowie 
podaje do wiadomości, że celem zaspokoje- 
nia wierzytelności w kwocie 230 zł. w. a. 
z pn. odbędzie się dnia 5 listopada 1894 i 
dnia 19 listopada 1894 każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem egzekucyjna sprze- 
daż przez lieytacyę połowy realności pod l. 
154 i 8/8 poz. ar. 268 w Targanicach poło- 
żonej nieobjętej masy spadkowej Katarzyny 
Bizoń własnej. 

Cena wywołania 1160 zł. 

Wadyum 116 zł. 

Resztę warunków licytacyi i akt osza 
cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Andrychów, 19 sierpnia 1894. 


L. 1628 (6452 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Rawie zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia sumy 70 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Berla Blumen- 
felda w tutejszym sądzie powiatowym sprze- 
daż posiadłości lwh. 276 gminy katastralnej 
Teniatyska objętej, dłużnika Kłymka ©Qleni- 
cza syna Hasta własnej na 95 zł. oszaco- 
wanej w dwóch terminach mianowicie dnia 
29 października 1894 i dnia 26 listopada 
1894 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli 
adwokat dr. Bernfeld w Rawie. 

Wadyum wynosi 9 zł, 50 ct. 

Rawa, dnia 18 lipca 1894. 


L. 3140 (5743 2—3) 

Celem przymusowego ściągnięcia wie- 
rzytelności galie. Zakładu kredytowego ziem- 
skiego w likwidacyi we Lwowie w kwocie 
2000 zł. z pn. odbędzie się każdym razem 
o godzinie 10 rano w dniach 31 paździer- 
nika i 3 grudnia 1894 licytacya publiczna 
realności wh. 45, 71, 123 w Paczołtowi- 
cach położonych Markusa Hoffmana własnych. 

Wadyum 250 zł, 125 zł., względnie 
130 zł. 

Cena wywołania 2500 zł., 1250 zł. 
względnie 1300 zł. aa 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dr. Klemens Bąkowski. 

C. k, Sąd powiatowy. 


ustanowiony 


L. 1016 (6449 2—3) 

Ces. król. Sąd powiatowy w Mielnicy 
zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 
150 zł. z pn. odbędzie się na rzecz Chaima 
Lublin prawonabywcy Gerschona Lublin w 
tutejszym sądzie powiatowym sprzedaż po- 
siadłości whl. 192 księgi gruntowej gminy Bie- 
lowce objętej dłużniczej nieobjętej masy 
spadkowej Michałała Turzańskiego własnej, 
w dwóch terminach mianowicie dnia 30 
października 1894 i dnia 4 grudnia 1894 
każdym razem o godzinie 10 przed połu- 
dniem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
lieytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony 
c. k. notaryusz p. Jóżef Zubek w Mielnicy. 

Cena szacunkowa wynosi 612 zł. 

Wadyum wynosi 61 zł. 20 et. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Mielnieca 4 marca 1894. 


L. 6613 (6370 2—38) 

Dnia 31 października 1894 i dna 6 
grudnia 1894 każdym razem o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w tutejszym 
sądzie publiczna przymusowa licytacya re- 
alności według wyk. hip. l. 754 i 755 ks. 
gr. gm. Mikołajów, dłużnika Mikołaja Isz- 
czaka własnej, celem zaspokojenia wierzy- 
telności kasy pożyczkowej gminy Mikołajo- 
wa w kwocie 64 zł. 

Cena wywołania 293 zł. 85 ct. 

Wadyum 29 zł. 88 ct. 

Na pierwszym terminie realność ta 
sprzedaną zostanie tylko za cenę wywoła- 
nia, lub wyżej, na drugim zaś terminie ta- 
kże niżej takowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Józefa Palidowi- 
cza z Mikołajowa. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Mikołajów, dnia 30 sierpnia 1894. 


L. 2526 (6090 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Uhnowie po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
kojenie sumy 75 zł. 32 et. aw. przymusowa 
ponowna Janem niepodzielnej połowy re- 
alności wyk. hip. 1. 974 księgi gruntowej 
gminy kat. Uhnów dłużnika Łukasza Petry- 
szyna (syna Mikołaja) własnej w tut. sądzie 
w drodze publicznej licytacyi na rzecz Sa- 
chera Beera Sacka z Uhnowa dnia 31 paź- 
dziernika 1894 o godzinie 10 przed połud- 
niem przedsięwziętą zostanie. 

Cenę wywołania stanowi suma 187 zł. 
50 et. aw. 

Wadyum wynosi 18 zł. 75 ct. wa. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli jest ustanowiony Julian Celewiez z 
Uhnowa. 

Resztę warunków lieytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciąg z ksiąg gruntowych 
przejrzeć można w tusąd. registraturze. 

Uhnów, 29 czerwca 1894. 


Zl. 5847 (5617 2—3) 

Vom k. k. Bezirksgerichte in Skałat 
wird hiemit kundgemacht, dass über Ansu- 
chen der Generalagentur The Singer Ma- 
nufacturing Comp. G. Neidlinger gegen A- 
braham Weissmann pto 125 fi. 75 kr. die 
exekutive öffentliche Feilbiethung des dem 
Schuldner Abraham Weissmann gehörigen 
dritten Theiles der sub C Nr. 180 gelege- 
nen in der Grundbuchseinlage Zł. 673 der 
Gemeinde Skałat enthaltenen Realität, neu- 
erlich ausgeschrieben wird und werden hie- 
zu zwei Termine und zwar auf den 5 No- 
vember 1894 und auf den 5 Dezember 
1894 jedesmal um 10 Uhr Vormittags mit 
dem anberaumt, dass der obige Realitatsan- 
theil bei dem ersten Termine nur um oder 
über den Schatzungspreis von 183 fl., bei 
dem zweiten Termine auch unter demselben 
veräussert werden wird. 

Das Vadium beträgt 18 fl. 

Die naheren Bedingungen kónnen in 
der h. g. Registratur eingesehen werden. 

Kurator der unbekannten Gläubiger ist 
Teofil Czeluściński in Skałat. 

Skałat, den 28 Juli 1894. 


L. 6614 (6368 2—3) 
Dnia 6 listopada 1894 i dnia 10 gru- 
dnia 1894 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w tutejszym sądzie 
publiczna przymusowa licytacya 1/2 realno- 
ści według wyk. hip. l. 218 i 219 ks. gr. 
gm. Mikołajów dłużnika Marka Juryka wła- 
snej, celem zaspokojenia wierzytelności kasy 
pożyczkowej gm. Mikołajowa w kwocie 85 zł. 

Cena wywołania 350 zł. 

Wadyum 35 zł. 

Na pierwszym terminie realność ta 
sprzedaną zostanie tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drugim zaś terminie także ni- 
żej takowej. 

,  Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Józefa Palidowicza 
z Mikołajowa. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Mikołajów, 30 sierpnia 1894. 


L. 78797 (6464 2—3) 
Ogłoszenie lieytacji. 

C. k. galicyjska krajowa Dyrekcya 
skarbu podaje do powszechnej wiadomości, 
że w QGalicyi wydzierżawione zostaną na 
rok 1895 przez niżej wyszczególnione ce. K. 
Dyrekcye. okręgu skarbowego następujące 
stacye mytnicze a to: 

1) w e. k. Dyrekcji okręgu skarbo- 
wego w Kołomyi stacje myta drogowego 
w Iwanowcach i Kołomyi; 

2)w e. k Dyrekcyi okręgu skarbo- 
wego w Nowym Sączu stacya myta drogo- 
wego w Cieniawie; 

3) w ce. k. Dyrekcyi okręgu skarbo- 
wego w Jarosławiu stacya myta drogowego 
w Duńkowcach; i 

4) w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbo 
wego w Samborze stacys myta drogowego 
w Orawie. 

Odnośna ustne rozprawy  lieytacyjne 
rozpoczną się w każdej z wyszczególnionych 
e. k. Dyrekcyj okręgu skarbowego dnia 25 
października 1894 o godzinie 9 przed połu- 
dniem. 

Na szczególne stacye mytnicze mogą 
być wniesione też pisemne oferty najpóźniej 
do dnia ustnej licytacyi, jednak przed roz 
poczęciem tej ustnej licytscyi u Naczelnika 
dotyczącej c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
przyczem szczególnie zaznacza się, że oferty 
nadane na pocztę, któreby po powyższym 
terminie do c. k. Dyrskeyi okręgu skarbo. 
wego weszły, będą bezskutecznie zwrócone. 

Nadaże konkretalne wyklucza się. 

Szczegółowe obwieszczenie co do bliż. 
szych warunków i postępowania przy tych 
licytacyach może być przejrzane w czasie 
zwykłych godzin urzędowych we wymie- 
nionych e. k. Dyrekcyach okręgu skarbo- 
wego i w dotyczących c. k. Nadzorach stra- 
ży skarbowej, tudzież w registraturze e. k. 
krajowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie. 

C. k. krajowa Dyrekcya skarbu. 

Lwów, d. 26 września 1894. 


Lizitations-Kundmachung. 

Die k. k. galizische Finanz- Landes: 
Direktion bringt zur allegemeinen Kenntniss 
dass in Galizien bei deu nachstehend be- 
zeichneten kk. Finanz- Bezirks- Direktionen 
folgende Aeriarial-Mauistationen fir das Ka 
lenderjahr 1895 werden verpachtet werden: 

1) Bei der k. k. Finanz-;, Bezirks- Di- 
rektion in Kolomea die Wegmauthstationen 
zu Iwanowce uud Kolomea; 

2) Bei der Finanz- Bezirks- Direktion 
in Neusandez die Wegmauthstation in Cie- 
niawa ; 

3) Bei der Finanz- Bezirks- Direktion 
in Jaroslau die Wegmauthstation zu Duń- 
kowice und 

4) Bei der k. k. Finanz- Bezirks- Di- 
rektion in Sambor die Wegmauthstation zu 
Orawa. 

Die beziiglichen mündlichen Lizitation- 
verhandlungen beginnen bei jeder der ge- 
nannten k. k. Finanz- Bezirks- Direktionen 
am 25 October 1894 um 9 Uhr Vormittags. 

Es können auf einzelne Staticnen auch 
schriftliche Offerte längstens bis zum Tage 
der mündlichen Versteigerung der betreffen- 
den Mauthstation jedoch vor dem Beginne 
dieser mindlichen Versteigerung bei dem 
Vorstande der betreffenden k. x. Finanz- 
Bezirks- Direktion überreicht werd u, wobei 
ausdrücklich bemerkt wird, dass die auf die 
Post aufgegebenen Offerte, welche im obi- 
gen Termine bei der Finanz- Bezirks- Di- 
rektion nicht einlangen als verspätet ein- 
gebracht erfolglos werden zurückgestellt 
werden. 

Konkretal Anbothe sind ausgeschlossen. 

Die spezielle Kundwaehung über die 
näheren Bedingungen und über den Vorgang 
bei diesen Licitationen kann bei den genann- 
ten Finanz- Bezirks- Direktionen und den 
betreffenden Finanzwach- Control- Bezirks- 
leitungen, sowie in der Registratur der k. 
k. Finanz- Landes- Direktion wāhrend der 
Amtsstunden eingesehen werdan. 

K. k. Finanz- Landes- Direktion. 

Lemberg, am 26 September 1894. 


Oroaomene anyuTanit. 

[annuka U. K. kpacga A UpEKUTA ckap- 
ES NOAE ĄO 3ATAAKHOŃ B'KĄOMOCTH, IHO 
Rh DaansuNh npn HNBLIE KkMkNENHYh U. 
K. noskTokwyu ANpekulAYR CKapEŚ BH- 
AQEHĄOBAHĄ BSĄŚSTAK Na pÓKWK 1895 epapi- 
ANKNR CTAUTA MAITHKISĄ A To: 

1. Fm n. K. noskrosgoń Ahpekuiu 
CRAQEŚ BK Roaomwih crani MATA Aopo- 
rokoro Rh Heanózyaya n ga Boaomuk. 

2. En u. k. nos'krokoń Anpekuih 
CRAgRS Eh Mosówkh Gouu$, craufa MITA 
ASporoBoro Eh Ilenios'k. 

h U. K- noRkTrokoń Anpekujh 
ckape8S RR ŃpocadRk, CTauiA MKITA 40- 
poroBóro Bh A SKAKOBHLAYA. 
Ba q K. noskroBch Aupekuii 
CKApES Rh (GAMECQH, CTANIA MATA AOpo- 
roBoro Eh Opar'k. 

ĄASTuiunń oycTHAĄ po3npaski AkuHura- 

LIKNA po3nóuH$TA CA NpH KOKĄCH 3h Ehl’ 


M'BNEHKYK 1. K. NOBKTOBWY% AnpkulAYh 
cKapES ANA 25 wORTNA 1894, a HA noon- 
HOKĄ CTAĻÏH MKITHHJŃ MOFŚTK EŠTH RNE- 
ceud nuceuuA OsepTkI WaHnózNÓŃWEe A0 
AHA pPO3NOWATIA OYCTHOŃ anuuTanih OA 
HAK NEPEĄ POZNOWATEMAK OYCTKOH AHH- 
TaniH OV HANEAKHHKA AOTHANCH LU. K. N9- 
R'krosoń AHpekuju CKApES, NgH 4EWK NaN- 
BÓAKII$ 3EFPTAE CA OYKArŚ, HO  OŻEQTEI 
HAĄANKk HA NOYT$ KOTPKBKI NO NOBHZLUÓMK 
TepmuHk ao g. k. nNoBkroBoń Aupekuu 
CKHQES BSKILHAH, ESĄŚTK IMKO CHÓZHENĄ BESH 
oycnkys 3RepHEHA. 

JIoOĄANA KONEPETAAKNA EKIKAŁOJAE CA. 

OcoREHHA OBRBLHEHA HIO AO BAKZUIHYK 
0YCAOBIH H NOCTŚNOBANA NPH TAIYW AHLĘH- 
TALAKA MOKNA NEPETAANSTH BW ZENIIAK: 
HHYK TOĄHHAYK 0YPAĄOBKIYK Eh BANE 
NANKIY"K NOBHZUJE NOBK'TOBKIYK AHpekUTAY"A 
CKApES H AOTLIUHHYK 4. K. Naa30pafh 
CTOPOKH CKAQEOBOŃ A TAKOKK Eh pErH- 
cTparsp'k u. k. kpaeBoń Aupekuiń ckape 
oy (InROB'k. 

II. k. Kpaegra Anpekuia ckapes. 

MLBÓB%, AHA 26 Bepecna 1894. 


L. 4978 (6400 2—3) 

W e. k. Sądzie powiatowym w Lisz- 
kach odbędzie się dnia 2 listopada 1894 i 
3 grudnia 1894 każdym razem o godzinie 
10 rano publiczna sprzedaż sumy 100 zł. 
w stanie biernym realności lwh. 19 ks. gr. 
gm. kat. Balice objętej Melchiora Smiecha 
własnej na rzecz Jacka Smiecha zaintabuło- 
wanej celem zaspokojenia pretensyi Jana 
Sewiołka pto 68 zł. 50 et. z pn. 

Cena wywołania 100 zł. 

Wadyum 10 zł. 

Warunki licytacyjne i wyciąg hipote- 
ezny przejrzeć można w tut. sądowej regi- 
straturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono p. Franciszka Horaka w Li- 
szkach. 

Liszki, 2 września 1894. 


L. 2975 (5840 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Zatorze prze- 
prowadzi w budynku sądowym w dniach 5 
listopada i 3 grudnia 1894 każdym razem o 
godzinie 10 rano, celom zaspokojenia wie- 
rzytelności powiatowej kasy oszczędności w 
Wadowicach w kwocie 250 zł. publiczną 
licytacyę realności Abrahama Menaschego 
własnej, lwh. 66 gminy katastralnej Zator 
objętej. 

Cena wywołania 2400 zł. 

Wadyum 240 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest dr. Karol Biegański w Zatorze. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki lieytacyjne przejrzeć można w re- 
gistraturze. 

Zator, 5 sierpnia 1894. 


L. 4162 (6427 3—3) 

Celem zabezpieczenia potrzebnych ro- 
bót introligatorskich dla wysokiego ck. Na- 
miestnietwa i e. k. Rady szkolnej krajowej 
na czes od 1 styeznia 1835 do 31 grudnia 
1897 rozpisuje się niniejszem licytacyę ofer- 
tową, która się odbędzie na dniu 26 paź- 
dziernika 1894 o godzinie 10 przed połu- 
dniem w kancelaryi e. k. Dyrekcyi urzędów 
pomocniczych. 

Oferenci winni wnieść swe oferty na- 
leżycie ostemplowane najdalej do godz. 12 
przed południem dnia 26 października 1894 
wraz z wadyum w kwocie 500 zł., które po 
przyjęciu cferty przez wysokie ek. Namiest- 
nietwo oferentom nieuwzględnionym zwróco- 
ne zostanie. 

Warunki lieytacyi, jako też dotyczące 
ceny fiskalna mogą być przejrzane codzień w 
godziąach urzędowych w pomienionej e. k. 
Dyrekcyi. 

Lwów, 26 września 1894. 

Z Dyrekcyi urzędów pomoeniczych 

e. k. Namiestnictwa. 


L. 681 (5992 3—3) 


Celem przymusowego ściągnięcia wie- | 


rzytelności gm. Nowagóra w kwocie 134 zł. 
3 ct. w. a. z pn. odbędzie się w dniach 29 
października i 27 listopada 1894 licytacya 
100/280 części realności lwh. 14 w Nowej 
górze Franciszki z Lasoniów Michalskiej, 
Julianny Lasoń, Agaty Koryczan, małolet. 
Jędrzeja Koryczana i mał. Maryanoy Lasoń 
własnych. 

Wadyum 29 zł. 80 et. 

Cena wywołania 298 zł. 94 et. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dr. Konstanty Lipowski w Krzeszowicach. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Krzeszowice, 31 marca 1894. 


L. 10216 (6504 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności Schaji Schaakera 
do Józefa Berischa 2 im. Grubnera w kwo 
cia 2000 zł. z pa. odbędzie się w tut. sądzie 
w dniach 26 października 1894 i dnia 23 
listopada 1894 o godzinie 9 rano egzeku- 
cyjna licytaeya realności pod lwh. 130 w 
Chrzanowie położonej Józefa Berischa 2 im. 
Grubnera wlasnej. 


ty» 


Ó 


1 Cena wywołania 7968 zł. 


Wadyam 800 zł. 

Resżtę warunków lieytaeyjnych przej- 
rzeć można w Registraturze tutejszego sądu, 
kuratorem niewiadomych wierzycieli adw. 

| Dr. Gaszyński z Chrzanowa. 
i Chrzanów, dnia 3 sierpnia 1894. 


L. 22780 (5927 1—3) 
W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 
odbędzie się eelem zaspokojenia wierzytel- 
ności Walmana Głiieklicha w kwocie 550 
zł. z pn. w dniu 6 listopada 1894 i 11 
grudnia 1894 zawsze o godz. 10 rano przy- 
musowa sprzedaż realności lk, 37 b dz. V. 
lwh. 906 w Krakowie położonej, Benjamina 
i Maryi Torbe własnej 
Cena wywołania wynosi 56000 zł. 
Wadyum 5600 zł. 
Warunki lieytacyjne przejrzeć można 
| w registraturze sądowej. n 
| Karatorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Tadeusz Raczyński. 
| Kraków, 20 lipea 1894. 


L. 13665 (6503 1—8) 
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. Tar- 
nowski podaje do wiadomości, że na Z88po- 
kojenie wierzytelności 802 zł. 2 et. dozwo- 
| loną została sprzedaż egzekucyjna realności 
lwh 110 ks. gr. gm. Niedomice, należącej 
do Katarzyny z Komanów Gołosow. 
Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiezną w sądzie tutejszym w dwóch ter- 
minach 30 października 1894 i 30 listopada 
1894 każdym razem o godzinie 10 prze po- 
łudniem. 
i Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tosć szacunkowa 1523 zł. 95 et. poniżej któ- 
rej w terminie pierwszym realność sprzeda- 
ną nie będzie. 

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- 
jące wynosi 152 zł. 

Resztę warunków wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
turze c. k. Sądu powiatowego miej. delego- 
| wanego. 

Tarnów, dnia 30 czerwca 1894. 


I 
L. 15983 (6502 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. Tar- 
nowski podaje do wiadomości, że na zaspo- 
kojenie wierzytelności Jakóba Noska w kwo- 
cie 192 zł. dozwoloną została sprzedaż egze- 
kucyjna połowy realności lwh. 75 ks. gr. gm. 
Zbyltowska góra objętej Wojciecha Ploka 
własnej. 
Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyę 
| publiczną w sądzie w dwóch terminach 2 
| listopada 1894 i 4 grudnia 1894 każdym ra- 
zem o godzinie 10 przed południem. 
Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa 344 zł. 2 et. poniżej której 
i w terminie pierwszym realność sprzedaną 
i nie będzie. 


i W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 
i Wadyum przy licytacyi ułożyć się ma- 


jące wynosi 85 zł, 

Reszię warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
= e. k. Sądu powiatowego miej. delego- 
wanego. 

Tarnów, dnia 81 lipea 1894. 


L: 2807 (6560 1—3) 

W dniach 5 listopada 1894 i 5 gru- 
dnia 1894 godz. 10 rano, odbędzie się w 
tut. sądzie przyrmusowa sprzedaż : 

a) połowy realności w Skomielny białej 
położonej lwh. 265 ks. gr. gm. Skomielna 
biała, 

b) 2/4 ezęści posiadłości lwh. 267 i 

e) 4/8 części posiadłości lwh. 268, ks. 
gr. dla tej samej gminy objętych, solidarnej 
dłużniezki Rozalii Kołpakowej własnych, na 
rzecz Stowarzyszenia pożyczkowego „Praca 
i Oszczędność* w Jordanowie o 96 zł. z pu. 
, Cena wywołania realności ad aj150 zł. — ct. 


» 34503 b) 1 zè. 50 et. 
| u „ 0) 218 zł. ŁóeŁ. 
15 zł. — et. 


1} 


Wadyum ad a) . 

n b) O ” 15 n 
21 n Bfe n 
w 


| a CNPA 

| Resztę warunków przejrzeć można 
registraturze tutejszej. 

| Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 

; cieli ustanowiono p. Piotra Michałka. 

| C. k. Sąd powiatowy 

| Jordanów, dnia 7 września 1894. 


L. 4500 


| (6034 1—3) 
' daje do powszechnej wiadomości, że w celu 
'zaspokojenia pretensyi Mojżesza Fischmana 
w kwocie 44 zł. 85 et. w. a z pn. prze- 
prowadzi w dniach 6 listopada i 6 grudnia 
1894 każdokrotnie o godzinie 10 rano egze- 


Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa tej realności w kwocie 1170 zł. 
Wadyum 117 zł w gotówce. 

„ Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania powyższej 
reslności można przejrzeć w ts. registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. Kazimierz Kowarzyk w iKo- 
marnie. 

Komarno, 19 maja 1894. 


L. 10467 (6505 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem * 
zaspokojenia wierzytelności Rudy Frymety 
Winzelberg do Jana Celarka w kwocie 200 
zł. z pn. odbędzie się wtut. Sądzie w dniach 
2 listopada 1894 i dnia 7 grudnia 1894 o 
godzinie 9 rano egzekucyjna licytacya poło- 
wy realności pod lwh. 24 w  Pogorzycach 
położonej Jana Celarka syna Jana własnej. 
Cena wywołania 388 zł., wadyum 34 zł. 
Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w Registraturze tutejszego sądu, 
kuratorem niewiadomych wierzycieli adw. dr. 
Keppler z Chrzanowa. 
Chrzanów, daia 8 sierpnia 1894. 


L. 36767 (6498) 
Ogłoszenie licytacji. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w 
Kołomyi podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, ża w skutek zwinięcia hurtownej 
sprzedaży tytoniu w Kołomyi, mająca się 
cpróżnić drobna sprzedaż materyałów tyto- 
niowych i stemplowych od 5 z. na dół, 
która dotychczas wraz z hurtownią pod i. 
kons. 88 w Rynku była umieszczona, nada- 
ną zostanie stale w drodze publicznej kon- 
kurencyi za pomocą pisemnych ofert. 

Zarząd skarbowy zastrzega sobie wy- 
raźnie wolny wybór między oferentami, je- 
dnak zauważa, że z pomiędzy oferentów po- 
siadających odpowiednie wymogi do prowa- 
dzenia powyższego interesu komisowego, 
uwzględni przedewszystkiem tego, który w 
swej ofercie poda najkorzystniejsze warunki 
dla Wysokiego Skarbu. 

Obrót materyałów tytoniowych po cenie 
taryfowej wynosił w czasie od dnia 1 lipca 
1898 do 30 czerwca 1894 łączną kwotę 
22462 zł. 

Obrót zaś materyaśów stemplowych w 
powyż oznaczonym czasie wynosił łączną 
kwotę 35555 zł. 

Zatem roczny dochód brutto z tej tra- 
fiki liczące od kwoty 23462 zł. po 10 pre. 
wynosił 2246 zł. 

Opieczętowane pisemna oferty, ostem- 
plowane znaczkiem na 50 et. i zaopatrzene 
w wadyum w kwocie 300 zł. w gotówce, 
lub w papierach wartościowych, świadectwo 
pełnoletności, świadectwo moralności i do- 
wód władania językiem polskim i niemieckim, 
lub jednym z tych języków w słowie i pi- 
śmie, winne być wniesione, najpóźniej do 
włącznie dnia 25 października 1894 do go- 
dziny 12 w poładnie na ręce Dyrektora ko- 
łomyjskiego okręgu skarbowego. 

O bliższych warunkach można powziąć 
wiadomość w podpisanej Dyrekeyi jakoteż w 
e. k. Nadzorach straży skarbowej w Koło- 
myi, Sniatynie, Obertynie, Horodence, Dela- 
tynie, Tłustem, Kossowie, Uś 'ieczku i Za- 
leszczykach w godzinach urzędowych. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 

Kołomyja, 26 września 1894. 


Konkursa. 
L. 74521 (6486 3-—3) 


Celem nadsnia jednego stypendyum w 
kwocie 200 zł. z fundaeyi im. Modesta Cho- 
mińskiego ogłasza się niniejszem konkurs do 
15 listopada 1894. RA 

O stypendyum z tej fundacyi ubiegać 
się mogą uczniowie szkół publicznych , któ- 
rzy wyznają religię katolicką wedle obrząd- 
ku gr. kat. i przy nim pozostają, a wykażą 
się dobrym postępem w naukach i moralno- 
ścią w ogóle, nadto wykażą, że złożyli z do- 
brym postępem egzamina z ruskiego języka 
w niższych, a z ruskiej literatury w wyższych 
szkołach, że na uniwersytecie lub w szkole 
politechvicznej uczęszczali na naukę przed- 
miotów w ruskim języku wwkładowym, że 
składali z tych przedmiotów kolokwia i e- 
gzamina państwowe z dobrym postępem w 
ruskim języku. A 

Pierwszeństwo przed innymi mają kre- 
wni fundatora z linii ojezystej i macierzystej, 
a w szezególności Aleksander Chomiński, 
syn bratanka spadkodawcy, Teofila Chomiń- 
skiego i Kornel Reszytyłowiez, syn Adolfa 


j C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- | Reszytyłowicza, o ile odpowiedzą wyżej wy- 


mienionym warunkom. 
Zresztą kandydaci nazwiska „Chomiń- 
ski“ mają przed innymi pierwszeństwo. 
Podania należycie udokumentowane ma- 


ją być wniesione w terminie konkursowym 


kucyjną publiczną sprzedaż realności wyk. | za pośreduietwam przełożeństwa właściwego 


hip. 1. 82 ks. 
ałużniezki Paraszki Feduś własnej, z tem że 
na pierwszym terminie realność ta tylko za 
cenę wywołania lub wyżej tejże, zaś na dra- 
gim terminie za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie. 


J 


gr. gm. Tatarynów objętej zakładn naukowego do ck. Namiestnietwa. 


Z e. k. Namiestnietwa. 
Lwów, 25 czerwca 1894. 


L. 105412 (6496 2—3) 
Concurs-Ausschreibung. 

Bei den Gerichten in Bosnien und 
der Herzegowina kommen mehrere Auseul- 
tantenstellen mit dem jährlichen Adjutum 
800 fi. zur Besetzung. 

Uiberdies sind noch einige Concepts- 
practikantenstallen im politischen Verwal- 
tungsdienste mit dem gleichen Adjututum 
zu vergeben. 

Bewerber um diese Stellen haben naeh- 
zuweisen, dass sie jn der Österreichisch un- 
garischen Monarchie heimatsberechtigt sind, 
die rechts und staatswissenschaflichen Stu- 
dien absolyirt und die vorgeschriebenen 
theoretischen Priifungen mit Erfolg abge- 
legt haben, sowie dass sie nebst der deut- 
sehen auch einer słavischen Sprache mach- 
tig sind und die fisische Tauglichkeit fir 
den Staatsdienst besitzen. 

. Diejenigen absolvirten Juristen welche 
die dritte Staatsprüfung noch nicht ab- 
gelegt haben, können in Oompetenz treten 
wenn sie sich verpflichten diese Prüfung 
innerbalb Jahresfrist nachzutragen. 

Den Competenzgesucheń sind nebst 
den Belegen über die vorerwśhnten Erfor- 
dernisse das Geburts Zeugnis (Tauf- Schein) 
und das  Maturitatszeugnis zu allegiren 
und ist in dem Gesuche anzufiihren ob und 
in wie weit der Bewerber der allgemeinen 
Wehrpflicht entsprochen hat. 

Die Competenzgesuchə sind an die 
Landes Regierung in Sarajewo zu richten 
beziehungsweise von jenen Bewerbern welche 
bereits im Staatsdienste stehen, im Wege 
ihrer vorgesetzen Behörde zu überreichen 
und mit bosnisch herzegowinischen Stempel- 
marken von 40 kr. zu versehen. 

Die Gesuchsbeilagen sind in nachste- 
hender Weise zu sterapeln und zwar : 

des Geburts Zeugnis mit je 40 Kreuzer 

des arziliche Zeugnis mit je 40 Kreu- 
zer und 

der Heimatschein mit je 40 Kreuzer, 

das Maturitars Zeugniss und Absolu- 
torium mit 10 kr., die Staatspritungs bezie- 
hungsweise Rigorozenzeungnis mit je 1 fi. 
und die Verwendungs Zeugnisse ausgestellt 
von ófientlichen Behörden mit 1 fl. sonstige 
mit 40 kr. 

In KErmanglung von bosnischen Stem- 
pelmarken kónnen die entsprechenden Baar- 
betrage den Gesuchen beigeschlossen werden. 

Von der Landes Regierung für 
Bosnien und die Herzegowina. 
Sarajewo am 20 September 1894. 


L. 1652 (6488 2—3) 


C. k. Rada szkolna okręgowa w Kału- | 


szu ogłasza niniejszem konkurs celem sta- 
łego obsadzenia następujących posad nau- 
czycielskich : 

Przy szkołach jednoklasowych z płacą 
roczną 300 zł. w. a. i wolnem pomieszka- 
niem i ogrodem z językiem wykładowym 
ruskim w 1) Bereźniey szlacheckiej, 2) Doł- 
hej wojniłowskiej, 8) Hołyniu, 4) Kadobnej, 
5) Kamieniu, 6) Kopankach, 7) Niebyłowie, 
8) Przewożeu, 9) Sliwkach, 10) Tużyłowie, 
11) Wierzchni, 12) Uhrynowie starym, 13) 
Uhrynowie średnim, 14) Zborze. 

Podania należycie udokumentowane 
wnosić należy za pośrednictwem swej wła- 
dzy przełożonej do tutejszej e. k. Rady 
szkolnej okręgowej, zaopatrzone w tabelę 
kwalifikacyjną, wykaz lat służby, lub dekret 
wymiaru wkładek emerytalnych i wszystkie 
dokumenta służbowe najdalej do dnia 15 
listopada b. r. | 

Podania spóźnione, lub należycie nie- 
udokumentowane, nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

w Kałuszu, d. 29 września 1894. 


L. 71804 (4664 2—3) 

Celem nadania kilku stypendyów z fun- 
dacyi im. Piotra Więcławskiego w kwocie 
rocznych po 150 zł. wa. przeznaczonych dla 
słuchaczów e. k. uniwersytetu wydziału a) 
prawniczego, b) lekarskiego, dalej dla te- 
chników, wreszcie dla uczniów zawodu go- 
spodarskiego w krajowej wyższej szkole rol 
niczej w Dublanach lub innym podobnym 
zakładzie, rozpisuje się niniejszem konkurs 
do 15 listopada 1894. | i 

O te stypendya ubiegać się mogą tyl- 
to uczniowie narodowości polskiej, religii 
rz. kat., urodzeni w Galicji. 

. Podania zaopatrzone metryką urodze- 
Nią, świadectwami szkolnemi 1 legalnem 
świadectwem ubóstwa, do kuratoryi fundacyi 
Wystosować się mające, należy przed upły- 
wem terminu konkursowego wnieść za po- 
średnictwem  przełożeństwa właściwego za- 

ładu naukowego do ek. Namiestnietwa. 

Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 20 września 1894. 


L. 459 (6434 2—2) 

, Celem stałego obsadzenia posad nau- 
czycielskich w Bokorodczańskim okręgu roz- 
pisuje zku. a mianowicie: 

a a d ; 3 
ciela (ki): posadę młodszego (ej) nauczy 
Boh LĄ przy szkole 5 klasowej mięszanej w 

ohorodczanach z płacą 300 zł. i 10 proe. 
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dodatkiem na pomieszkanie, 2. przy szkole 
2 klas. w Bohorodczanach starych z płacą 
300 zł. 


sieroty pozbawione wszelkich zasobów utrzy- 
mania i wychowania. 
Prawo nadawania stypendyum wyko- 


b) Na posady przy szkołach 1 klas. | nywa Wydział krajowy, a stypendysta zatrzy- 


mięszanych : 

1. w Babczu, 2. Bitkowie, 8. Chmieló- 
wee, 4. Głębokiem, 5. Graboweu, 6. Hlebó- 
wce, 7. Jabłonce, 8. Kryczee, 9. Maniawie, 
10. Manzsterczanach, 11. Markowej, 12. Po- 
chówce, 13. Sadzawie, 14. Żurakach i 15. 
w Kosmaczu, z płacą 300 zł. i wolnem po- 
mieszkaniem. 

W Bohorodczanach jest język wykła- 

idowy polski, w innych zaś szkołach ruski. 

Kandydaci lub kandydatki, kompetujący o 
jednę z powyższych posad mają swe należy- 
cie udokumentowane i w tabelę kwalifika- 
cyjną zaopatrzone podania wnieść za pośre- 
dnietwam swej władzy przełożonej do e. k. 
Rady szkolnej okręgowej najpóźniej do 1 li- 
stopada 1894. 

Bohorodczany, 20 września 1894. 

©. k. starosta i przewodniczący. 

L. 57914 (6489 2—3) 
Konkurs. 

Na więcej posad oficyałów pocztowych 
z poborami X. klasy rangi i kaucyą w kwo- 
cie 600 zł. 

Podania należy wnieść najpóźniej do 
19 października br. do e. k. Dyrekeyi poczt 

i telegrafów we Lwowie. 
Lwów, dnia 30 września 1894. 


L. 859 (6467 2—3) 
C. k. Rada szkolna okręgowa ogłasza 
niniejszem konkurs na posady stałych nau- 
czycieli przy szkołach ludowych mianowicie: 
1. Na posadę kierującego nauczyciela 
4 klasowej szkoły raięszanej w Strusowie z 
| płacą 450 zł. dodatkiem 50 zł. za kierowni- 
ctwo i wolnem pomieszkaniem. 
| Na posady dwóch starszych nauczy- 
cieli przy tejże szkole z płacą 450 zł. i 10 
pre. dodatkiem na mieszkanie ewentualnie 
i na posadę młodszego nauczyciela z płacą 
300 zł. i 10 pre. dodatkiem na mieszkanie. 

2. Na posadę starszego nauczyciela 
przy 3 klasowej szkole ludowej w Kobyło 
|włokach z płacą 300 zł, ewentualnie'i na 
posadę młodszego nanczyciela przy tejże 
szkolę z płacą 300 zł. 

3. Na posady nauczycieli przy szko- 
łach 1 klasowych z płacą 300 zł. i wolnem 
(mieszkaniem w Brykuli nowej, Małowie, 
Humniskach, Mogilniey starej i Skomoroszu. 

4. W 2 klasowych szkołach posady 
młodszych nauczycieli z płacą 300 zł, w 
Chmielówie, Darachowie, Iławczu (25 zł. 
dodatek na mieszkanie) | Mogilniecy nowej. 

Od kandydatów (kandydatek) wymaga- 
się kwalifikacyi do szkół lud. posp. z wykła- 
| dowym językiem polskim i ruskim, od ubie- 
gających się o posady przy szkole w Stru- 
sowie także kwalifikacyi z języka niemie 
| ekiego jako przedmiotu. 

Podanie udokumentowane należycie 
wnosić należy do c. k. Rady szkolaej okrę- 
| gowej w Trembowli w terminie do 15 li- 
stopada br. a 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 
| Trembowla, d. 25 września 1894. 


L. 49897 (6515 1—3) 

W celu nadania stypendyum z funds- 
cyi śp. Aleksandra Brześciańskiego w rocz- 
nej kwocie 250 zł, ogłasza się niniejszem 
konkurs. 

Stypendyum to mogą otrzymać syno- 
wie mniej zamożnych lub podupadłych oby- 
wsteli narodowości polskiej, zamieszkałych 
w Galieyi lub W. Ks. Krakowskiem, uczę- 
sBzczający do gimnazyum św. Anny w Kra- 
kowie i odznaczający się dobrem prowa- 
dzeniem tudzież postępem celującym w na- 
ukach. 

Pierwszeństwo mają potomkowie z Ry- 
botycz Brześciańskich w linii męskiej, posia- 
z wszystkie powyższe warunki. 


Pobór stypendyum trwa aż do ukoń- 
czenia nauk w ck. gimnazyum św. Anuy. 

Prawo nadawania 
krajowemu. 

Podania należy wnosić za pośredni- 
ctwem dyrekcyi ck. gimnazyum św. Anny 
do Wydziału krajowego najpóźniej do dnia 
15 listopada br. i załączyć do nich metrykę 
chrztu, świadectwo o stosunkach familij- 
nych i majątkowych i ostatnia świadaetwo 

| szkolne. 


służy Wydziałowi 


Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z W. Ks. 
Krakowskiem. 

We Lwowie, 27 września 1894. 


L. 49439 46516) 

Celem nadania stypendyum z zapisu 
śp. Rozalii z Flatowów Lówensteinowej o 
rocznych 120 zł, ogłasza się uiniejszem 
konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest na 
utrzymanie w szkołach krakowskich jednego 
sieroty z rodziców Krakowian zrodzomńego, 
bez różnicy wyznania, będącego w wieku, 
w którym na własne utrzymanie zapracować 
jeszeze nie jest zdolny. 

Pierwszeństwo przed innymi będą mieć 


muje takowe aż do ukończenia 18go roku 
życia. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednictwem dyrekcyi szkolnej do Wy- 
działu krajowego najpóźniej do 15 listopada 
br.i załączyć metrykę chrztu lub urodzenia, 
świadectwo ubóstwa, urzędowa dowody, iż 
są sierotami, wreszcie świadectwa szkolne, 
na dowód, że przynajmniej 3 klasę szkół po- 
czątkowych z dobrym postępem ukończyli. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z W. Ks. 
Krakowskiem. 

We Lwowie, 25 września 1894. 


L. 2231 p „ (6510) 

Wydział powiatowy w Zółkwi roz- 
pisuje niniejszem konkurs na ppsadę 
lekarza ckręgowego z siedzibą w Ku- 
likowie z płacą roczną 500 zł. i ry- 
czałtem na podróże służbowe w kwo- 
cie 150 (sto pięćdziesiąt zł. wa). 

Okręg sanitarny obejmuje miej- 
SCOWOŚCI: . 

Kulików, Nadycze, Hrebeńce, U- 
dnów, Sulimów, Nowesioło, Koszelów, 
Doroszów mały, Doroszów wielki, Mie- 
rzwica, Wiesenberg, Przemiwółki, Sme- 
reków, Mohylany, Przedrzymichy małe 
Przedrzymichy wielkie, Nahorce, Ar- 
tasów, Błyszczywody, Zwertów z lu- 
dnościa 13.396 dusz. 

Starający się o tę posadę mają 
się wykazać: 

1. Prawem obywatelstwa austrya- 
ckiego. 

2. Dyplomem doktora medycyny 
uprawniającym do wykonywania pra- 
ktyki lekarskiej, 

3. Swiadectwem moralności, 

4. Swiadectwem zdrowia wyda- 
nem lub potwierdzonem przez ck. le- 
karza powiatowego, 

5. Znajomością języków krajo- 
wych, 

6. Praktyką najmniej dwuletnia w 
zawodzie lekarskim. 

Posada nadaną zostanie prowizo- 
rycznie na jeden rok, po upływie któ- 
rego może dopiero nastąpić stabili- 
zacya. 

Obowiązki służbowe określa in- 
strukcya służbowa z 81 grudnia 1891 
dz. u. sk. hy. 831 

Podania wnosić należy do Wy- 
działu powiatowego najdalej do koń- 
ca października 1894. 

Z Wydziału powiatowego. 

W Zółkwi, 22 września 1894. 


L. 992 (6497 1—3) 

Niniejszem ogłasza się konkurs na na- 
stępujące posady nauczycielskie celem sta- 
łego obsadzenia : 

I. Przy szkole 6 klasowej męskiej w 
Drohobyczu na posadę nauczyciela religii 8) 
rz. kat., b) gr. kat. tudzież e) izraelickiej, 
z obowiązkiem udzielania mauki i miewania 
exhort także i w szkole 4 kl. męskiej. 

II. Przy szkołe 6 klasowej żeńskiej w 
Drohobyczu na posadę nauczyciela religii 
gr. kat. z obowiązkiem udzielania religii 
i miewanis exhort także w szkole 4 klaso- 
wej żeńskiej. 

Do każdej z posad powyższych przy- 
wiązana jest płaca 700 zł. z 10 pre. dodat: 
kiem na mieszkanie, 

Bliższe szczegóły odnoszące się do 
kwalifikacyi kandydatów ubiegających się o 
jedną z posad wyszczególnionych zawarte są 
w $ 3 ustawy 7 dnia 1 grudnia 1889 o wy- 
nagrodzeniu za udzielanie nauki religii (Dz. 
u. kr. Nr. 71). 

HI. Przy szkołach jednoklasowych z 
płacą 300 zł. wolnem pomieszkaniem i po- 
lem; 1) w Bilczu, 2) Bystrzycy, 3) Orowie 
4) Popielach, 5) Radeliczu, 6) Rybniku, 
7) Tustanowieach, 8) w Tynowie, 9) Urożu, 
i 10) w Załokciu. 

W szkołach poh I. i II. język wykła- 
dowy polski we wszystkich innych wymie- 
nionych pod III. ruski. - 


Kandydaci lub kandydatki EA 


się o jednę z wymienionych posad winni 
wuieść podania zaopatrzone w potrzebne 


dokumenta za pośrednictwem swoich władz ; 


przełożonych najpóźniej do 81 października 
1894 do e. k. Rady szkolnej okręgowej w 
Drohcbyezu. 
Z e. k. Rady szkolaej okręgowej. 
Drohobycz, dnia 27 września 1894. 


L. 49899 (6513 1—3) 

Celem nadania stypendyum z fundacyi 
pod nazwą „Joela Biera zapis stypendyjny* 
o rocznych 186 zł. w. a ogłasza się niniej- 
szem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest dla 
ubogich uczniów wyzaania mojżeszowego, 
uczęszczających do szkół publicznych gimna- 
zyalnych lub realnych i czyniących wzoro- 
we postępy w naukach jakoteż i w oby- 
czajach. 

Pomiędzy zgłaszającymi sib o stypen- 
dyum będą mieć pierwszeństwo krewni fun- 
datora bł. p. Joela Biera (byłego dzierżawcy 
Hnizdyczowa i Wolicy), po nich zaś ucznio- 
wie urodzeni w Podhajcach, zawsze jednak 
pod warunkiem dobrych postępów w nau- 
kach i obyczajach. 

Prawo nadawania stypendyum służy 
Wmu Józefowi Koliseherowi, kupcowi i wła- 
ścicielowi dóbr w Wiedniu. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednictwem Dyrekcyi zakładu do któ- 
rego na nauki uczęszczają do Wydziału kra- 
jowego najpóźniej do 15 listopada b. r. i 
załączyć metrykę urodzenia, świadectwo ubó- 
stwa wydane przez właściwe władze, tudzież 
dowody dotychczasowych postępów w naukach 
i obyczaja:h a pomiędzy temi w szezegól- 
ności świadectwo szkolne z ostatniego pół- 
rocza szkolnego. 

Kandydaci, którzyby zamierzali ubiegać 
się o stypendyum powyższe jako krewni bł. 
p. fundatora, winni również złożyć niewąt- 
pliwe dowody swego z fundatorem pokre- 
wieństwa. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z W. Ks. 
Krakowskiem. 

We Lwowie, d. 25 września 1894. 


L. 49438 (6514 1—3) 

Celem nadania stypendyum z fundacyi 
ó$. p. Kajetana hr.. Lewickiego, o roeznych 
300 zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest dla 
młodzieńca urodzonego w Galicyi, oddającego 
się naucesztuk pięknych i trwa przez lat 
cztery. 

W razie podróży za, granicę otrzyma 
stypendysta na żądanie 100 zł. z góry zaś 
resztę 200 zł. w półrocznych ratach z dołu. 

Szczególne uwzględnienie zastrzeżone 
jest dla synów oficyalistów pełniących służbę 
w dobrach należących do ordynacyi ś. p. 
fundatora. 

Prawo nadawania stypendyum służy 
JE. JWej Zofii z hr. Lewiekich; hrabinie 
Siemieńskiej-Lewickiej. 

Kandydaci winni wnieść podania sweje, 
do Wydziału krajowego najpóźniej do 15 li- 
stopada b. r. i załączyć metrykę chrztu 
świadectwo ubóstwa, tudzież dowody dotych- 
czasowego postępu w naukach i sztuce. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Gmlicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 25 września 1894. 


L. 8850 )6517) 

Posada prowadzącego księgę gruntową 
z poborami X. klasy rangi jest przy sądzie 
obwodowym w Samborze do obsadzenia. 

Ubiegający się o tę lub o taką posadę 
przy innym sądzie w Gelicyi wschodniej 
opróżnić się mogącą wniosą swoje podania 
w drodze przepisanej do Prezydyum sądu 
obwoduwego w Samborze do 25 października 
1894 z wykazaniem uzdolnienia swego w 
myśl rozp. ministr. z dnia 10 czzrwca 1855 
1. 101 Dz. p. p. do prowadzenia ksiąg grun- 
towych. 

We Lwowie, d. 30 września 1894. 


Upadłości. 


L. 10109 (6500 1—3} 

C. k. Sąd obwodowy w Samborze za- 
twierdza dr. Włodzimierza Aichmiillera adw. 
w Stryju w urzędzie | zawiadowcy masy roz- 
biorowej Ottona Scheza a tegoż zastępcą u- 
stanawia Mojżesza Dawida Bałabana kupca 
w Stryju. 
| Sambor, 18 sierpnia 1894. 
| 


a OZ Z r O Z nz a 


Kuratele. 


L. 3724 (6448 2—3) 
Zawiadamia się, że Bazyli Koczur z 
Szlachtowy marnotrawcą uznany a Stefan 
Maciarz z Szlachtowy kuratorem tegoż usta- 
nowiony został. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Krościenko, 22 sierpnia 1894. 


hyn 13551 (6441 2—3) 
Sąd powiatowy miejsko delegowany w 
sprawach cywilnych w Rzeszowie podaje d> 
| publicznej wiadomości, że Jadwiga Ruszel 
| córka śp. Tomasza Rnszla z Kraczkowy za 
„głupkowatą uznana została i że jej kurato- 
'rem jest Szymon Krzywonos z Kraczkowy. 
Rzeszów, 19 września 1894. 


L. 14369 (6445 2-— 3) 
Ołeksę Pańkiewicza gospodarza z By- 
kowa uznano za umysłowo chorego. 
Kuratorem jego ustanowiony Jacenty 
Pańkiewicz gospodarz z Zarzecza. 
0. k. Sąd powiat. miej. del. 
Złoczów, 19 lipca 1894. 


L. 17401 (6493 2—3) 
Tymko Rusiński z Witkowa starego u- 
znany marnotraweą, kuratorem jego zamia- 
nowany Iwan Syroiszka. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radziechów, 14 lutego 1894. 


L. 296 (649542—3) 
Nykoła Staśków, ze Stynawy niżnej 
uznany marnotrawcą. 
Kuratorem Tymko Turczyn ze Styna- 

wy niżnej. 
C. k. Sąd powiatowy, 
Skole, 26 stycznia 1892. 


L. 9993 (6411 2—3) 
0. k. Sąd powiatowy miejsko delego- 

wany w Samborze ogłasza, że Iwan Makar 

z Brzegów marnotrawcą uznany. 
Sembor, 18 lipca 1894. 


L. 9130 (6421 2—3) 
Michał Czajkowski z Turynki uznany 
marnotrawcą, kurator Semko Nakoneczny z 
Turynki. 
i C. k. Sąd powiatowy. 
Zółkiew' 16 września 1894. 


L. 31727 (6476 2—3) 
Dla obłąkanego Jędrzeja Dziury z Do- 
jazdowa ustanowiono kuratorem] Jana Wie- 
czorka. 
Sąd deleg. miej. 
Kraków, 24 września 1894. 


L. 31502 (6475 2—3) 
Dla obłąkanego Jana, Hojny z Krowo- 
drzy ustanowiono kuratorem Franciszka 


Kruka. 
Sąd deleg. miej. 
Kraków, 24 września 1894. 


L. 7212 (6462 2—3) 

Julia Miziałek z Czarnokoniee wielkich 

uznana ze umysłowo chorą. 

Kuratorem jej ustanowiony Józef Mi- 
ziałak z Czarnokoniec wielkich, 
C. k. Sąd powiatowy. 

Husiatyn, 19 sierpnia 1894. 


Wyroki prasowe. 


3. 223 (6433 
Jm Namen Seiner Majeftüt de3 Kaifers ! 
Das f. f. Landesgericht Wien al8 Prep- 
gericht bat auf Antrag der f. f. Staatganwalt= 
jdhaft erfannt, bag der Jnkalt der Drudjchuijt; 
„Neunzejn Jahrhunderte Chriftenthum und 
Judenthum und zwar auf Seite 17—283 Herauż= 
gegeben von B. M. Raabe-Johnadorf, Wien, 
1994, Drud von Hermann Liebermann, dag 
Bergehen nah $ 303 St. ©. begriinde, und eg 
wird uadh $ 493 St. P. O. das ber Verbot 
Weiterverbreitung diefer Drudidrift ausgejpro= 
Hen und Die von der f. É Staatsanwaltjchaft 
verfiigte Bejdjlagnabme nah § 488 St. P. 
D. bejtótigt und nah $ 37 Pr. G. auf Ber- 
nihtung Der faifirten Cremplare erfannt. 
Wien, am 2ə September 1894. 


Jm Namen Seiner Majeftät des Kaitjers ! 

Das f. f. Landes- als Preggericht Wien 
bat auf Antrag der f. f Staatganwaftjchaft 
erfannt Dag der Jnhalt der Nr. 111 deg 
„Wiener Abend-Corfo“ vom 22 September 
1894 veröffentlichten Artiferg mit der AUuffchrift 
„Relineż Feuileton“ da3 Vergehen nad $ 516 
Gt. ©. begriinde, und e3 wird nad 493 St, 
P. D. rag Verbot der Meiterverbreitung Diejer 
Dorudjchrijt ausgefprocthen, die von der É. É. 
Gtaatganwaltjchoftj verfügte Bejhlagnahme pag 
$ 489 St. P. ©. beftätigt und nah §. 3 
Br. ©. auf die Bernichtung der faifirten Crem- 
plare erfannt. 

Wien, am 25 September 1894. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 4540 (6451 3--3) 
C. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za- 
wiadamia niewiadomych z życia i miejsea 
pobytu Jana i Jakóba Pruenalów, że prze- 
ciwko nim oraz wspólnikom wnieśli Woj- 
ciech i Maryanna Pruenalowie w dniu 17 
lipca 1894 l. 4540 pozew o uznanie włas- 
ności realności lwh. 63 ks. gr. gm. kat. 
Trzeboś objętej, na który termin do rozpra- 
wy ustnej na dzień 17 paździdrnika 1894 
godzinę 9 przed południem wyznaczono. 
Sąd tutejszy wzywa zatem Jana i Ja- 
kóba Pruenalów dla których kuratorem Ka- 
rola Rampelta e. k. notaryusza w Sokołowie 
zamianowano, aby albo osobiście, lub też 
ustanowionemu kuratorowi środki do obrony 
dostarczyli, lub innego pełnomocnika sobie 


<< 
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ustanowili, gdyż inaczej złe skutki sami so- 
bie przypiszą. 
Sokołów, dnia 28 lipca 1894. 


L. 8845 (6461 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Krośnie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Edwarda (Eliasa) Hornunga, że przeciwko 
niemu wniósł A. D. Seifmann posew dro- 
biazgowy de praes 24 sierpnia 1894 1. 8845 
o zapłacenie 50 zł., na który termin do roz- 
prawy drobiazgowej na dzień 17 październi- 
ka 1894 o 9 rano wyznaczono. 

Wzywa się zatem Edwarda (Eliasza) 
Hornunga, ażeby ustanowionemu dlań kura- 
torowi dr. Feliksowi Czajkowskiemu adw. z 
Krosna udzielił potrzebnej informacyi do 
obrony lub innego pełnomoenika sobie o- 
brał i tegoż sądowi wymienił, gdyż inaczej 
skutki zaniedbania sam sobie przypisze. 

Krosno, d. 24 sierpnia 1894. 


L. 7164 (6484 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Turce zawia- 
damia z miejsca pobytu nieznanego Stani- 
sława hr. Wiśniewskiego, iż Nachman Feiler 
i Seinwel Feiler wytoczyli przeciw niemu 
pod dniem 11 kwietnia 1894 1. 3170 pozew 
o zapłatę 14) zł., 100 zł. i 800 zł. na któ- 
ry wedle postępowania sumarycznego do o- 
brony nowy termin na dniu [2 pażdziernika 
1894 o godzinie 9 rano, wyznaczony został, 

Wobec tego wzywa się go, aby chcąc 
uniknąć złych następstw zaniedbania zamia- 
nowanemu dla niego kuratorowi e. k. nota- 
ryuszowi Arturowi Pędrackiemu z Turki 
wcześnie informacyę swą do obrony udzie- 
lił lub też innego pełnomocnika sądowi 
wskazał, 

Turka, dnia 30 lipca 1894. 


L. 11407 (6481 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
oznajmia z życia i miejsca pobytu niewiado- 
memu Petrowi Jakóbiak z Tekuczy, że Kaz- 
riel Selzer dnia 30 stycznia 1892 do 1.1273 
pozew przeciw niemu o zapłacenie kwoty 
36 zł. 20 et. wniósł, na który termin do roz- 
prawy ustnej według postępowania drobiaz- 
gowego na dzień 12 pazdziernika 1894 o 
godz. 8 rano, wyznaczono i że dla niego 
Iwana Gołdyszczuka z Tekuczy kuratorem 
ad actum ustanowiono. 

Wzywa się więc, ażeby temu kuratoro- 
wi środków dowodowych dostarczył lub in- 
nego zastępcę tut. sądowi oznajmił, inaczej 
sprawa niniejsza z ustanowionym kuratorem 
wedle obowiązujących w Galicyi ustaw prze- 
prowadzoną będzie a skutki zaniedbania sam 
sobie przypisać będzie musiał. 

Peczeniżyn, dnia 1 sierpnia 1894. 


L. 5164 (6419 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Jacka Mikulaka, 
iż w sporze drobiazgowym Samuela Reich- 
mana przeciw niemu u-tanowiono d'an ku- 
ratorem Dmitra Pydę z Zeluchowa i termin 
do rozprawy na dzień 24 paźuziermka 1894 
o godzinie 8 rano wyznaczono. 

Muszyna, 14 sierpria 1894. 


L. 1912 (6440 3—3) 
Jego Excellencya Pan Prezydent c. k. 
wyższe go Sądu krajowego mianował na mocy 
$ 301 p. k. dla IV zwyczajnej kadeneyi po- 
siedzeń Sądów przysięgłych w roku 1894 
przy e k. Sądzie obwodowym w Tarnopolu, 
Prezydenta tegoż sądu przewodniczącym, zaś 
Radców Antoniego Reinwartha, Karola Zoll- 
nera, Dra Tadeusza Poźniaka, Jerzego Kuż 
mę i Józefa Schabenbecka zastępcami prze- 
wodniczącego Sądów przysięgłych. 
Posiedzenia tej kadencyi rozpoczną się 
dnia 19 listopada 1894 o godzinie 9 przed 
południem. 
Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 
Tarnopol, dnia 25 września 1894. 


L. 4602 (6015 3—3) 

0. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie w 
załatwieniu podania |Izaaka  Amstera, u- 
prawnionego częściowo do wynagro- 
dzenia za zniesione prawo propinacyi w 
dobrach Qrwożnica górna, wzywa w celu 
przekazania wymierzonego orzeczeniami ek. 
dyrekcyi galic. funduszu propinacyjnego z 
dnia 6 września 1889 1. 18193 i z dnia 14 
grudnia 1889 do 1. 26907 za odjęcie prawa 
wyszynku i sprzedaży napojów propinacyj- 
nych w dobrach Qiwoźnicy górnej lwh. 127 
objętych, kapitału wynagrodzenia w kwocie 
4244 zł, 92'/, ct. wierzycieli hipotecznych 
rzeczonych dóbr do pisemnego lub ustnego 
zgłoszenia w tutejszym sądzie swych wierzy- 
telności najdalej do dnia 51 października 
1894. 

Zgłoszenie ma obejmować: 

a) dokładne podanie imienia i nazwi- 
ska , tudzież zamieszkania (numeru domu) 
zgłaszającego się, ewentualnie jego pełnomo- 
enika , który winien przedłożyć pełnomoeni 
etwo legalizowane, wszelkim prawnym wy- 
mogom odpowiednie; 

b) kwotę żądanej wierzytelności hipo- 
tecznej w kapitale i procentach, o ile tako- 
we równe mają prawo zastawu z kapitałem; 


e) oznaczenie hipoteczne pozycyi zgło- 
szonej ; 

d) jeżeli zgłaszający się zamieszkuje 
po za okręgiem sądu tutejszego, winien jest 
wymienić znajdującego sig w okręgu sądu 
pełnomocnika dla odbierania rozporządzeń 
sądowych, w przeciwnym bowiem razie prze- 
słane będą pocztą do zgłaszającego się z ta- 
kim samym skutkiem prawnym, jak gdyby 
do rąk własnych były doręczone. 

Ktokolwiek zaniedba zgłosić się w ter- 
minie oznaczonym , będzie uważanym tak, 
jak gdyby zezwolił na przekazanie pretensyi 
swojej na kapitał wynagrodzenia, według 
kolei na niego przypadającej; nie będzie on 
już słuchany przy rozprawie; utraea on tak- 
że prawo czynienia wszelkiej opozycji i u- 
życia wszelkiego środka prawnego przeciw 
ugodzie, którąby interesenci stawający za- 
warli między sobą w myśl $ 5 patentu z 25 
września 1850 l. 374 Dz. p. p., jednakże 
tylko wtedy, jeżeli pretensya jego według 
porządku hipotecznego przekazaną została 
na kapitał wynagrodzenia, albo też stosownie 
do $ 27 ees. pat. z 8 listopada 1858 została 
nadal zabezpieczoną na ziemi. 

Rzeszów, 19 lipca 1894. 


L. 47179 (6348 3—8) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Karola hr. Potockiego, że w sprawie 
Jana Krzysztofowicza przeciw Karolowi hr. 
Potockiemu o zapłatę sumy wekslowej 628 
zł. 46 ct. z pn. uchwałą tusąd. z 11 sier- 
pnia 1894 do 1. 19705 dozwolił na rzecz 
Jana Krzysztofowicza egzekucyjne oszacowa- 
nie ruchomości dłużnika protokołem ek. są- 
du powiatowego miej. deleg. w Kołomyi z 
14 października 1893 1. 23608 zajętych, tu- 
dzież egzekucyjną licytacyę ruchomości jego 
protokołami tegoż sądu 1. 13696 i 13697/93 
zajętych i oszacowanych, i że celem doręcze- 
nia mu tej uchwały ustanowił dlań kurato- 
rem adwokata dr. Soronia, s tegoż zastępcą 
adw. dr. Margasza i zarządził doręczenie 
tej uchwały do rąk kuratora adwokata dr. 


Soronia. 
C. k. Sąd krajowy. 
Lwów, 20 września 1894. 


L. 14548 (6012 3—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 
nowił w sprawie Tauby Katz przeciw Pe- 
trowi Dmytrukowi o 75 zł. z pn. dla nie- 
wiadomego z miejsca pobytu pozwanego 
Petra Dmytruka kuratora w osobie adw. dr. 
Daniłowicza, z substytucyą adw. dr. Dudy- 
kiewicza i doręczył nakaz zapłaty z 11 sier- 
pnia 1894 1l. 13329 dla Petra Dmytruka 
przeznaczony, kuratorowi dr. Daniłowiczowi. 
Kołomyja, 1 września 1894. 


Zl. 12844 (6075 3—3) 

Von Seiten des k. k. Kreisgerichtes in 
Kolomea wird der lahaber, der abhanden ge- 
kommenen Wechsel nachstehenden Inhaltes 
und zwar: 

1) Wien, den 16 mä z 1894 Pr. 104 f. 
49 k. OW. 6 Monate a dato zshlen Sie ge- 
gen diesen Prima Wechsel an die Ordre 
meiner Eigenen die Summe von Einhundert 
Vier Gulden 49 kr. ÓW. den Werth in Waa- 
ren und stellen ihn auf Rechnung obne Be- 
richt. Hr J Vaterman in Kolomea, Theo- 
dor Pichler mp. angenommen J. Vaterman 
mp. und 

_ 2) Wien, den 30 Aprill 1894 Pr. 100 

f. ÓW. 6 Monate a dato zahlen Sie gegen 
diesen Prirma Wechsel an die Ordre meiner 
Eigenen die Summe von Kinhundert Gulden 
ÓW. den Werth in Waaran und stellen ihn 
auf Rechuung ohne Bericht. Hr. J. Vater- 
man, Theodor Pichler mp. in Kolomea an- 
genommen J. Vaterman mp., 

hiemit aufgefordert, dieselben. binnen 
45 Tagen, und zwar den ersten vom 17 Sep- 
tember 1894 und den zweiten vom 31 Octo- 
ber 1894 an, gerechnet, dem Gerichte um 
so gewisser vorzulegen , als sonst nach Ab- 
lauf cieser Frist, die obigen Wechsel für 
nichtig gehalten werden. 

Kolomea, den 11 August 1894. 


L. 7037 (6077 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy na prośbę Abra- 
hama Ebera Kannengiessera zezwala na za- 
rządzenie amortyzacyi rzekomo zagubionej 
względnie spalonej przy pożarze w Nowym 
Sączu w r. 1894 książeczki wkładkowej ka- 
sy oszczędności miasta Nowego Sącza nr. 
8499 na 800 zł, opiewającej na nazwisko 
Abrahama Ebera Kannengiessera wysta- 
wionej. 

Wzywa się zatem obecnego poziadacza 
tejże książeczki, aby takową w ciągu 6 mie- 
sięcy od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu 
tutejsz. sądowi przedłożył , gdyż inaczej po 
upływie tego terminu książeczka ta na po- 
nowną prośbę Abrahama Kannengiessera za 
umorzoną uznaną zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy. 

Nowy Sącz, 18 sierpnia 1894. 


L. 7138 (6076 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy na prośbę Ana- 
stazyi Bałucowej i spóln. zezwala na wdro- 


żenie amortyzacyi rzekomo zagubionej ksią- 
żeczki udziałowej stowarzyszenia pożyczko= 
wego i oszczędności „Wzajemna pomoc“ w 
Krynicy nr. 686 na 20 zł. i na imię Piotra 
Hołowczaka wystawionej, i wzywa obecnego 
posiadacza takowej, aby w ciągu roku od 
dnia ogłoszenia tego edyktu przedłożył ją 
sądowi i prawa swe do takowej wykazał, 
gdyż inaczej po upływie tego terminu ksią- 
żeczka ta na prośbę interesentów za umo- 
rzoną uznaną zostanie. 
C. k. Sąd obwodowy. 
Nowy Saez, 25 sierpnia 1894. 


L. 9929 (6482 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w  Peczeniżynie 
oznajmia z życia i miejsca pobytu niewia- 
domemu Onufremu Sołonynka, że dnia 9 
stycznia 1892 do l. 287 Froim Hoffer pozew 
przeciw niemu o zapłacenie kwoty 23 zł. i 
28 zł. wniósł, na który termin do rozprawy 
ustnej według postępowania drobiszgowego 
na dzień 26 października 1894 o godz. 9 
rano, wyznaczono i że dla niego Ołeksę To- 
myna ze Stopczatowa kuratorem ad actum 
ustanowiono. 

Wzywa się więc, ażeby temu kuratoro- 
wi środków dowodowych dostarczył lub in- 
nego zastępcę tut. sądowi oznajmił, inaczej 
sprawa niniejsza z ustanowionym kuratorem 
wedle obowiązujących w Galicyi ustaw prze- 
prowadzoną będzie a skutki zaniedbania sam 
sobie przypisać będzie musiał. 

Peczeniżyn, dnia 24 lipca 1894. 


L. 3590 (6123 8—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Wojciecha Ziembę, że w celu doręczenia 
przeznaczonej dla niego uchwały tabularnej 
z dnia 15 czerwca 1898 1. 7237 którą do- 
zwolono przeniesienie prawa zastawu dla 
sumy 84 zł. w. a. z pn. w stanie biernym 
połowy realności lwh. 398 w Brzozowie na 
imię Wojciecha Ziemby zapisanej, na rzecz 
Jakóba Salalomona Deutschera zaintabulo- 
wanego na rzecz Alojzego i Anny Husów, 
ustanowiono kuratorem p. Emila Witkiewi- 
cza z Brzozowa. 

Brzozów, dnia 13 marca 1894. 


L. 2741 (6124 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Frysztaku 
ustanawia w sprawie egzekucyjnej Anny 
Srzyk z Frysztaka przeciw Friemecie Loi- 
dner z Twierdzy peto 100 zł. w. a. z pn. 
dla niewiadomej z miejsca pobytu Friemety 
Leidner kuratora w osobie Mojżesza Apfel- 
bauma z Frysztaka i wzywa Friemetę Loi- 
dner, by temuż kuratorowi potrzebne infor- 
macye udzielila lub innego zastępcę w tej 
sprawie sobie ustanowiłaj gdyż inaczej skut- 
ki zaniedbania tęgo polecenia sama sobie 
przypisać będzie musiała. 

0. k. Sąd powiatowy. 
Frysztak, dnia 1 września 1894. 


L. 18599 (6436 2 —3) 
©. k. Sąd obwodowy w Tarnowie uwia- 
damia niewiadomych z miejsca pobytu 
Abrahama Brennera i Mojżesza Mannheime- 
ra, że w sprawie Arona Werkera pko. Szaji 
Mzjerhofferowi o 200 zł. wa. z pn. celem 
doręczenia im uchwały tus. z dnia 80 listo- 
pada 1893 1. 23512 ustanowił dla nich ku- 
ratorem adw. dra Juliusza Chodackiego z 
substytucyą adw. dra. Wojciecha Busia. 

Tarnów, dnia 20 września 1894, 

L. 54469 (6460 2—3) 
Obwieszczenie. 

W ostatnich czasach coraz częściej się 
zdarza, że telegrany nadawane w e. k. urzę- 
dach pocztowych i telegraficznych bywają 
pisane nieczytelnie i wbrew przepisom ołów - 
kiem, a że pismo takie łatwo się ściera, 
powstają często przekręcania tekstu przy 
wydawaniu tychże, a ztąd nieuzasadnione re- 
klamacye. 

Celem możliwego zapobieżenia podob: 
nym niewłaściwościom, uprasza się niniej- 
szem P. T. Publiczność, aby już we własnym 
interesie oddawała telegramy pisane wyraź- 
nie i trwałym materyałem (atramentem), 
gdyż w przeciwnym razie Zarząd poczt i te- 
legrafów nie może brać odpowiedzialności za 
dokładne i zupełne oddanie tekstu. 

Lwów, dnia 19 września 1894, 


L. 6168 (6134 2—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia nieznanego zmiej sca pobytu Henę 
kóba Lewingera, iż dnia 12 września 1891 
zmarł bez pozostawienia ostatniej woli roz- 
porządzenia w Ochmanowie Israel Lewinger 

Sąd nieznając miejsca pobytu Jakóba 
Lewingera wzywa) tegoż, aby w przeciągu 
roku jednego liczą: od 19 sierpnia 1894 
zgłosił w tutejszym sądzie i złożył oświad- 
czenie do spadku w przeciwnym bowiem 
razie spadek byłby przeprowadzonym z dzie- 
dzieami zgłaszającymi się i z kuratorem 
ustanowionym adw. p. dr. Borzewskim z 
Wieliizki. 

Wieliezka, d. 19 sierpnia 1894. 


L- 8708 (6128 2—3) 

O. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomą z życia i miejsca pobytu Henę 
Klaristeufeld ze Siennowa, że w sprawie 
spadkowej po Józefie Weiszenfeldzie zmar- 
łym w Siennowie dnia 20 stycznia 1870 
ustanowione dla niej kuratora w osobie adw. 
dr. Zborowskiego w Przeworsku, i że celem 
uzupełnienia wniesionej przez nią deklaracyi 
spadkowej wyznaczono termin na dzień 381 
października 1894 o godz. 9 przed połud. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Przeworsk, 15 września 1894. 


L. 15172 (6118 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 
sprawie wekslowej Mojżesza Sonenscheina 
przeciw Feibiszowi Menczel i tow. pto 400 
zł. ustanowił kuratorem dla pozwanego zZ 
iniejsca pobytu niewiadomego Feibisza Men- 
czel adw. dra Zipsera z substytucyą adw. 
dra p. Hullesa i doręczył mu nakaz zapłaty 
z dnia 138 września 1894 l. 15172 Feibisz 
Mencze] ma więc kurstorowi potrzebnej do 
swej cbrony informacji udzielić, lub innego 
zastępcę sobie ustanowić i sądowi go wy- 
mienić, 

Kołomyja, dnia 13 września 1894. 


L. 14905 (6119 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Kołomyi w sprawie wekslowej Towarzystwa 
kredytowego komercyslnego w Peczeniżynie 
przeciw Leizorowi Goldstein i tow. pto 364 
2ł. 68 et. aw. z pn. ustanowił dla pozwane- 
go z miejsca pobytu niewiadomego Sehulima 
Hausknechta kuratorem ad actum adw. dra 
Trachtenberga z substytucyą adw. Kawee- 
kiego i doręczył pierwszemu tus. nakaz za- 
płaty z dnia 21 lipca 1894 1. 12005. 
Pozwany Schulim Hausknecht winien 
ustanowionemu kuratorowi swe zarzuty u- 
dzielić lub innego zastępcę tut. sądowi za- 
podać. i 
Kołomyja, 7 września 1894. 


L. 42035 (6148 2—3) 

C. k. Sąd krajowy dla spraw cywilnych 
we Lwowie ustanawia wskutek wniesionej 
vod dniem 17 sierpnia 1894 1. 42085 skargi 
Sary Kinfeld urodz. Schwarzwald, Joela To- 
dres Jolles, Salamona Leiby Korkes i Serli 
Kockes urodz. Rammer przeciw niewiado- 
mej z miejsea pobytu firmie „Bracia Scho!- 
ler“ względnie tejże z życia i miejsca po- 
bytu niewiadomym spólnikom , tudzież tych- 
że z życia i miejsca pobytu  niewia- 
domym spadkobiercom 0 uznanie zain- 
tabulowanie w stanie biernym realności pod 
lk. 227 m. we Lwowie na rzecz pozwanej 
firmy sum wekslowych 500 zł., 250 zł., 350 
zł, 250 zł., 250 zł., 250 zł., 250 zł., 250 zł. 
2a zadawnione i mające być ze stanu bier- 
nego tejże realności wykreślone z pn. dla 
strony pozwanej kuratorem adwokata dra 
Margasza, a tegoż zastępcą adwokata dra 
Lewickiego, wyznaczając zarazem do wnie- 
cienia pisemnej obrony termin dziewięćdzie- 
sięcio-dniowy. 

Niniejszym edyktem wzywamy firaię 
„Bracia Scholler* względnie tejże spólników 
lub tychże spadkobierców, aby się w sądzie 
sami jawili lub swego pełnomocnika sądowi 
wskazali , względnie ustanowionemu kurato- 
rowi potrzebnych środków dowodowych wczas 
dostarczyli, ile że skutki swego zaniedbania 
sami sobie przypiszą. 

C. k. Sąd krajowy. 

Lwów, 6 września 1894, 

L. 27444 =" (6115 2—3) 

W pozyeyi 3 karty O. wykazu hipote- 
cznego l. 1585 księgi głównej dla miasta 
Krakowa zaintabulowano wskutek podania 
dnia 26 czerwca 1841 wniesionego na za- 
sadzie aktu notaryalneno z dnia 6 czerwca 
184] prawo zastawu dla sumy 500 złp. w 
monecie sr. w dniu 6 czerwca 1844 platnej 
oraz prawo używania mieszkania w procen- 
cie od tej sumy składającego się z jeduej 
stancyi i alkierza na dole okna na front 
mających i komórki na węgle z obowiąz- 
kiem opłacania 126 zip. rocznie od dnia 
płatności kapitału w stanie biernym części 
powyższej realności lk. 196 dz. VIII. lit. a 
oznaczonej na rzecz Jakóba i Feigli Beke- 


p 


nów 


Wskutek prośby wniesionej o amorty- 
zacyę powyższego wpisu c. k. Sąd krajowy 
w Krakowie wzywa tych wszystkich, którzy- 
by z powodu powyższego wpisu rościli sobie 
Jakie prawa, aby takowe zgłosili w sądzie 
tutejszym w przeciągu jednego roku to jest 
do dnia 1 pażdziernika 1895, gdyż w razie 
przeciwnym na ponowne żądanie właścieli 
realności obeiążonej powyższym wpisem, 
takowy wykreślony zostanie. 

Kraków, 17 sierpnia 1694. 


L. 3402 (6169 2—3) 
„zaj k Sąd powiatowy w Komarnie po- 
daje do wiadomości, że w dniu 12 marca 
ie zmarła w Kołodrubach Julianna Jusz- 
ak, nie : EE : z 
A a ostatniej woli roz 
Ponieważ Sąd nie ma wiadomości, cz 

` : a ; y 
i które osoby mają prawa do jej spadku, 


ii 


przeto wzywa się wszystkich, którzyby za- 
mierzali z jakiegokolwiek bądź tytułu pra- 
wnego rościć sobie prawo do spadku, aby 
w przeciągu roku od dnia niżej wyrażonego 
licząc, zgłosili się z prawami swemi do te- 
go sądu i wykazując swe prawa dziedzieze- 
nia, wnieśli oświadczenie się dziedzicem, 
gdyż w przeciwnym bowiem razie spadek, 
dla którego tymczasem Michał Juszczak ku- 


jest miejsce pobytu Hrynia Ciucyka powo- 
łanego do tego spadku. 

Wzywa się go przeto, ażeby w prze- 
ciągu roku licząc od dnia, w którym po raz 
pierwszy edykt ogłoszony zostanie, zgłosił 
się w tutejszym sądzie i wniósł oświadcze- 
nie do spadku, w przeciwnym razie pertrak- 
tacya spadkowa przeprowadzoną zostanie ze 
spadkobiercą, który się zgłosił i kuraterem 


ratorem spadku ustanowiony został, przepro- | Wasylem Hurez dla niego ustanowionym. 


wadzonym będzie z tymi i tym przyznany, 
którzy oświadczą się dziedzicem i tytuł swe- 


go prawa dziedziczenia wykażą, zaś część |L. 6533 


i 
i 
i 


spadku nieprzyjęta, lub jeżeliby się nikt nie į 
oświadczył dziedzicem, cały spadek zostanie ' celem doręczenia! ts. uchwały z dnia 22 
przez państwo jako bezdziedzieczny ścią- | stycznia 1893 1. 402 ustanawia Jans Juhre 


gniętym. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Komarno, 20 kwietnia 1894. 


L. 3537 (6418 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Jonasa Fasta, że Hinda Mandelberg wyto- 
czyła przeciw niemu i innym pod 26 lutym 
1894 1. 3537 pozew o uznanie własności 
105/120 części realności w Jarosławiu i wzy- 
wa go, by celem sporządzenia obrony, dla 


1 


H 
i 


| 


| 


Borynia, dnia 24 czerwca 1894. 


(6061 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 


z Grzymałowa kuratorem ad actum dla nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Abrahama Ro- 
tenberga i o tem tegoż celem strzeżenia 
swych praw niniejszym edyktem  zawia- 
damia. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Grzymałów, dnia 31 lipca 1894. 


L. 4105 (6185 2—3) 

Wzywa się nieobecnego i z miejsca po- 
bytu niewiadomego Jana Kubasa, ażeby w 
spadkowości po śp. Karolu Kubasie, zmarłym 


której termin na 5 listopada 1894 o godz. | w Wysoce dnia 18 maja 1894 o swoim po- 


9 rano wyznaczono, ustanowionemu kurato- 
rowi adwokatowi dr. Nebenzahlowi udzielił 
potrzebnej informacyi lub innego pełnomo- 
enika ustanowił. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Jarosław, 26 kwietnia 1894. 


L. 3094 (6182 2—8) 
C. k Sąd powiatowy w Brzesku podaje 


| 


bycie c. k. Sąd lub dla siebie ustanowione- 
go kuratora w osobie Franciszka Malea w 
przeciągu jednego roku tym pewniej uwia- 


i domił, insczej pertraktacya ta z ustanowio- 


nym kuratorem przeprowadzoną będzie. 
Głogów, dnia 5 września 1894. 


L. 41097 (6492 2—3) 
C. k. sąd powiatowy miej. dig. w Kra- 


do wiadomości, iż dnia 5 sierpnia 1892 zmarł j kowie zawiadamia niewiadomego z miejsca 


Jędrzej Mleczko w Porąbce uszewskiej 
pozo tawienia rozporządzenia ostatniej woli 
a do spadza po nira konkuruje syn Maciej 
Mleczko. Sąd nie znając pobytu Macieja 
Mleczki wzywa go, żeby w przeciągu i roku 
licząc od dnia ogłoszenia edyktu w sądzie 
tutejszym zgłosił się i wniósł oświadczenie 
przyjęcia spadku, w przeciwnym bowiem ra- 
zie spadek byłby przeprowadzony z dziedzi- 
cami zgłaszającymi się i z kuratorem Janem 
Mleczko dla niego ustanowionym. 

Brzesko, dnia 31 maja 1894. 


L. 27443 (6114 2—8) 

W pozycyi 2 karty ©. wykazu hip. I. 
1585 ks. gr. dla miasta Krakowa jest zain- 
tabulowane wskutek podania dnia 5 psździer- 
nika 1840 wniesionego na podstawie wyroku 
b. Trybunału z dnia 25 września 1840 pra- 
wo zastawu dla obowiązku zwrotu w dwój- 
nasób zaliczonego w kwocie 497 złp zada- 
tku i dla kosztów sporu w kwocie 45 złp. 
na rzecz Józefa Daleta w stanie biernym 
części powyższej realności lk. 196 dz. VIII 
lit. a oznaczonej. 

Wskutek prośby wniesionej o araorty- 
zacyę tego wpisu ck. sąd krajowy w Krako- 
wie wzywa tych wszystkich , którzyby sobie 
rościli jakie prawa do rzeczonej wierzytelno- 
ści, aby takowe zgłosili do sądu tutejszego 
w przeciągu jednego roku, a mianowicie do 
1 października 1895, gdyż w rszie przeci- 
wnym na ponowne żądanie właścicieli real- 
ności wpisem tym obciążonej wpis ten wy- 
kreślonym zostanie. i 

C. k. Sąd krajowy. 

Kraków, 17 sierpnia 1894. 


L. 14581 (6052 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy 'w Przemyślu u 
wiadamia Mieczysława Błażowskiego z życia 
i miejsca pobytu nieznanego, że Jan Kwiat- 
kowski przeciw niemu o nakaz zapłaty su- 
my wekslowej prośbę wniósź, któremu Żąda- 
niu uchwałę z dnia 8 września 1894 l. 
14581 zadość uczyniono. 

Oraz ustanowił Sąd dla tego pozwane- 
go kuratora w osobie adw. dr, Tarnawskie 
go z zastępstwem adw. dr. Niemczyńskiego 
i poleca pozwanemu, ażeby eo do swej o- 
brony z kuratorem się porozumiał, lub in- 
nego pełnomocnika sądowi wczas przedsta- 
wil, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Przemyśl dnia 8 września 1894. 

Z e. k. Sądu obwodowego. 


L. 2188 (6132 2 3) 

Zawiadamia się nieznanego z Życia i 
miejsca pobytu Jana Sandeekiego, że w 
sprawie spadkowej po é p. Sebastyanie 
Sandeckim ustanowiono dla niego kuratorem 
ad actum Arabrozego. Krygowskiego z Bi- 
narowy. 

Jest tedy rzeczą tam swojemu kura- 
torowi dać stósowne informacye, lub usta- 
nowić sobie innego pełnomocnika, w prze- 
ciwnym bowiem razie szkodliwe skutki sam 
sobie przypisze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Biecz, dnia 1 czerwca 1894. 


L. 1759 (6142 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Boryni podaje 
do wiadomości, ź3 30 kwietnia 1887 w 
Bachnowitem zmarł Daniel Ciueyk bez po- 
zostawienia ostatniej woli. Sądowi nieznane 


bez i pobytu Zygmunta Michalskiego, 


że przeciw 


Doniesienia prywatne. 


niemu wniósł Stanisław Trojanowski pozew 
dpr. 11 września 1894 1. 41097 pto 112 zł. 80 
ct. który z wezwaniem do rozprawy na dzień 
16 listopada 1894 o godzinie 10 rano, do- 
ręczony został ustanowionemu dla niego ku- 
ratorowi adw. dr. Propperowi w Krakowie. 
Poleca się zatem Zygmuntowi Michal- 
skiemu, aby kuratorowi potrzebnych środków 
obrony dosiarczył lub innego pełnomocnika 
sobie obrał i sądowi wskazał, w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy- 
niknąć mogące sam sobie przypisze. 
Kraków, 12 września 1894. 


(6512 1—3) 
Dr. Izrael vel Izydor Falk wpisany 
został z dniem 28 września 1894 na listę 
adwokatów z siedzibą w Stanisławowie. 
Z Wydziału Izby adwokatów. 
Lwów, 28 września 1894. 


L. 3917 (6184 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia Ja- 
kóba Hula, z miejsca pobytu i życia niewia- 
domego, iż Michał Mical pod dniem 18 kwie- 
tnia 189%} 1. 1934 wniósł naprzeciw niemu 
pozew o zapłacenie sumy 90 zł., w załatwie- 
niu którego termin na dzień 19 grudnia 
1894 o godz. 9 rano wyznaczonym i że dla 
tegoż kurator w osobie Jakóba Micala usta- 
nowionym został. 

Wzywa się więc Jakóba Hula, ażeby 
o miejscu pobytu swego doniósł, kuratora w 
potrzebne do obrony wywody zaopatrzył lub 
sobie innego pełnomocnika obrał, inaczej 
bowiem sprawa z kuratorem przeprowadzoną 
będzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Głogów, 27 sierpnia 1894. 


Losy Wysta 


znakomicie nadające się 


SZ By, 


po I zł. 
Katalogi, przewodniki 
i przecudnie ilustr. katalogi sztuk pięknych 


wy krajowej 


na pamiątki z Wystawy 


po «0 ct. do nabycia u 


L. Plohna, Lwów. 


Krajowy Skład publiczny dla zboża i spirytusu w Krakowie. 
Miesiąc wrzesień 1894. 
l. Zapasy i obrót. 1111 
E krajowych zagranicznych | 
Zapas | Przyjęto | Wydano | Zapas Zapas | Przyjęw | Wydano | Zapas | 
Produktów 
dnia pier-| od pierwszego do |dnia osta-fdnia pier-| od pierwszego do |dnia osta- 
wszego ostatniego tniego | wszego ostatniego tniego 
| m." zboża metrycznych ceentnarów; spirytusu hektolitrów a 100"/, 
"Pszemiey ©. . © 356451 33233] 83283] 385505]  — = = = 
Zyta 5 b 94148 41421 894 80 460 89 287 10 = 10116 185:94 
Jęczmienia . . . 39278 7019| 104121 12176 900-71 67611 — 137421 
OWES a zek 920 51 — 98 43 822.08 45371 — 368 73 8498) 
Grochu Pae 111:70 85-84 121:65 75 89 41473 102:38 — 5170 
Bobu i fasoli. . . 32:38 = 505 21:33 112:02 12:37 100.21 2418 
Rzepaku 38454 | 18721| 28416] 297594 18319] 23540| — 368-59 
Wyki . 0.0.48 775 — = 775 45:65 14:80 — 60:45 
Siemię lniane |. . 229 90 — = 229-90 -— — — — 
Zubin e | o bo c — — — — — | — — | — 
Kukurudza . . . — 49 55 22:00 2755 — — — — 
Mak r .00Ę 94 — — 910 84:90 — | 200-66 33:00 167:66 
! Gorczyca . . . . 95:82 — 8:08 87:74 — | — — — 
| Różnych . 614] — = GE REST! — = A 
Ogółem 3533:45! 1889-38] 276731) 260547 aa 1241:67 80571! 278307 
| Ubezp. wartość zł. 13134 | 18.110 | 20111 24-138 18934 13:080 5541 | 26473 
Spirytusu > 338 62 — 200-34} 13828 — | — | _ — 
| Ubezp. wartość zł. | 6285 — | 8600 | 2685 E B — — | 


Wydano ią- 


il. Stan i obrót poświadczeń składowych i oddzielnie przeniesionych warrantów. 


| Wydano | 


Scią- | 


Stan | Stan 


A Se 5 ią 
Stan (względnie : względnie! onieto Stan 
& AE gnięto i iesiono gnię 
| Na produkty „przeniesiono ‘przenies | | 
dnia pier-| od pierwszego do |dnia osta-|dnia pier-| od pierwszego do dnia osta- 
wszego | ostatniego | tniego | wszego ostatniego | tniego 
Zboże : | | | į | 
Poświadezeń składo- 
wych sztuk . * . | 6 1 3 4 = =" = — 
Ubezp. wartość zł. . 9000 2500 6100 5400 — z = 
Oddzielnie przeniesio- 
nych warrantów sztuk 6 — 2 4 — = = 
Ubezp. wartość zł. . 9000 = 3600 5400 = = E E 
Kwota zaliezona zł. 5810 — 2400 3410 = = = 
Spirytus: 
E a iA składo- 
wych sztuk. . . 2 — 2 — — — — — 
Ubezp. wartość zł. . 3600 — 3600 — x — — 
Oddzielnie przeniesio- | 
nych warrantów sztuk == — = aż ak = 


Ubezp. wartość zł. . 
Kwota zaliczona zł. 


Krajowy Skład Publiczny w Krakowie. 


Dawna sala została również powiększeną dla grup do 80 osób. 


zakład artystyczno-fotog raficzny Zakład wykonywuje wszelkie zamówienia w zakres fotograficzny wehodzące, jak reprodukeye, 


NIL A RY A EC Nowa sala do zdjęć portretowych. i 
JJ ceim tm omtiną Nowe aparaty do wszalkich zdjęć tak portretowych jakoteż architektonicznych. | 


å ` powiększenia do naturalnej wielkości, platynotypie, kolorowania akwarelowe, pastelowe, olejne 
przy ulicy Fredry ja 7 1 heliominiatury na szkle, przyjmuje zamówienia na cynkotypie, fotodruki, rysunki ete. 
A p ©d S-tej rano do 6-tej po południn, w Niedzielę i święta od ł-tej rano do 1-szej 
został znacznie powiększony. w południe, ul. Fredry Nr. 7. 1029 
GAZET EET Zmóiuma pomieszzamnia. L. TYJU. G. (6511 1—3) 


Dosi AEA woz Adwokat 1103 o 
od wyraan potitem ceuta, tłustym dr, Maryan Sietnicki Ogłoszenie. 


peiten 2? eeuty. przeniósł z dniem 1 października 1894 


„PEME x GHETSAMKA lua Mda GINA | Przy VI losowaniu obligacyi pierwszeństwa Pierwszej węgiersko-gali- 
nakoni. A R TEE Pe 0o gatdi > pl. Smolki: cyjskiej kolei żelaznej z emisyi 1887, odbytem w obecności e. k. notaryusza 
A zbadane pa JE są do na- P roszę o przekonanie SIĘ ! 1 na dniu 1 października 1894 wylosowano przez ciągnienie seryi numera 
nn Njeleganciej i najtaniej (50501 do 60699 t. j. 199 sztuk. 

RRT natu Lo: R meble; ac m. możnaat A z | Wypłata kwoty nominalnej tych wylosowanych obligacyi pierwszeństwa 
del Jeszożyszyna, gmach teatralny. 1100 M. Jo Jedynie, | emisyi 1887 nastąpi począwszy od dnia 1 stycznia 1895 za zwrotem  orygi- 
pac dan N magazyme gotowych sukien ,nalnych obligacyi wraz z wszystkiemi po tym terminie płatnymi kuponami i 


ealność od budowę z ogrodem w objętości A a PER $ 3 Ę : 3 
530 sażni kwadr. przy ul. Kurkowej 1. 55 do | męskich l dziecinnych | talonem, należącym: do wylosowanej obligacji. 


ania. Wi $ inistracyi o . > . . . : 

o) SEZAM Spadł | | Z dniem 1 stycznia 1895 ustaje dalsze oprocentowanie tych obligacyi i 

Ek Tread TEJ SPECIALI i RS i dlatego wartość kuponów brakujących, płatnych po terminie wzmiankowanym 
| 


Parzyk, szewe, ze sparaliżowaną lewą ręk A > z z 
Zonatyalnojciedltrojg» dzieci, ul Łyczakowaka | III będzie przy wypłacie kwoty nominalnej potrąconą. 


Datki dostawe przyjmuje Administracya. IJ. Sandbank i E. Landau Z dawniejszych losowań nie zgłoszono do wypłaty dotychczas numera 
Przez lat 80 we Lwowie, 10085 włącznie 10100, 10110, 14551 włącznie 14570, 40501 włącznie 40505, 


ę ć 5 s ° + 7 5 4a i s s rd i 2 
żadna gorzelnia nie miała zawodu w ulica Jagiellońska 183 30 0 ik > 5 O R | EE B H 40616, 40625, 


zacierze gorzelnianym,, która używała | w gmachu galic. Banku kredytowego. 
i doki ika Wiedeń, dnia 1 października 1894. 


sławne drożdże ke J candbank jF Landan O. k. Generalna Dyrekcya austryackich kolei państwowych. 


starych materysłów* zaopatrzyć i wnieść do e. k. Dyrekcyi ruchu 
zum 20 Ostober l. J. 12 Uhr Mittags bei der gefertigten k. k. | kolei żelaznych w Stanisławowie najpóźniej do 20 października, 
Eisenbabn-Betriebs Direction einzureichen Um 2 Uhr erfolgt am | 12 godziny w połudaiu. W dnin tym nastąpi o 2 godzinie komi- 
genannten Tage die commisionelle Eröffnung der Offerte statt, | syjne otwarcie ofert, przyczem panowie oferanci mogą być 
wobei die Harrn Off«renten zugeg n sein können. obecni. 
Gleichzeitig mit dem Oferte, jedoch „separat“ ist ein Va- Równocześnie należy jednak osobno złożyć w kasie podpisa- 
dium in der Höhe von 10 Pre. der ganzen Kaufsumme bei der | nej Dyrekcyi wadyum w wysokości 10 pre. sumy zakupna a mia- 
, h. v. Eisenbahn Betri+bs-Directions Casse und zwar bis 200 f. | powicie poniżej 200 zł. tylko w gotówce, ponad 200 zł. także w 
Lwowskie Losy wystawowe nur im Baaren, über 200 fl. auch in Werteffecten, letztere 10 | papierach wartościowych obliczonych 10 pre. niżej kursu dzien- 
$ zk Pre. unter dem Tugescourse berechnet, zu erlegen. i nego. 
po " Die Offerta können auf ganze zum Verkaufe bestimmten 


Die diesbezüglichen auf dem hiezu aufgelegten Formulare | Na przeznaczonym w tym celu formularzu napisane oferty 


Ciągnienie nieodwołalnie Anfschrift: „Ofert auf Ankauf von Altmaterialien* versehen, bis 


IG pażdziernika b. r. 


Główne wygrane 


Mie 


Íw gotówce z potrąceniem tylko 10%, į 


+ 


-y 


Ad. ign. Mautnera i Syna | ——— K k österreichische Staatsbahnen. e TMC KE 
w Wiedniu. 1109 ZUS 5700 
Jedyny skład na całą Galicyę w handlu W 3 . q: A 
Karola Bali abana Verkauf von Altmaterialien. Sprzedaż starych materyałów. 
L i Die gefertigte k. k. E senbshn-Betriebs-Direction beabsichtigt Podpisana c. k. Dyrekcya kolei żelaznych zamierza sprzedać 
W kapo ać: nachstehend angefihrte im Material-Magacine zu Stanislau aage- | niżej wymienione w materyatowym magazynie w Stanisławowie 
w Ha EES sammmeliten Alimaterialien im Wege einer ófeutlichen Concurrenz | nagromad:one stare materyały w drodze publicznej rozprawy ofer- 
Notaryusz w Birczy poszukuje 7%" verksufen und zwar: ć iwo || 
kandydata not»ryalnego z kil- [27 EF -| | 
kol p: akt -k O p kz Nähere Bezeichnung der zum Verkaufe bestimmien z Bliższe oznaczenie materysłów przezaaczonych | 
pielnią prakLYKą notaryalną. | Ej Altmsterial:en P do sprzedaży 
z u = HA ` Am e EN: BE) | a . LS | = 
j 0 1 wetblech bis 4 mm. Siduke, auf Biecharfalle | 25000 1| Siara Żelazna blacha do 4 mm. gruba, także odpadki 
2| Altes Płattenblech über 4 mm. Stärke, auch Kess l zoBadY FUE.  « zARdo A WECJE 25000 
ke RA. « nau a o a T + 6000 |] 2) Stara żelazn» blacha nad 4 mm. gruba także blacha 
R ., ,. lj 3) Altes Weissblech, auch Weissblecnahfalle. . . . . 4000 kotłwa . m. 2 - o a E 6000 
Wincenty Kuczabiński BA || 4| Alter Fisendrabt . « . . . . . . . Og 100 |] 8! Stara blacha biała, także odpadki białej blachy . .| 4000 
BAN EF 2 || 5| Altes Gusseisen unverbrannt in kl. Stisken . . . .| 30000 4j Sty drut ZPZBY |. T o a a e: 100 
p 1 5 P 6 j „ gr. (Herzstūücke)—-. | 2000 5, Stare mespaiune, lane żelazo w mniejszych kawaikach | 50000 j 
gi i or T A AA > (lte Bremaklótze) . . .|150060||6] „ : » o» „ n | 2000 
skłąd książek do nabożeństwa ZNIEM „ verbrannt . . . - . - . +. JE 5000 | „ - » o» (klocki hamulcowe . .| 15000 | 
obrazów Świętych, ornatów, $$)| 9]  „ Pauscheisen unverbrannt . . . oo ooo 1» - 20000 ff 8| „ spalone > MaWEł*. >. « 44 « 5000 + 
kielichów, monstrancyj dróg ý |10| Alte schmiedeiserne Sinderóbre. . . . . . . . . . 5000 |] 9| Stare kute żelazo niespalone . . . « . . 1. 1 « . 20000 
krzyżowych, figur świętych ġġ i nN d yerbramut. m. PE. . me o p z A ARE. ili » dE. 1 WR. 5000 
it > 2 adi M woo © o O GIO c «io ooGNE oC n n elaz PALOG e n a Ge a a l CSE | 
Aki do cabożcń -i Z ||13| Alte grosse Reservoirs (4 Stück). . . . a . . „| 8600 |JL2] Drobne żelaziwo . . . . . «. « « « « 1 2 + i - - 10000 
leca książki do nabożeńst r $ grosse Reservoirs ( ) Ź| | Zejażiwo . . . . 
na Ea doki a a ||!4 Alte Rudsterne mit grsseisernen Stabes . . . . . 3200 | 13] Stare wielkie zbiorniki (Reservoirs) 4 sztuki . . . . | 3600 
bu, w gustownej oprawie, w cenach od $ łó| Alte Se alengasarSder . . . . . . -« « « : Siück 8 f {14| Stare gwiazdy kołowe. . . . . 1 om -= . - -| 8800 
oA kr dk SĄ | |16| Gusseisen, Robrspane . . . . . . . - 1 2 2 2 + + 1500 ||15) Stare koła lane |. +. . . 2. 2.1... sztuk | 8 
GENACH. P 17) Schmiedeiserne vnd Stahldrehspane . . - . - - : : 25000 6| Opiłki z lanego żelaza . . . . . . 1. 11221 1 1500 
Bi zwiedzenie zakładu. 18 Aiter Stahl in grösseren Stücken (Herzstócke) . . .| 8000 7| Opiłki stalowe j z żelsza kutego . . „. . . ME 25000 
PP. kupcom i odsprzedającym stosowny | 19| Alter Blattfederstahl (kleinere Stücke) . . . - « . 2600 8| Stara stal w wielkich kawałkach . .. . . . . . 3000) 
rabat. 1062 Ą WEA lter Feilenstehl . -ao a a eo soe . „Ao 0 e . 245 |I'9) , „ Sprężynowa, płaska w mniejszych kawałkachb| 2000 
Mil Alter Volmfederstakie=«.«. © mao. - a 2000 1420 = WOJADIKÓW SBa «ma 0. 6 - Bose 245 
KA yi © os MO $ NW ||2z| Alter Guss Stahl-Tyres (hievon 2500 kg. mit Stuth) | 30000 |Ą2I 5 „ Sprężynowa spiralna . . . . «. «. «. « . . 2000 
c 23| Plattenkupfer (Feuerbox) . . . « « 1 2 + + + . 2060 | 22 wk oBTĘGZE z lanej Stali. ..40.% « Ba + 0 £ 0 
ry ł K eorom OPO"... . 0.00 „Aldo © © + a 0042 SE tyman n . . - FAR. - a 2 
35 dag a WOWS A 35| Gslvanisches Kopfer .  . e 1 1 1 r resan ONA Rorkbtmedaane m o. o. a E. 700 
; , : 2oRBrnchmessings Rohre .. . . . . . 46 - - a 4700 f 1:5] Miedź galwaniczna . . . . . . 1. . 1 «1. "9 « jw 
jest także do nabycia z K AE ; E ] ; 
> £ f alie upfenspzne 5.9... - ae a » «4. JJRUONNIE 1200 [136] Kawałki rur mosiężnych . . . « a 1 1 211 1. | 4700 
w handlu korzennym i pokoju do śniadań 28| Messingspans verunreinigte . . . « « « * : + . . 170 |.127) Opiłki miedziane  . . . sis «4 4 21141 1. 1200 
H Ma e 30| Metalspane von Rothgus . . . . « « « * + 1 . 1 2000 |;428] „ mosiężne zanieczyszczone . . . . . . « . . 170 
> y ra 30| Kauischukwaaren mit Einlagen (Heizsehläuche) . .| 1500 |]29)| „ metalowe . . . saoao aaa 2000 
ó ə A Pi 31 s onmo ae S FP dlo <E 150 80| Kauczuk z wkładkami . . . . « «i 4 1 1 1 1 . 1500 
rog ulicy dyczakowskiej 32| Maculaturpapier unsortirt zur Verstampfung . . .| 2000 JĘ81 > Po Wkirdok i. ae a o śl 
1 (th 3 : 3A| | Telegrefenstreifen *. . - + + « . . 700 |;32| Papier zużyty niesortowany . . . «. . « « aoo a 
F Czarnieckiego. 878 | i34] Öhlfässer bis 2 HL. mit beiden Bóden Stück. . . . 200 ||338| Zużyte taśmy telegraficzne |. . . . . « . « . . . 100 
= z EK EEEWE STi [s 5 Reni . einem Bodon n WSSE E 50 į [54| Beczki z oleju do 2 hl. zawartości z oboma dnami szt. 200 
Wielka Ba 5 a, 4 z jednym dnem , 50 
LWOWSKA loterya Wystawowa i | verfassten und gestempalten Ofeite sind gesiegelt und mit der | należy ostemplować, opieczętować napisem: „Oferta na kupno 


i poleca PR Mengen oder rof Theilqnantitaten derselben lauten und sind die Oferty mają opiewać na całe rozpisane ilości, lub też na 
„A. Schellenberg i Syn, Kitz i Stoff, Bo loco Material Magazin. SEN a, ua atten. części takowych, ceny należy podać loco materyałowy magazyn 


Jakób Stroh. Es it Sache dor Herra Offeranten die zum Verkaufe bestimm. | W Stanisławowie. 


z zał | ten Altmaterialien zu besichtigen, in dem etwaige wegen Quali- Panowie oferenci są obowiązani obejrzeć do sprzedaży prze- 
sms | tat der erstandenen Materialien vorgebrachten Reclamationen nicht | znaczone materyały, gdyż orae wn'esioae co do jakości za- 

berücksichtigt werden. kupionego materysłu nie będą uwzględnione. 
M : Bl UR G fu (482) | Die bezüglichen Offərtformularien, sowie Verkaufsbedingnisse , Wote? s s 
największego na kuli ziemskiej Towa- Q| sind bei der gefertigten k. k. Eisenbahn Betriebs-Direction er- Formularze na oferty jakoteż warunki dotyczące niniejszej 
rzystwa ubezpieczeń życiowych halilich sprzedaży dostarczy na żądanie podpisana c. k+ Dyrekeya ruchu. 
E UITA BLE Die k. k. Eisenbahn-Betriebs-Direction behält sich das Recht Podpisane e. k. Dyrekcya zastrzega sobie prawo przyjęcia 
i vor, die eingelaufenen Offarte rücksichtlich der ganzen offariten | ofert tak co do całej ilości oferowanych mateyałów lub też części 


L h y Mengen cder nur auf Theilquantitäten zu berńcksichtigen oder | takowych, może też takowych weale nie uwzględnić. 
aj" OE PW auch ganz abzulehnen. Í r W Stanisławowie, 1 października la 

Wałowej 1. 23. Stanislau, am 1 October 1894. ka sk Á i 

p I. Die k. k. Eisenbahn-Betriebs- Direction in Stanislau. C. k. Byrekcya ruchu kolei żelaznych w Stanisławowie. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego l. 12 dom Wernera. (Zazządca Wł. J. Weber.) Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich. 
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